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Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel.

Numer pojedyńez” kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów. — Biuro Redakoyi i Administmcyi 
ulica. Wałowa nr. 39. — Listy należy frankowa -  
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yła znie ageueya p. A d a m a , 4. Rue Clśment 4

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata, na „Gazetę Lwowską,* 
wynosi półrocznie (od 1 lipca do koń­
ca grudnia w m i e j s c a  6 zł., }M>cztą  
8 zł.; ćwierćrocznie (od 1 Lipca do 
końca września) w m i e j s c u  3 zł., 
poeztą 4 zł.; miesięcznie (od 1 do 
końca każdego miesiąca) w m i e j s c u  
1 zł., pocztą 1 zł. 35 et.

Prenumeratorowie półroczni (k t ó- 
r z y  p r e n u m e r u j ą  od igo l i p ­
ca  do końca g r u d n i  a), otrzymują 
„Przewodnik naukowy i ii+ i«cki“, do­
datek miesięczny do „Gazety Lwow- 
skiej■’ bezpłatnie; ćwierćroczni za.' i 
miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct. 
drudzy 30 ct. „Przewodnik.1* prenumero­
wany osobno kosztuje rocznie 4 zł. 
półrocznie 2 zl., ćw i^^o ezn i i 1 zł.

W celu ustalenia nakładu prosi­
my o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

CZĘŚĆ URZĘDOWA
Od dnia !9go do 28go czerwca b. r. 

sprawdzono w kraju następujące choroby 
stadne :

Z a r a z ę  p y s k o w ą  i r a c i c o w ą ,  
n bydła: w Porzewczu ad Lubień (powiat 
Gródek), w Kozicach (pow. Lwów), w Wy- 
pyskach i Dunajowi# (pow. Przemyślany) i 
w Demni (pow. Zydaczów).

Z a r a z ę  p ł u c n ą :  w Strudze ad Cheł­
miec polski (pow. Nowysącz).

Ś w i e r z b  u k o n i :  w Dobrostawie 
fpow. Nadworna), w Jeżowem (pow. Misko), 
i w Kutyskach (pow. Tłumacz).

Nadto panują w kraju następujące 
choroby stadne :

Z a r a z a  p y s k o w a  i r a c i c o w a  
u b y  d l a - w Wyżnianach, Poluchowie 
wielkim, Pieczeni, Kurowicach, Łahodowie,

Wojciechowicach, Ładacicach (pow. Prze­
myślany), w Hryniowie (pow. Bobrka), w 
Weissenbergu (p. Gródek), w Łukawicy Ni­
żnej (p. Stryj), w Pikułowieaeh i Srokach 
(pow. Lwów), w Bukaczowcach (powiat Ro­
hatyn).

Z a r a z a  ra c i c o w a u t r z o d y chlje- 
w n e j  na dworcu kolejowym w Oświęcimie 
(powiat Biała).

N o s a c i z n a  u k o n i :  w Gromniku 
(powiat Tarnów), w Oichowczyku (powiat 
Husiatyn), w Opulsku (pow. Sokal), w De- 
mianowie (pow. Rohatyn), w Hruszowie 
i Kłonicach (powiat Jaworów), w Taurowie 
(pow. Brzeźany) i w Futomie (powiat Rze­
szów).

Z a r a z a  s t a d n i c z a :  w Zamoście
ad Gliniany (pow. Przemyślany).

Ś w i e r z b  u k o n i :  w Komarówce 
i Dubszczu (pow. Brzeźany), w Janowie (p. 
Gródek), w Kobach wielkich (pow. Biała), 
w Tuligłowach (powiat Jarosław), w Sera- 
fińcu (pow. Horodenka), w Stojanowie ‘i 
Hucie połonieekiej (pow. Kamionka), w 
G jrzyeaeh (powiat Łańcut), w Smolniku ad 
Lutowiska (pow. Lisko), w Sokołem (pow. 
Mościska), w Błaszkowie (pow. Pilzno), w 
■Janowicach (pow. Tarnów), w Martyno wie 
nowym f(pow. Rohatyn), w Wierczanaeh i 
Lisiatycz.ich (pow. StryjJ, w Tiutkowie (pow. 
Trembowla), w Wysocka niżnym (pow. Turka), 
w Ujsołach (pow. Żywiec).

Z c. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 28 czerwca 1883.

CZĘŚĆ IIEURZĘEOW A
Lwów, 7 li^ca.

i
Benoigsen, który jako przyjaciel 

i długoletni doradca ks. Bismarcka 
. znakomite położył zasługi około zje- 
1 dnoczenia N iem iec, a przez lat dzie­
sięć był najwybitniejszym przewódcą 

. narodowo - liberalnego stronnictw a, i 
i z powodu nieposzlakowanego eharak- 
j  teru  cieszył się szacunkiem tych na- 
! wet frakcy j, które stanowczo nie go­

dziły się na jego program polityczny 
—  Bermigsen, jak już wiadomo, wi­
dział się zniewolonym złożyć mandaty 
poselskie tak do parlamentu, jak i 
sejmu pruskiego i cofnąć się do zaci­
sza prywatnego. Wypadek ten wywo­
ła ł w swoim czasie powszechne w ra­
żenie, a gromem był dla liberalnego 
stronnictwa, które czuło bardzo do­
brze , że po u&unięciu się głównego 
filaru, podtrzymującego je swoją po­
wagą, musi rozpaść się zupełnie , lub 
w najlepszym razie zejść do rzędu 
frak cy i, bez wpływu i znaczenia, na 
zapomnienie skazanej. Organa stron­
nictwa usiłowały przedstawić, iż isto­
tnym powodem wycofania się Bennig- 
sena z areny politycznej było w p ie r­
wszym rzędzie postępowanie ks. Bis­
marcka. Na ks. kanclerzu, mówiły one, 
cięży odpowiedzialność, że postępowa­
niem swojem tak znakomitą siłę par­
lamentarną skazał na bezczynność. 
Odpowiedź Bennigsi na na adres wy­
stosowany doń przez stronnictwo, któ­
rego przez czas długi był przewódcą, 
świadczy najlepiej, że wcale inne 
motyw., spowodowały tak dotkliwą 
katastrofę dla narodowo - liberalnych. 
Oświadcza on tu najp ierw , że starał 
się trzymać zawsze „pojednawczej i 
ugodowej polityki*: „Przekonany je ­
stem, mówi dalej, że dla nowego pań­
stwa Tuornie* kiego nie ma nic .niobcz 
pieczniejszego, jak zaostrzanie przeci­
wieństw między uprawnionemi stano­
wiskami monarchii a parlamentem, 
jak podsycanie w sposób namiętny i 
nieprzejednany zatargu stronnictw , 
które powołane są żyć i rozwijać się 
na terytoryum wspólnej ojczyzny. Po­
stanowiłem zatem, po dłuższej, ciężkiej 
■walce wewnętrznej, wyrzec się udzia­
łu  w życiu parlam entarnem , które,

traw iąc siły duchowe i fizyczne, nie 
mogło mi sprawiać żadnej pociechy, 
a nie pozwoliło służyć z korzyścią 
dobru publicznemu i moim przyjacio­
łom politycznym*.

W słowach tych jest wiele prawd 
cennych, dających zastosować się do 
naszych stosunków. Czyż i u nas nie 
ma powodu ubolewać nad zatargami 
stronniczemi, zaprawionemi żółcią, na­
miętnością i nieubłaganą zaciekłością? 
Czyż upomnienia, przesłane pod adre­
sem liberalnych parlam entu niemiec­
kiego i sejmu pruskiego, nie są także 
upomnieniem dla stronnictwa liberal­
nego w Austryi, zapominającego nie­
stety, że obok Niemców zamieszkują 
w Monarchii inne także narodowości, 
uprawnione do korzystania z dobro­
dziejstw konstytucyi?

Czas zaiste największy, aby opo- 
zycya nasza wniknęła w siebie i ma­
jąc przed oczami taki przykład, jaki 
nastręcza tyle potężne dawniej, a tak 
obecnie bezwładne i rozbite stronnic­
two narodowo-niemieckie, zmieniła do­
tychczasową taktykę bezwzględnego 
oporu, i nie chcąc utrudniać pracy 
około dobra ogólnego, szczerze połą­
czyła się z tymi, którzy tylokrotne 
złożyli dowody, że pragną zgody i po­
jednania, aby tern skuteczniej służyć 
wspólnej sprawie. Widzimy, dokąd za­
wiodła opozycyę dotychczasowa takty­
ka, widzimy, jak coraz bardziej traci 
ona na znaczeniu, jak  z siły do nie­
dawna potężnej zamienia się w czyn­
nik, który umie burzyć i niszczyć a 
nic stworzyć nie zdoła. Nasi liberalni 
tak samo jak  ich przyjaciele w Niem­
czech, zamiast uderzyć się w piersi i 
szukać przyczyny złego w samych so­
bie, szukają jej na zewnątrz. W Niem­
czech wszystkiemu winien jest książę

KRONIKA TEATRALNA
VI.

IJeiucim  i , komedya w dwóch aktach J ó z e f a  
B 1 i z i ń k i e g o.

W dość licznym i wcale pokaźnym sze­
regu Łaszy eh nowoczesnych pisarzy drama­
tycznych, Bliziński zajmuje jedno z najwy­
bitniejszych , a kto wie czy nawet nie naj­
wybitniejsze stanowisko. Jest to komedyo- 
pisarz w całem tego słowa znaczeniu. Nie 
troszczy się on o założenie, treść i tenden- 
cyę swoich utworów, bo całą duszą oddany 
scenie, tworzy sytuacye zajmujące, a podpa­
trując uważnie słabości i wady ludzkie, ma­
luje je wiernie, barwnie, prawdopodobnie, nie- 
niedoprowadzając je nigdy do przesady lub ka­
rykatury. Zawsze bezstronny i objektywny, nie 
przechyla zbytecznie szali sympatyi na stro­
nę dodatnich charakterów, ani antypatyi i 
wstrętu na stronę ujemnych. Idzie środkiem, 
drogą prawdy, bez zbyt silnie zaznaczonej 
obojętności dla rzeczy ludzkich , jakkolwiek 
człowiek w jego komedyach interesuje go o 
tyle tylko, o ile jest dobrym materyałem do 
studyów i spostrzeń zabawnych. Przyrodzo­
ne ułomności wybranego typu służą autoro­
wi Uczuciowych do węzłów komicznych nie­
zbyt skomplikowanych, oraz do tak zwanych 
w zakulisowym języku rozwiązań s z c z ę ś l i ­
wy c h ,  czasem niezupełnie zgodnych zprzed- 
stawionemi charakterami i tem ezemś wyż- 
szem, co przyzwyczailiśmy się nazywać spra­
wiedliwością przedwieczną. Zasady osobiste 
autora nie grają jednakże żadnej roli w tak 
pojętej i uprawianej przez niego manierze, 
a Bliziński nie eryguje jej w system albo 
W receptę. Szczeropolska, poczciwa dobrodu-

szność tryska z jego kreacyj, chociaż autor 
ślizga się zaledwie po powierzchni wyobra­
żeń moralnych. Muska je w przelocie, nigdy 
zaś nie zagłębia w charaktery i w kanwę 
sztuk swoich , bo nie krępując się ani ten- 
denoyą ani budową, pracuje jedynie tylko 
nad daniem scenicznej wypukłości g ł ó w n y m  
p o s t a c i o m  komedyj. Co też niema) zawsze 
osiąga. Wyrazy „głównym postaciom11 dla­
tego podkreśliliśmy powyżej, że drugorzędne 
traktuje prawie zawsze pobieżnie, szkicowo 
lub podług patronu (szczególniej kochanków); 
ale tym sposobem nawet świadczy o wiel­
kim swoim talencie dramatycznym i o umie­
jętności — czy intuicyi — sceniczne;, nie 
rozprasza bowiem łatwo nużącej się i nie- 
lubiącej pracować uwagi widza na liczny 
personal, lecz ściąga ją  t a m , gdzie n a­
gromadził najwyższą siłę barw i efektów. 
Bliziński z przekonań i usposobienia jest pra­
wie krańcowym realistą,” nie popada jednakże 
nigdy w naturalizm wstrętny, tam nawet, gdzie 
tuż.— tuż. . koło niego się przesuwa, jak w 
Marcowym kawalerze. Chroni go od tej skały 
podwodnej, od tej rafy, na której wielu się roz­
biło, wielkie poczucie miary i ocenienie ja ­
sne tego, co jest możliwem na scenie, a nad­
to swojskość jego utworów, oraz ciągłe po­
sługiwanie się tylko typami wiejskiemi, po- 
siadającemi nawet w swoich błędach odro­
binę sympatycznej dobroduszności. Bohate­
rowie jego czyniąc źle, — jako prawie za­
wsze niepoczytalni czynią je bez rozmy­
słu, bez planu, niemal mimowiednie. Tę n i­
by dodatnią stronę społeczeństwa — ale za­
razem niestety nader ujemną i niepociesza- 
jąeą — odwzorował Bliziński z olbrzymiem 
bogactwem kolorytu i wielką prawdą rysun­
ku we wszystkich swoich komedyach , cho­
ciaż nie z jednakiem powodzeniem i nieje- 
dnaką artystyczną skończonością. I tak ro­
dzaj jego i maniera stworzyły dwa utwory 
doskonałe, prawie bez zarzutu : Pana Lama- 
zego i Marcowego kawalera — które nie wa­

hamy się ochrzcić mianem arcydzieł — i 
dwa dość blisko obok poprzednich stojące, 
Rozbitków i Mc.za od biedy. Po za niemi twór­
czość jego zdobyła się na kompozycye dro­
bne, blade -  niemal poronione — chociaż 
dość często cieszące się ehwilowem powo­
dzeniem scenicznem. Bo samo powodzenie 
sceniczne nie może być nigdy bezwzględną 
miarą wartości utworów dramatycznych, kiedy 
chodzi o utwory pisarza tego znaczenia i 
stanowiska co Józef Bliziński. Dlatego też wy­
magamy od niego dużo więcej niż od innych, 
dlatego nie podajemy mu prawdy w złoconej 
pigułce lub w cukierku. Nie potrzebuje on już 
zachęty i poparcia, których mu nie szczę­
dzono, dzięki wielkiej bezstronności pierw­
szych krytyków o nim piszących, — a. którzy 
przekonanie swoje wpoili w ogół, przelali w 
opinię publiczną siłą serdecznego ciepła i 
talentu. Dziś surowość krytyczna — aby wy­
rażona w przyzwoitej formie — może być 
dlań tylko bodźcem do postępu i powstrzy­
mać go od zadrzemania na łożu usłanem nie- 
odnawianemi wawrzynami. Pobłażliwość są­
du — taka słuszna, kiedy idzie o zdolności 
w pączku , potrzebujące do rozwinięcia się 
sprzyjającej im atmosfery, albo o mierności, 
które nigdy nad poziom sobie właściwy nie 
wystrzelą — niknie wobec autora , który już 
złożył znakomite radatki tego co może, a nie 
wypowiedział jeszcze swego ostatniego słowa.

Dlatego niewiele dobrego dziś powie­
dzieć możemy o Ucsciowych Blizińskiego, ko- 
medyi dwuaktowej, przerobionej z jednoakto- 
wego szkicu scenicznego, noszącego dawniej 
nazwę : Ojczulek. Podobne przetwarzania i 
popraw ki, zwykle się nis ud. ją. Bliziński 
sam, przerabiając Chleb ludzi bodzie na Mo- 
śkowe swaty, mógł się o tej prawdzie dowo­
dnie przekonać. Są utwory, które muszą ko­
niecznie pozostać w takiej formie, w jakiej 
je wyobraźnia w pierwszej chwili twórczości 
na świat wydała. Szanujemy staranność i 
pracę artystyczną, która dzieło sztuki szlifuje

jak kamień drogocenny, która je ozdabia mi­
sternie lub wytwornie; potępiamy lekkomy­
ślną niedbałość autorów nowoczesnych, nie 
starających się o wydelikatnienie i uszlache­
tnienie grubych kształtów rodzącego się po­
mysłu, ale przyznać musimy, że pewne krea- 
cye wymagają szerokiej szkicowości pędzla, 
gdyż w tej tylko dobrze się przedstawiają. 
I tak Ojczulek — jakkolwiek niedoskonały i 
pospiesznie nakreślony na kolanie -  posia­
dał siłę charakterystyki (w głównej swej po­
staci) o wiele prawdziwszą, jędrniejszą i bar­
dziej konsekwentną od Uczuciowych, opraco­
wanych z flamandzką niema] dokładnością i 
p ilnością, ale bez ognia dającego sztukom 
scenicznym trwałe życie. W obu komedyach 
chodzi o jedno i to samo. Treść ostatniej 
niewiele się różni od pierwszej. Tam p a n  
p r e z e s ,  tu p a n  r a d e  a Kochaiski, pomimo, 
że jest zły, chciwy i oszust, gorszy od do­
ktora Bartola w Cyruliku Sewilskim Beaumar- 
chais’go — do którego jest jednak wcale 
podobny — pragnie przedewszystkiem, aby 
go świat miał za u c z u c i o w e g o ,  w ierne­
go podjętym obowiązkom i poświęcającego 
się im zupełnie. Rządzi majątkiem wycho- 
wanicy, utrzymując ją w przekonaniu, że 
wszystko co ma , posiada z łaski wujaszka. 
Nadto chce przez pozór bogactwa wydać do­
brze córkę za mąż, a winę okupić i zatrzeć 
nową niegodziwością, żeniąc się sam — sta­
ry, nikczemny i brzydki — z młodą, ładną 
i dobrą siostrzenicą, kochającą dzielnego mło­
dzieńca , ze wszech m iar zasługującego na 
jej miłość. Co p raw da, intrygant z niego 
wcale niezręczny. Ukartowane od dawna pla­
ny, krzyżuje mu pierwszy lepszy list z Pod­
lasia , a sentymentu otaczających go osób 
rozbijają gmach wystawiony w długoletnim 
mozole. Pomimo to — oprócz p. Karola, na­
rzeczonego wychowanki — nikomu nawet 
przez myśl nie przechodzi, że pan radca jest 
wierutnym łotrem, nikt się na tym źle ufar- 
bowanym lisie nie poznaje, wszyscy się nim
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Bismarck, u nas hr. Taaffe. A jednak 
powszechnie wiadomą jest rzeczą, że 
hr. Taaffe z godną podziwu cierpliwo­
ścią do ostatniej chwili starał się u- 
trzymaó związek ze stronnictwem li- 
beralnem, że czynił mu wszelkie mo­
żliwe ustępstwa w nadziei pozyskania 
go dla program u ugodowego. Nadzie­
ja  zawiodła zupełnie— co jest tern bar­
dziej godnem pożałowania, że przy­
kład, jaki nastręczają Węgrzy, jest ży­
wym dowodem, iż mądrze zrozumiany 
liberalizm da się najzupełniej pogo­
dzić z wymaganiami sprawiedliwości, 
i równouprawnienia. Tam stoi u ste­
ru  gabinet liberalny, a przecież w ży­
ciu publicznem nie ma ani śladu tych 
przeciwieństw, jakie u nas niestety 
uwidoczniają się na każdym kroku.

od roku 1877— 1881.

III.
Przystępujemy do ważniejszej części 

pracy naszej, do przedstawienia rozwoju i 
stanu Kas oszczędności ze strony finansowej. 
A nasamprzód przedstawić wypada ten ro­
zwój i stan pod względem depozytów, czyli 
jak to w Galicyi powszechnie nazywają, 
wkładek (Einlagen).

W końcu r. 1877 suma depozytów w 
kasach oszczędności całego państwa wyno­
siła 625 024.359 złr., w galicyjskich zaś 
19,018.374 zł., t. j. tylko 144  prc. sumy 
całego państwa, podczas gdy depozyta w 
czeskich kasach oszczędności wynosiły złr. 
203,305.514 t. j. 32*53 prc. Sumy te pod­
wyższały się w latach następnych od roku 
do roku jak następuje :
w roku, w całeni państwie w Galicyi

o zł. w. a. czyli o o zł. w. a. czyli o
1878 23,593.188 3*77% 2,170.293 11 41%
1879 50,721.653 7*82 „ 2,956.914 13-95 „
1880 45,316.512 6*48 „ 2,448.300 10-14 „
1881 47,493.990 6 38 „ 2,580.277 9-70 „

Widzimy przeto, jak już widzieliśmy w
przyroście uczestników, bardzo pocieszający 
postęp w Galicyi, który znacznie przewyższa 
średnice postępu wszystkich krajów koron­
nych razem (liczbę procentową postępu w 
całem państwie) a wyraźniej jeszcze uwy­
datni się pocieszający ten objaw, gdy zesta­
wimy bezpośrednio stan depozytów po ko­
niec r. 1881 ze stanem po koniec r 1877. 
W całem państwie bowiem suma depozytów 
w końcu r. 1881 doszła wysokości 792,149 702 
zł., a więc od końca roku 1877 urosła o 
167,125.348 złr., t. j o 26 74 p rc .; w Ga 
licyi zaś z końcem r. 1881 doszła wysoko­
ści 29,174.168 zł., a więc w tychże czte­
rech latach urosła o 10,155.794 zł., t. j. o

zachwycają, pieszczą go, całują, szanują, ko­
chają — i autor nawet potrosze go uspra­
wiedliwia, chociaż zaznacza wyraźnie, że jest 
podły i głupi. Aż żal i złość bierze, że taką 
nędzną i lichą poczwarę utalentowane pióro 
może traktować z pobłażaniem, z wyrozumia­
łością , podając przez to w wątpliwość, czy 
istotnie warto być uczciwym i szlachetnym. 
Nie ma człowieka bez a l e ;  wszyscy błądzi­
my, mamy słabości i wady.... ale przymalo- 
widle rozważnem , nie wypada przeholować 
miary i czarne podawać za białe. Beaumar- 
chais nie broni swego Bartola, nie usprawie­
dliwia go; w wyroku jaki przeciw niemu fe­
ruje, nie zastrzega dlań okoliczności łagodzą­
cych, ehociaż Bartolo, na czasy do których 
należy, i wobec podstępu, którym z nim wal­
czą, stokroć więcej od radcy Kochalskiego 
zasługuje na circonstances attćnuantes. W życiu 
bywają może zbrodniarze spokojnie śpiący na 
posłaniach puchowych, ale sztuka ich nie 
znosi. Sztuka — a osobliwie sztuka teatral­
na — nietylko żyje prawdą ale i prawdopo­
dobieństwem, a moralność rządząca sumie­
niem społecznem, jest światłem, bez którego 
obejść się nie może. Brak tego oświetlenia w 
Uczuciowych, czyni z nich anomalię mającą 
pretensyę do realizmu, a rozchodzącą się z 
nim na rozstajnych drogach Główna po­
stać — zwykle w każdej komedyi Bliziń- 
skiego dzielnie malowana — tu przez chęć 
odwzorowania jej zbyt wiernie, zbyt dobro­
dusznie, wychodzi niejasna, wahająca się, 
niekonsekwentna, niemożliwa, a pomimo to 
wstrętna i odrażająca. Czy przynajmniej in­
ne figury na tern zyskały? Nie. Są one za 
blade, za anemiczne aby ożywiły komedyę. 
Wprawdzie niekarykaturalne — bo karyka­
turalnością nigdy się Bliziński nie plami — 
ale nie dość wypukłe, nie dość interesują­
ce, banalne, pospolite, zabarwione szablono­
wo przez stary patron. Tak więc główna za­
leta utworów autora Pana Damazego — wy­
borna charakterystyka typów rodzimych, — nie

53-40 prc. Postęp w Galicyi jest przeto wła­
śnie jeszcze raz tak wielki, jak średni po­
stęp w całem państwie. Przewyższa Galicyę 
pod tym względem tylko jeszcze Szląsk, 
gdzie suma depozytów od końca r. 1877 do 
końca r. 1881 urosła z 7,711.173 złr. na 
12,295.138 zł., a więc o 4,583.965 zł., czyli 
o 59-45 p rc .; nieco niżej od Galicyi stoi już 
Morawa, gdzie suma 32,007.337 zł. podnio­
sła się w tychże czterech latach do 48,626.423 
z ł ,  t. j. o 16,619.086 zł., czyli o 51 92 prc. 
Czechy, któreśmy nazwali krajem normal­
nego rozwoju kas oszczędności, widzimy tu­
taj także na stopniu najwięcej zbliżonym do 
średnicy; suma bowiem 203,305 514 zł., 
którą Czechy poszczycić się mogły w końcu 
r  1877, urosła przez następne cztery lata do 
255,566.312 zł., t. j. o 52,260.798 zł., czyli 
o 25-71 prc., co w porównaniu ze średnicą 
postępu na całe państwo, wyrażającą się w 
przytoczonej powyżej liczbie 26.74 prc. nie 
czyni wielkiej różnicy.

Możemy przeto stwierdzić pocieszający 
p o s t ę p  w Galicyi co do przyrostu depozy­
tów w kasach oszczędności, ale mimo całego 
postępu tego sprowadzony nim s t a n  o s t a ­
t e c z n y  jakże daleki jeszcze od stanu ja- 
kośkolwiek zadowalającego ! Ta tak znacznie 
w czterech latach podrosła suma depozytów 
w Galicyi, te 29,174.168 zł. stanowią do­
piero 3-68 prc. ogólnej sumy depozytów w 
państwie całem, co na kraj stanowiący prze­
szło czwartą część państwa zarówno co do 
obszaru, jak co do liczby ludności, prawie 
nic nie znaczy. Nie możemy naturalnie ani 
marzyć o tern, żebyśmy zrównali się z rnniej- 
szemi od Galicyi, Czechami, ale dla samego 
poznania maluczkości naszej zapisujemy, że 
suma depozytów czeskich 255,566.312 zł. 
stanowi 32*26 prct. ogólnej na całe państwo 
sumy. Czechy zajmują tu pierwsze miejsce, 
po nich idzie Dolna-Austrya z sumą depo­
zytów 218,196.814 z ł , stanowiącą 27*54 prc., 
dalej Styrya z sumą 83,699.258 zł., stano­
wiącą 10 57 p rc , Górna Austrya z sumą 
64,065 835 z ł , stanowiącą 8*09 prc. i t. d., 
także nawet Tyrol z Vorarlbergem, mający 
przeszło sześć razy mniej ludności od Gali­
cyi, z swoją sumą depozytów 34,777.753 zł., 
stanowiącą 4.39 prc sumy ogólnej, idzie je ­
szcze przed Galicyą.

Nie tyle pouczający, ile ciekawy jest 
porządek, w jakim następują po sobie kraje 
pod względem przeciętnego depozytu swoich 
uczestników; a mianowicie przypada:

z sumy na każdego 
depozytów uczestnika 

złr. do złr
1. ■ Czechach 255,566 312 593*54
2. na Morawie 48,626.423 512-75
3. w Dalmacyi 279.824 497 02
4. w Górnej Austryi 64,065.835 482-18
5. na Bukowinie 2,684.155 481*98
6. w Dolnej Austryi 218,196.814 473 51
7. w Krainie 15, i 00.656 445*84
8. w 8 tyryi 8-3,699.258 440'86
9. w Tyrolu i Vorarlb. 34,777.753 435*91

10. w Karyntyi 14,686.623 398*16
11. w Pobrzeźu 4,588.775 397-33
12. w Salcburgii 8,407.968 390 09

gra w jego ostatniej sztuce żadnej roli. I in­
nych przymiotów nie wielebyśmy w niej do­
patrzyli. Brak sytuacyj, mniej niż zwykle 
dowcipu, pewna rozwlekłość scen, nie po­
zwalają zaliczyć Uc&ucioicycli do rzeczy uda­
nych, zwłaszcza, że niewdzięczna dwuakto- 
wa forma, odejmuje budowie wszelki wdzięk 
kunsztowności, sprowadzając całość do pier­
wotnych kształtów opowiadania powieścio­
wego, roździelonego na dyalogi. Wyraziliśmy 
tu zdanie nasze z całą możliwą szczerością 
ale i niezwykłą surowością zarazem. Mnie­
mamy jednak, że ubliżylibyśmy Blizińskiemu, 
krytykując inaczej jego Uczuciowych, my 
cośmy na innem miejscu i przy pierwszem 
pojawieniu się Markowego kawalera, Pana Da­
mazego i Męża od biedy pisali o nich gorąco z 
uniesieniem ; my co z równie szczerym za­
pałem a prawie równem uznaniem broniliśmy 
Rozbitków od warszawskiej i krakowskiej 
krytyki. Tak zachwyt nasz jak i surowość naszą 
czerpiemy w jednem źródle, w żywej chęci, 
aby tak znakomity i sympatyczny talent jak 
Blizińskiego, ciągłemi i zasłużonemi sukce­
sami wzbogacał repertuar polski i polską li­
teraturę dramatyczną. Dlatego też napisaw­
szy nader surowe sprawozdanie, życzymy mu 
serdecznie, jeśli kiedy raz jeszcze pośli- 
źnie mu się noga na Uczuciowych, — a czyż 
jest ta k i, któremuby się choć czasem noga 
nie pośliznęła ?! — aby miał pod ręką już go­
towego w tece jakiegoś nowego Męża od biedy, 
który go podtrzyma i uratuje, jak wyrarował 
go i podtrzymał dawny, na poniedziałkowem 
przedstawieniu.

Uczuciowych grano w ogólności dość do­
brze, chociaż cokolwiek za wolno, bez życia. 
Wyróżnili się korzystnie : panna Stachowicz 
i pani German, oraz panowie: Wojdałowicz 
i Lubicz. Ten ostatni wraz z panem Zboiń- 
skim grali także wybornie w Mężu od biedy.

Ok go n .

13. w Galicyi 29,174.168 352-34
14. na Szląsku 12,295.138 331-18

Przeciętny na cale państwo depozyt z 
ogólnej sumy 792,149.702 złr. wypada w ilo­
ści 488 złr. 92 cnt. Liczby te dowodzą tyl­
ko, że depozyta mogą być wysokie, a je ­
dnak zmysł oszczędności w kraju w ogóle 
nie potrzebuje być wysoko rozwinięty. Tak 
n. p. Dalmacya przeciętnym swym depozy­
tem przewyższa średnicę obliczoną na całe 
państwo, a Bukowina jest tej średnicy bar­
dzo blizka, a jednak właśnie w dwu tych 
krajach stosunek oszczędzających do całej 
ludności jest najniepomyślniejszy; natomiast 
Szląsk, mający najmniejszy depozyt przecię­
tny, stoi pod względem stosunku oszczędza­
jących do całej ludności kraju siedm razy 
wyżej od Bukowiny, a pięćdziesiąt i pięć 
razy wyżej od Dalmacyi. (C. d. n.)

JÓZEF GLINKIEWJCZ.

Sąjm czeski.
(Pierwsze posiedzenie)

Praga czeska, 5 lipca.
O  Z powodu otwarcia sejmu o godzi­

nie l i te j  odbyła się wielka msza w kościele 
św. Mikołaja, na którą przybył namiestnik 
generał Krauss i liczny zastęp posłów sej­
mowych. O l l 1/, kompania gwardyi miej­
skiej w wspaniałych mundurach a fempire 
stanęła wartą przed pałacem sejmowym. Ga- 
lerye przed 12tą przepełnione publicznością, 
w trybunie dziennikarzy mnóstwo reprezen­
tantów dzienników wiedeńskich

O godzinie 12tej namiestnik przedsta­
wia nowomianowanego marszałka krajowego 
księcia Jerzego L o b k o w i c a  i wicemar­
szałka dra W a 1 d e r t a i odbiera od nich 
przysięgę.

Książę Lobkowic wyraża nadzieję, że 
sejm spełni obowiązek, który nań spływa z 
ordynacji krajowej i że posłowie, jakkolwiek 
posługują się dwoma językami, nie oduczyli 
się jednak pracować wspólnie i w spokoju 
nad dobrem kraju. (W ybornie) Cały kraj te­
go od nas żąda. Chodzi przedewszystkiem o 
usunięcie istniejących sprzeczności i wzmo­
cnienie węzłów przyjaźni, łączących obie na­
rodowości krajowe. Jedynie na tej drodze 
dojdziemy do celu, do którego zmierzać po­
winna każda reprezentacya kraju naszego. 
Utrzymanie pokoju tam gdzie istnieje, przy­
wrócenie go tam, gdzie był zakłócony, oto 
wysoki cel, który choć nie od razu, G sto­
pniowo musi być osiągnięty. Dobra wola i 
umiarkowanie po obu stronach urzeczywi­
stnią cel ten. Losy kraju naszego nie roz­
strzygają się wyłącznie w tern Wysokiem 
zgromadzeniu. Królestwo nasze stanowi część 
monarchii austryaekiej i każdy mieszkaniec 
Czech jest dumny z tego, że jest Austrya- 
kiem (wybornie). Ztąd wynika, że najważ­
niejsze funkeye prawodawcze wykonywane 
bywają na innem miejscu (w Radzie pań­
stwa), pomimo tego twierdzę, że p o r o z u ­
m i e n i e  s i ę  d w ó c h  n a r o d o w o ś c i  n i ­
g d z i e  n i e  m o ż e  p r z y j ś ć  do s k u t k u ,  
j a k  t y l k o  w k r a j u  s a m y m  i że jeżeli 
się tutaj nie uda, nie uda się przed ża- 
dnem innem torum parlamentarnem P o­
zwalam sobie przeto wyrazić nadzieję, że 
otwarta dzisiaj nowa sesya nie będzia po­
lem walki lecz użytecznej spólnej pracy. 
(Wybornie).

Nam iestnik,generał K r a u s s ,  oświad­
cza, że jak najzupełniej zgadza się na po­
jednawcze wywody księcia marszałka i że w 
tym samym duchu jako reprezentant rządu 
udział brać będzie w obradach sejmu.

Dr. W a i d e r t  zapewniał, że będzie 
się starał sumiennie odpowiedzieć zadaniu 
swemu.

Budżet, rozdany posłom , wykazuje 
7,823.371 złr. wydatków.

Następnie przystąpiono do weryfikacyi 
wyborów.

SPRAWY ZAGRAIICZIE
(K w estia  edukacyi we Francyi).

Kilka już razy w najnowszych czasach 
spotkaliśmy się z pogłoską z Paryża, że p. 
Ferry gorąco pragnie pozbyć się teki mini­
stra oświecenia publicznego, pomimo, że w 
sprawowaniu tych obowiązków tak dawniej, 
jak i teraz, gdy jest zarazem prezesem ga­
binetu, ma niejeden sukces do zapisania. W 
pierwszej chwili, gdy obejmował obowiązek 
utworzenia nowego gabinetu po ustąpieniu 
Ducleyca, mówiono, że ambicji Ferrego do­
gadzałoby jedynie sprawowanie urzędu mi­
nistra spraw zagranicznych i że dla tego 
tylko bardzo niechętnie zgodził się powierzyć 
te obowiązki p. Challemel-Lacour. Obecnie 
pokazuje się, że istotną przyczyną ubiegania 
się prezesa gabinetu o tekę zagraniczną było 
zupełnie co innego, a mianowicie niechęć 
objęcia trudnych obowiązków ministra oświe­

cenia P. Ferry zrobił niejedno doświad­
czenie i przekonał się. że rola istotnie po­
stępowego, ale zarazem rozsądnego i liczą­
cego się z okolicznościami naczelnika edu- 
kacyi publicznej we Francyi, jest niezmier­
nie trudną wobec żywiołów radykalnych, 
które pod wolnością sumienia rozumieją na­
rzucanie wszystkim obywatelom przekonań 
ateistycznych. Zapatrywań takich nie może 
podzielać żaden mąż polityczny, a tern bar­
dziej stojący u steru rządu, który wypowie­
dział wprawdzie zasadę i wykonał ją, to 
jest zasadę, że szkoły są instytucyami 
świeckiemi, ale zarazem pozostawił społe­
czeństwu i pojedyńczym obywatelom swo­
bodę co do uzupełnienia edukacyi ich dzieci 
pod względem religijnym. W tej sprawie 
właśnie wystąpiły już niejednokrotnie nader 
jaskrawe sprzeczności pomiędzy republika­
nami umiarkowanymi a radykalnym żywio­
łem Paryża. Ponawiają się one teraz z oka- 
zyi jednej z kwestyj edukacyjnych.

Wypadek, o który idzie tym razem, 
przedstawia się następnie: Gdy rząd uznał 
za stosowne zająć się reformą szkół ludo- 
wyeh i wyższemi zakładami naukowemi, 
zwrócił także uwagę na zakłady wychowaw­
cze żeńskie. Ponieważ wszystkie prawie in- 
stytucye wychowawcze żeńskie znajdowały 
się pod opieką klasztorów, lub były klasztor­
ne, postanowił ówczesny rząd wnieść pro­
jek t ustawy, regulującej urządzenie Lycees 
des j  unes filłes, którą rzeczywiście uchwaliły 
Izby i która obowiązuje jeszcze od grudnia 
1880 r. Wykonaniu jednak tej ustawy stwo­
rzyła mnóstwo trudności radykalna rada mu­
nicypalna Paryża. Skrajne pretensye rzeczo­
nej rady uniemożebniają lub przynajmniej 
odraczają tę reformę. Wspomniana bowiem 
ustawa zawiera między innemi postanowie­
nie, że nauka religii ma być na żądanie ro­
dziców udzielaną dziewczynkom przez du­
chownych odnośnych wyznan w samem li­
ceum, ale w godzinach osobno na to prze­
znaczonych. Postanowienie wzmiankowane 
wywołało nader żywe protesta ze strony ra ­
dykalnej większości rady municypalnej Pa­
ryża. Na jednem z ostatnich posiedzeń, czło­
nek tej rady, p. I.aeroix, zaznaczał owe za­
patrywania większości i żądał, ażeby w żeń­
skich zakładach edukacyjnych nie wykłada­
no nauki religii. Pominąwszy to zadanie po­
czytywane przez rząd za niedorzeczne, obja­
wia się obecnie drugi zatarg pomiędzy radą 
Paryża a gabinetem. Rada municypalna bo­
wiem występuje z pretensyą, ażeby jej w 
kontroli uad instytucyami źeńskiemi przy­
znano takie same prawa, jakie uzyskała co 
Jjfj szkół elementarnych. Przyznanie praw 
podobnych byłoby po prostu wyzuciem się 
państwa z prawa kontroli nad instytucyami 
wychowawezemi, zreformowaneroi przez cia­
ło prawodawcze, a zdaniem ich pod bezwa­
runkową opieką rady municypalnej.

M inisterstwo oświecenia zrobiło już i 
tak pewne ustępstwo na rzecz gminy pary­
skiej gdyż przyznało radzie municypalnej 
prawo mianowania dyrektorek nowych, zakła­
dów w porozumieniu z ministerstwem. Rząd, 
uwzględniając potrzebę reformy, poszedł w 
ciągu całorocznych rokowań z radą municy­
palną jeszcze o krok dalej, gdyż pozwolił na 
utworzenie komisyi kontrolującej, której przy­
znawano nawet większe atrybucye, niżeli ko­
misjom kontrolującym obecnie szkoły ele­
mentarne. Pokazuje się jednak, że nawet do 
granic najdalszej możebności posunięte u- 
stępstwa i wyrozumiałość nie są w stanie 
wyleczyć z zaślepienia radykalnych żywio­
łów F rancji. W każdej niemal sprawie we­
wnętrznej, których dziś mnóstwo na porząd­
ku dziennym, widzą żywioły te tylko swoje 
dążności, uwzględniają tylko własne zapa­
trywania, zapominając o tem, że prawdziwy 
rozum stanu liczy się ze stronnictwami i z 
życzeniami całego społeczeństwa. Wymo- 
wnem potwierdzeniem tego braku toleran- 
cyi dla ogółu obywateli jest najświeższe do­
niesienie z Paryża, że rada municypalna u- 
znała na ostatniem swem posiedzeniu za n ie­
dostateczne ustępstwa wyżej wymienione. 
W skutek owych bezwzględnych uroszczeń 
rozbiły się rokowania i reforma musi pozo­
stać na razie w zawieszeniu, gdyż panowie 
z rady municypalnej żądają „wszystkiego lub 
nic“. Temps karci surowo to zachowanie się 
skrajnych radykałów rady miejskiej Paryża, 
zachowanie się, które z pewnością nie wyj­
dzie na pożytek rzekomym zwolennikom po­
stępu bezwzględnego, a co gorzej nie na po­
żytek edukacyi, o którą w tym wypadku 
głównie idzie.

(Dalszy ciąg nporu francusko • an* 
gielskiego.)

Po wstępnym boju przeciw polityce ko­
lonialnej Francyi, otwartym przez mniejsze 
dzienniki i tygodniki angielskie, stanął tak­
że w szeregu najpotężniejszy organ londyń­
ski Times. Imiennik jego Temps paryski dał 
się w ten sposób wywabić w szranki i uży­
wa nie nader uprzejmych argumentów prze­
ciw kolegom z tamtej strony kanału. T ru­
dno dziwić się temu, gdy się zważy, iż n a j­
dotkliwsza strona ambieyi francuskiej zadra­
śniętą została i to w chwili, gdy republika-



nie chcą dowieść czynami, że i oni potrafią, ! 
jeżeli nie lepiej, to przynajmniej równie do­
brze jak Anglicy kolonizować świeże swoje 
posiadłości zamorskie. Temps zarzuca Angli­
kom nieznajomość stosunków kontynental­
nych w następującem zestawieniu pytań: 
„Czy jest to charakterystyczna a tradycyjna 
nieznajomość stosunków, gdy idzie o polity­
kę stałego lądu? Czy jest to lekceważenie, 
idące zwykle ręka w rękę z nieznajomością 
przedmiotu i z której Anglicy prawdopodo­
bnie nigdy się nie wyzwolą w stosunku do 
obcych krajów? Bądź co bądź, to pewna, że 
Anglicy odgrywają dziś wobec nas strasznie 
niedorzeczną rolę. Prasa angielska to po­
chlebia, to stara się obudzić popłoch we 
Francyi, a przeoczą zupełnie, że nie bierze­
my tych pogróżek na seryo. Niechże prasa 
angielska prayjmie do wiadomości, że sta­
nowisko przez nią zajęte poczytujemy za 
chęć wywołania rozdrażnienia w stosunkach 
naszych, które już od wypadków w Egipcie 
przestały być tak serdecznemi, jakeśmy so­
bie tego życzyli. Jeżeli taki zamiar rzeczy­
wiście istnieje, to cóż robić, ale jeżeli tylko 
mniema, że w ten sposób dyktować nam bę­
dzie kierunek naszej polityki zagranicznej, to 
oświadczamy, że jest na fałszywej drodze i 
osiągnie cel właśnie przeciwny zamierzonemu. 
Treść dzienników angielskich stała się j do­
prawdy śmieszną11.

Po odparciu szczegółowem wszystkich 
ciosów Times'a, kończy Temps:

„Nie tak trudno odgadnąć tajemniczą 
pobudkę wszystkich pochlebstw, zaklęć, wy­
buchów gniewu i szykan angielskich. Anglia 
obawia się naszego zatargu z krajem, w któ­
rym posiada ważne pole dla swego handlu. 
To jedno wyjaśnia i ten nadmiar gniewu i 
taką mnogość wycieczek podjazdowych. Dzien­
niki angielskie nie mają odwagi powiedzieć 
otwarcie, że powinniśmy interesa nasze i po­
litykę postawić niżej od interesów kupieckich 
kilkudziesięciu handlarzy bawełną z Manche- 
stru, ale nie mając tej odwagi żyją w nadziei, 
iż wpłyną na nasze postanowienia objawem 
groźnej niechęci angielskiej. Sąsiedzi nasi 
są przekonani, że skoro nas wyparli z Egi­
ptu, to gotowiśmy już raz na zawsze pozo­
stawić im wszędzie wolne pole działania, 
wszędzie gdziekolwiekby im się podobało na- 
srożyć minę i okazać zamiar podniesienia no­
wych roszczeń. Tym razem łudzą się, gdy­
by zaś więcej rozsądku a mniej uprzedzeń 
słuchali, to doszliby do przekonania, że wła­
śnie wspomnienia o Egipcie najmniej czy­
nią nas skłonnymi do uwzględniania kapry­
sów i niechęci narodu, który z przyjaciółmi 
swymi tak bez ceremonii postąpił11.

K E O I I K A
— Zmiana garnizonów. Bohemia do­

wiaduje się, jak twierdzi, z poważnego źródła, 
iż z oddziałów wojsk galicyjskich, trzeci bata­
lion pułku pieszego nr. 9 przeniesiony będzie 
w tym roku z Gorazdy do Brzeżan; sztab i 
dwa bataliony pułku piesz. nr. 55 z Brzeżan 
do Tarnopola i Pleylje nad Limem; jeden ba­
talion pułku piesz. nr. 77 z Foczy, w Bośnii, 
a jeden z Sanoka do Przemyśla; pierwszy ba­
talion pułku piesz. nr. 80 z Prziboju w Bośnii 
do Tarnopola; pierwszy batalion pułku piesz. 
nr. 95 z Maglaju w Bośnii do Czortkowa, a 
inny batalion tegoż pułku z Czortkowa do Sta­
nisławowa; batalion strzelecki nr. 13 z Prje- 
doru do Krakowa, a pułk ułanów nr. 18 z 
Prossnitz do Góding-Bisenz (Hodonina) na Mo­
rawie.

— Ks. Arcybiskup Feliński powró­
cił przedwczoraj z Rzymu i Wiednia do Kra­
kowa.

— Pomnik Mickiewiczowski. Ko­
mitet tego pomnika w Krakowie, na odbytem 
przedwczoraj posiedzeniu uchw alił, że posie­
dzenie dla ostatecznego rozstrzygnięcia kwestyi 
miejsca, na którem pomnik ma stanąć, oraz 
ułożenia programu konkursu, odbędzie się bez­
warunkowo dnia 10 wsześnia b. r. o godzinie 
3 pc południu. Ogólna suma składek na po­
mnik wynosi obecnie 95.964 zł.

—  Konkurs dramatyczny Sobieskiego 
został wczoraj rozstrzygnięty w Krakowie. Na­
grodę 300 zł. otrzymał p. Wincenty Rapacki 
za obraz dramatyczny Odsiecz W iednia , a na­
grodę 200 zł. p. Władysław Anczyc za szkic 
historyczny Jan I I I  pod Wiedniem. Obaj lau­
reaci zgodzili się na pewne warunki, od któ­
rych przyjęcia komisya uczyniła zawisłem pre­
miowanie ich utworów.

—  Do Rady powiatowej złoczowskiej, 
przy wyborze uzupełniającym z grupy większych 
posiadłości, wybrany został p. Bolesław Wierz- 
chleyski, właściciel dóbr Kabarowce.

— Towarzystwo śpiewackie „Lu­
tnia11 odbędzie nadzwyczajne swe zgromadzenie 
dnia 12 b. m. o godzinie 7 Va wieczorem w 
małej sali kasyna miejskiego. Na porządku 
dziennym zmiana statutów.

—  Towarzystwo gimnastyczne „So­
kół" we Lwowie, urządza w niedzielę pieszą 
wycieczkę do doliny t. z w. „Helenówki" za Le-

,  Gazeta Lwowska" z dnia

śniczówką na drodze do Winnik, dokąd wszyscy 
członkowie (wraz z rodzinami) zostali jak naj­
serdeczniej zaproszeni przez towarzystwo oświaty 
ludowej w Winnikach, które na swe cele urzą­
dza festyn w pomienionej dolince. Zbór chę­
tnych do wzięcia udziału w wycieczce o godz. 
pół do 4 w ogrodzie p. Wienera na Łyczakowie 
górnym. Wymarsz z uderzeniem godz. 4, lasami 
na miejsce wycieczki.

— Wystawa obrazów Jacka Mal­
czewskiego, z takiem uznaniem przyjętych w 
Krakowie i we Lwowie, wczoraj otwartą zo­
stała w Przemyślu w sali ratuszowej i potrwa 
ośm dni.

— Ruch kąpielowy. Nowo wydana 
trzecia lista gości zdrojowych w Krynicy wy­
mienia dalszych 154 rodzin, złożonych z 255 
osób, które przybyły tam w ostatnim tygo­
dniu czerwca. Od otwarcia zakładu bawiło 
w Krynicy ogółem 538 rodzin, złożonych z 901 
osób.

— Na zamku krakowskim był po-
zawczoraj alarm pożarowy, który w wysokim 
stopniu zaniepokoił publiczność. Czas, po spra­
wdzeniu wypadku na miejscu, podaje o nim na­
stępujące uspokajające szczegóły: „O godzinie
10Ya dostrzeżono, że w składzie sklepionym 
przy wieży zegarowej w katedrze na Wawelu 
zapaliły się przez nieostrożność stare spróehniał- 
ki i rozmaite stare deski od rusztowań, na 
składzie tam będące. Natychmiastowy na miej­
scu ratunek, uwiadomienie bezzwłoczne straży 
pożarnej, energiczna jak zwykle obrona tej straży 
po opanowaniu ognia zapobiegły nieszczęściu, 
jakie mogłoby spotkać skarbnicę pamiątek, 
katedrę na Wawelu. Wszyscy, do których to 
należy, byli na miejscu od księży katedralnych 
zacząwszy. Naezelnik straży pożarnej, p. Emi- 
nowicz, pierwszy z całą swą strażą przybył na 
miejsce, oraz p. prezydent dr. Weigel i władze 
wojskowe z Zamku. Znakomitą pomoc wyświad­
czyła załoga wojskowa Strat faktycznie żadnych 
nie ma."

* Zapiski policyjne. Złożono w poli-
cyi czarną jedwabną parasolkę i kartę zast. 
zakładu ogóln. roln. kredyt, nr. 23.972 na za­
stawiony srebrny widelec. — Zajęto w podej- 
rzanem posiadaniu będące cztery pióra strusie i 
672 metrów wstążki atłasowej. — Jan Zacher- 
czyk, dorożkarz nr. 59, przejechał na ulicy try­
bunalskiej 16-letniego ucznia lakiernickiego Moj­
żesza Schwarza: Zacherczyka przyaresztowano, 
Schwarza oddano do szpitala. — Józef Keber- 
lein, woźny kolejowy, 43 lat liczący, żonaty, 
ojciec 1 dziecka, zmarł nagle w pomieszkaniu 
przy ulicy Stryjskiej.

f  Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo­
wie emerytowany e. k. radca dworu Karol Pi- 
wocki, kawaler orderu papieskiego św. Grzego­
rza, obywatel honorowy miast Tarnopola i 
Gródka, przeżywszy lat 80 ; w Edynburgu miej­
scowy arcybiskup katolicki dr. Strain, urodzony 
r. 1810; w Wiesbadenie ks. sasko-meiningeń- 
ski radca inteudantury Grabowski, znany w 
szerokich kołach jako znawca i mecenas sztuki, 
przeżywszy lat 78; w Marburgu heskim depu­
towany niemiecki profesor dr. Arnold, autor 
cennych dzieł na polu historyi prawa, w 57 
roku życia.

—  O Kraszewskim dowiaduje się Dz. 
Pozn., iż ufny w swą niewinność, jest pełen 
otuchy, a i stan jego zdrowia szczęściem się 
nie pogorszył. Wieści, rozgłaszane przez ro­
zmaite dzienniki, jak to, że znaleziono po­
między jego papierami listy od generała Igna- 
tiewa, jakoby arcy-kompromitujące, zdaniem 
przytoczonego wyżej dziennika, są mylne. — 
W dziennikach niemieckich nie znajdujemy po 
dziś dzień potwierdzenia wiadomości, podanej 
przez N. fr. Presse, iż uwięzieni wraz z Kra­
szewskim dwaj Polacy w Dreźnie zostali już 
wypuszczeni na wolność. — W . Musi. Ztg. w 
ostatnim numerze zamieszczając początek po­
wieści Kraszewskiego UntePm Banner Sobie- 
sk ls  z rycinami polskiego malarza T. Rybko- 
wskiego, podaje zarazem portret jej autora z 
krótkiem doniesieniem o nieszczęściu, jakie go 
niespodzianie spotkało. Sympatycznie napisany 
artykuł kończy się słowami: „My, a wraz z 
nami wszyscy bardzo liczni czciciele wielkiego 
męża, życzymy mu z całego serca, ażeby śle­
dztwo sądowe, w należyty przeprowadzone spo­
sób, wyświeciło tę przykrą sprawę i ażeby ten 
starzec będącyzaszczytem swojego narodu, wypu­
szczony został na wolność."

— Kronika podróży. Z Irkucka do­
nosi depesza telegraficzna, że parowiec znanego 
przemysłowca i mecenasa wypraw ark.ycznych 
Sybiriakowa przepłynął porohy na: rzece An­
gorze, które uważano dotychczas za nieprze­
byte.

— Do kandydatur o fotel w Akade­
mii francuskiej już przez nas wymienionych 
przybywa nowa p. Alfreda Michiels, znanego z 
erudycyi krytyka sztuki, autora kilku dzieł 
wysoko cenionych.

— Pomiędzy ciekawemi zabytkami, 
które w ostatnich dniach wykopano ze świą­
tynią Minerwy w Rzymie, znajduje się nader 
charakterystyczna grupa postaci iście małpich, 
wykonana w najprzedniejszym czarnym porfirze. 
Grupa ta ma wysokości półtora metra i po­
kryta jest cała hieroglifami egipskiemi. Głowy 
postaci jednak są niestety silnie uszkodzone.
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Wszystkie w ostatnich dniach odkopane zabytki, 
zdaniem archeologów, pochodzą ze starożytnej 
świątyni Serapisa, która stała przed wiekami 
w tern miejscu.

— Z powodu szpady La Tour d’Au- 
yergne, która w ostatnich czasach zajmowała 
bardzo Paryżan, przychodzi nam na myśl zaba­
wy parados, autorem którego był „pierwszy gre- 
nadyer Francyi". La Tour d’Auvergne, jako Bre- 
tończyk całą duszą, utrzymywał, że w raju ziem­
skim, pierwsi nasi rodzice mówili językiem cel­
tyckim. Oto w jaki sposób dowodził tego w 
dziele swojem Originesgauloises ■ „Kiedy pierw­
sza nasza matka podała smutnej pamięci jabłko 
swemu mężowi, ten prosił tylko o kawałek ta ­
kowego, po brefońsku a tam. Ztąd imię jego 
Ad a m.  A kiedy owoc ugrzązł mu w gardle i 
utworzył ową wyniosłość, przekazaną wszystkim 
jego potomkom pod nazwą „jabłka Adamowego", 
dozgonna jego towarzyszka podała mu wody, 
mówiąc po bretońsku ew — „p ij! “ — i ztąd 
nazwa ta pozostała jej na zawsze. „Wielki „gre- 
nadyer" umiał widocznie żartować.

— Wielkim pożarem nawiedzony był 
Londyn przed kilku dniami. Zgorzała do szczętu 
słynna fabryka powozów firmy Kesterton & Gomp. 
Strata jest bardzo znaczna. — W mieście ros- 
syjskiem Kaszynie zgorzało przed kilku dniami 
około 100 domów, most na rzece Kaszynce i 
kilka osad sąsiednich. — W mieście kurlandz- 
kiem Friedrichstadt spłonęło przedwczoraj 50 
domów, między niemi gmach pocztowy. Spaliło 
się przytem w magazynach fabrycznych 800 
centnarów lnu. — Przedwczoraj też zgorzały 
do szczętu wioski górno-austryackie Nesselbaeli 
i Obermarktscblag. W pierwszej zginęła w pło­
mieniach jedna osoba, w drugiej dwie, oraz 
bardzo wiele bydła.

— W skutek wybuchu kilku beczek 
prochu w fabryce substancyj eksplodujących 
pod Winipeg, w Kanadzie, dnia 30 czerwca 
dwadzieścia osób doznało uszkodzenia.

— W katastrofie morskiej, które, 
ofiarą padł parowiec Daphne, według ostatnich 
doniesień z Londynu, utraciło życie 150 osób. 
Nurkowie, którzy oglądali ten statek na dnie 
morza, twierdzą, że w sklepie machin pełno 
jest trupów. Widocznie w ostatniej jeszcze 
chwili wiele osób usiłowało dostać się z wnę­
trza okrętu na pokład po schodkach, na których 
powstał natłok, w którym znaczna ich część 
została uduszona.

—  Trąba powietrzna, według depe­
szy zaatlantyckiej, dnia 3 b. m. zniszczyła mia­
steczko Cromwell w północno-amerykańskim 
Stanie Connecticut, liczące 1.400 mieszkańców. 
W przewrocie tym natury 24 ltidzi utraciło 
życie, a wielu doznało oiężkiego uszkodzenia.

— Szarańcza. Telegramy z Saratowa 
donoszą, iż w okolicy Carycyna, w środkowej 
Rossyi, tępi szarańczę batalion żołnierzy, że 
owad jest wycieńczony i z trudnością się skrzy- 
dli, posuwa się więc tylko pieszo naprzód. 
W powiecie kamyszyńskim szarańcza już zu­
pełnie jest wytępiona.

— Po sto wozów poziomek dziennie 
sprowadzano w ostatnich czasach do Paryża, 
gdzie w ogólności w ciągu tygodnia konsumcya 
owoców wiosennych, jak poziomki, czereśnie, 
porzeczki i agrest wynosiła 400.000 kilo. Nad­
zwyczajnie jednak tanie są owoce w Paryżu; 
koszyczek poziomek naprzykład kosztuje 10 do 
20 centimów, czyli 5 do 10 centów.

— Pieski pod parasolem pojawiły 
się w ostatnich dniach na ulicach Wiednia. 
„Moda" ta przyszła podobno z Paryża. Małe 
parasoliki japońskie tak są urządzone, że pies 
trzymając rączkę w zębach ma łeb zasłoniony 
od słońca. Czy mu to wielką sprawia saty- 
sfakcyę — inne pytanie.

—  Niema nieomylnych. Jeden ze zna­
nych i słusznie cenionych krytyków sztuki w 
Paryżu, dopuścił się w tych dniach w jednem 
ze swych sprawozdań zabawnej pomyłki, która 
brzmi jak następuje: „Dwa dobre p ł ó t n a  wy­
stawione w klubie artystycznym znalazły na­
bywców. Jednem z nich jest akwarella Allon- 
ge, drugiem fajans panny Maryi Friponel". Pa­
pier akwarelli i fajans ochrzcić mianem płótna, 
to wcale gruba pomyłka!

— Zaledwie turniej szachowy w 
Londynie się skończył, a już dzienniki włoskie 
zawiadamiają, że w tych dniach rozpocznie się 
nowy takiż turniej w Bolonii, który zasadzi na 
pewien czas przy szachownicach pierwszorzę­
dnych mistrzów gry, o której powiedziano, że 
jest: „za błahą na pracę poważną a za powa­
żną na miłą rozrywkę".

— Szkoła angielska w Atenach.
Dzienniki angielskie donoszą, że w tych dniach 
książę Walii prezydował na zgromadzeniu, w 
którem wzięło udział kilku ministrów i wielka 
liczba znakomitości parlamentarnych i ducho­
wnych bez różnicy stronnictw publicznych, w 
celu rozpatrzenia sprawy utworzenia w Ate­
nach brytyjskiej szkoły archeologii i nauk kla­
sycznych. Zgromadzenie uchwaliło odwołanie 
się do narodu o środki materyalne, potrzebne 
do utworzenia takiej szkoły angielskiej w Ate­
nach. Wybrano zaraz na posiedzeniu komitet 
zarządzający, a ten zająć się ma co najspiesz­
niej zbieraniem składek.

KRONIKA PROWINCYONALNA,

*** Kaplica błog. Jana z Dukli w
Trzcianie, w powiecie krośnieńskim, będąca ce­
lem licznych pielgrzymek w porze letniej, zgo­
rzała w tych dniach do szczętu tak, że tylko 
posąg błog. Jana z relikwiami zdołano ocalić 
Strata wynosi około 1.500 zł. Według docho­
dzenia .pożar powstał z powodu nieostrożności 
14-letniego chłopca w obchodzeniu się z ogniem 
Dalsze śledztwo jest w toku.

*** Szajkę złodziei koni, która w
ostatnich czasach była prawdziwą plagą go­
spodarzy powiatu husiatyńskiego, a skradzione 
konie uprowadzała za granicę rossyjską, mimo 
wielkich trudności powiodło się ująć posterun­
kowi żandarmeryi w Probużnie, a to w kryjó­
wce leśnej u pewnego pobereźnika pod tą miej­
scowością. Schwytano mianowicie czterech ło­
trów, a między nimi herszta bandy Łukasza 
Kozyrę, który w r. 1880 umknął był z wię­
zienia we Lwowie i ścigany listami gończemi 
ukrywał się na pograniczu rossyjskiem pod 
przybranem nazwiskiem Jaśka Krętowskiego, 
tudzież niebezpiecznego złodzieja! Jana Micha- 
lewskiego, poddanego rossyjskiego, który, jak 
się zdaje, jest identyczny ze ściganym listami 
gończemi Grzegorzem Michalewskim. Schwytani 
złoczyńcy przyznali się do kilkunastu kradzieży 
koni.

*** Nieostrożne obchodzenie się z
bronią palną spowodowało smutny wypadek 
w Lipniku, w powiecie bielskim. Gospodarzo­
wi Jędrzejowi Linnertowi wypaliła w ręku 
nabita śrótem strzelba w chwili, kiedy ją po­
kazywał szwagrowi swojemu Hornowi, robotni­
kowi fabrycznemu, a nabój ugodził tego ostat­
niego w bok tak nieszczęśliwie, iż w 9 godzin 
później Homa zakończył życie. Linnerta pocią­
gnięto do odpowiedzialnoźci.

*** Kamach samobójczy. Kowal w 
Grębowie, w powiecie tarnobrzeskim, Feliks M., 
z powodu niedozwolonego stosunku miłośnego 
usiłował wystrzałem z pistoletu odebrać sobie 
życie, lecz zranił się tylko w szczękę.

*** Siad zbrodni. W  gminie Czaba- 
rówce, w powiecie husiatyńskim, przy kopaniu 
piwnicy w jednej z zagród włościańskich, zna­
leziono szczątki zwłok mężczyzny. Trup był o- 
brócony twarzą na dół i spoczywał w miejscu, 
gdzie nigdy cmentarza nie było, od razu więc 
powstały poszlaki, że muszą to być zwłoki mie- 
szKańca tej wsi Stefana Myśki, który w taje­
mniczy sposób zaginął przed dwunastu laty. 
Dalsze dochodzenia wzmocniły jeszcze te poszla­
ki tak, iż sąd zarządził uwięzienie dawniejsze­
go właściciela zagrody, w której zwłoki znale­
ziono. Uwięziony włościanin, jak stwierdzono, 
kupił był od Stefana Myśki chatę i grunt, lecz 
nie wypłacił mu całej ceny kupna, a w czasie 
zniknięcia Myśki własnoręcznie zasypał piwni­
cę, w której teraz trupa znaleziono. Grozę tego 
dramatu wiejskiego podnosi jeszcze okoliczność, 
że uwięziony wydał był swoją córkę za syna 
zaginionego Myśki, Pawła i odstąpił mu chatę, 
nabytą od jego nieszczęśliwego ojca, i że wła­
śnie Paweł, odkopując zasypaną piwnicę, od­
krył trupa.

*** Szczątki zwłok mężczyzny zna­
leziono przypadkowo w lesie dworskim w Bia­
łej pod Magierowem, w powiecie rawskim. Z 
resztek odzieży, jakie pozostały na kościotrupie, 
kilku świadków poznało w zmarłym izraelitę 
Icka Slangera, który żył z jałmużny, nie zdo­
łano wszakże sprawdzić, czy człowiek ten zgi­
nął śmiercią naturalną, czy też gwałtowną, co 
wyjaśni dopiero śledztwo sądowe, które jest w 
toku.

*** Zabójstwo. Mikołaj i Józef Sucha­
nowie z Kaszowa, w powiecie krakowskim, idąc 
razem drogą polną posprzeczali się, z czego przy­
szło do bitki. Silniejszy Mikołaj, powaliwszy 
przeciwnika na ziemię, gniótł go kolanami i o- 
kładał pięściami tak, iż połamał mu żebra, w 
skutek czego Józef Suchan w kilkanaście go­
dzin później zakończył życie. Zabójca oddał się 
w ręce sądu.

Sobiesciana
Centralny Komitet jubileuszowy dla 

uczczenia dwusetnej rocznicy odsieczy Wie­
dnia postanowił dla upamiętnienia tak w a­
żnego w dziejach naszych zdarzenia wybić 
stosowny medal.

Ponieważ woskowy odcisk rzeczonego 
medalu, nadesłany Komitetowi przez profe­
sora Tautenheima z Wiednia, świadczy o 
bardzo pięknem prawdziwie artystycznem 
wykonaniu, przeto Komitet polecił przystąpić 
bezzwłocznie do bicia tego medalu i niniej- 
szem ogłasza prenumeratę.

Cena medalu (o 75 milimetrach śred­
nicy z bronzu lub miedzi wynosi 4 zł. w. a. 
= 4  R s.= 8  Mk.=10 f r . ; z srebra 20 zł. = 2 0  
R s.=40 M k.=50 fr.

Zamówienia na medal z bronzu lub 
miedzi z załączeniem gotówki przyjmują 
redakcye wszystkich pism polskich w Gali- 
cyi, na Szląsku i Wks. Poznańskiem, jako-



też centralny Komitet jubileuszowy we Lwo­
wie (Ratusz II piętro).

Zamówienia na medale srebrne przyj­
muje wyłącznie kancelarya Komitetu cen­
tralnego i to najdalej do dnia piętnastego 
sierpnia.

Każdy prenumerator będzie mógł ode­
brać medal bądźto osobiście w biurze miej­
skiego Muzeum przemysłowego we Lwowie, 
bądźto otrzyma go pocztą

Termin wysyłki medalów będzie w 
dziennikach ogłoszony.

Centralny Komitet jubileuszowy dla 
uczczenia dwusetnej rocznicy odsieczy Wie­
dnia wydał jako upominek dla dziatwy ko­
lorowaną rycinę (chromolitografią), przedsta­
wiającą króla Jana III pod Wiedniem, ry­
sunku Juljusza Kossaka Rycina ta na gru­
bym papierze ozdobnie wykonana, 18 entm. 
długa, a 12 ctm. wysoka, opatrzona objaś­
niającym napisem w języku polskim i ru­
skim, jest to nabycia w kancelaryi komitetu 
centralnego we Lwowie (Ratusz II piętro) 
po 4 centy za sztukę. Partya z 500 sztuk 
kosztuje 17 zł. w. a.

Komitet centralny nie wątpi, że wszy­
stkie komitety lokalne i zwierzchności gminne 
w kraju, idąc za przykładem Rady miasta 
Lwowa, która zakupiła 10000 egzemplarzy 
rzeczonego obrazka, celem rozdania między 
dziatwę w czasie uroczystości szkolnych d. 
12 września b. r., pospieszą również z za­
mówieniami i w podobny sposób postąpią, 
aby uroczystość tę utrwalić w pamięci wzra­
stającego pokolenia.

Chcący mieć na czas obrazki do dy- 
spozycyi zechcą się zgłosić z pisemnem za­
mówieniem, z dołączeniem należytości do 
centralnego Komitetu jubileuszowego najdalej 
do dnia 15 sierpnia b. r.

Z centralnego komitetu jubileuszowego.
Lwów, dnia 3 lipca 1883,

KRONIKA SADOWA
(Oszustwa i kradzieże.)

(L ) Rozprawa główna w sprawie Jana 
K r z y ż a n o w s k i e g o  i towarzyszy, rozpo­
częta d. 27 z. m. w lwowskim sądzie kry­
minalnym, której treść naszkicowaliśmy po 
bieżnie w ubiegłym tygodniu, skończyła się 
wczoraj popołudniu. Przysięgłym przedłożył 
trybunał 20 pytań, pokrywających oskarże­
nie. Z tych pytań potwierdzili przysięgli 
tylko pytania tyczące się Jana K r z y ż a ­
n o w s k i e g o  w kierunku zbrodni oszustwa 
z §§ 197, 200 i 201 lit. a ust karn., po­
pełnionej na szkodę p. Karola Wernera, a 
względnie Towarzystwa wzajemnego kredy­
tu, przez sfałszowanie wekslu na 155 zł., 
tudzież zbrodni oszustwa, popełnionej na 
szkodę kupców tutejszych pp. Ferdynanda 
Grossa, Fryderyka Schubutha, St M arkie­
wicza, Wojciechowskiego i Klimowicza przez 
wyłudzenie od nich towarów, a nareszcie 
potwierdzili pytanie tyczące się tego samego 
oskarżonego w kierunku zbrodni kradzieży 
popełnionej na szkodę Joanny Głębockiej 
przez nieprawne zabranie jej kwety 102 zł. 
Dalej potwierdzili przysięgli pytanie tyczące 
się oskarżonego Jana W o j d y ł y  w kierun­
ku zbrodni kradzieży, popełnionej na szko­
dę Joanny Głębockiej.

Na pytanie tyczące się Sylwestra i 
Zygmunta T u r s k i c h ,  Ludwiki S p o n n e -  
r ó w n e j  i Anny W o j d y ł o w e j  w kierun­
ku współwiny w zbrodni oszustwa i kra­
dzieży, dali pp. przysięgli negatywną odpo­
wiedź.

Na podstawie tego werdyktu orzekł 
trybunał, iż Jan K r z y ż a n o w s k i  jest 
winnym zbrodni oszustwa i kradzieży i ska­
zał go za to na karę d w u l e t n i e g o  cięż­
kiego więzienia, zaostrzonego jednorazowym 
postem co tygodnia, na zwrot kosztów postę­
powania karnego i na zwrot szkody wyrzą­
dzonej Towarzystwu wzajemnego kredytu, 
tudzież powyżej wymienionym pp. kupcom i 
J. Głębockiej. Jana W o j d y ł  ę uznał try ­
bunał winnym zbrodni kradzieży i skazał 
go na karę 10-miesięcznego więzienia cięż­
kiego, zaostrzonego jednorazowym postem 
w tygodniu, na zwrot kosztów postępowania 
karnego i na zwrot szkody wyrządzonej J o ­
annie Głębockiej. Resztę oskarżonych uwol­
nił trybunał od oskarżenia.

(Sprawa Tisea-Esdarska).
(Ciąg dalszy.)

(L) Dalszy ciąg rozprawy jest właści­
wie tylko oskarżeniem sędziego śledczego 
przez podsądnych. D. 3 b. m. przesłuchiwał 
trybunał oskarżonego Dawida H e r s k a ,  
który według oskarżenia miał zwłoki jakie­
goś dziewczęcia przywieść do Dady i tam 
oddać je Smilowiczowi do dalszego transportu 
W śledztwie, wobec sędziego śledczego, 
przyznał się Herszko do tego czynu, a przy 
rozprawie utrzymuje, że wszystko, co ze­
znał, jest kłamstwem, zapytany zaś przez 
przewodniczącego, dlaczego, w śledztwje

przyznał się do zbrodni, odpowiada: Nie
wiem, co się działo z innymi oskarżonymi, 
wiem tylko, że mnie bił komisarz i kazał 
przyznać się do wszystkiego. Gdy to nie 
skutkowało, wpakowano mnie pod siedzenie 
wozu i w takiej pozycyi przewieziono do 
Tisza-Lovek; tu zamknięto mnie w stajni i 
indagowano wśród ciągłych szturkańców a 
g ly  i to nie skutkowało, skrępowano mi 
ręce sznurem i przemocą wlano we mnie 
dwa litry wody. Pod wpływem takich ar­
gumentów mówiłem wszystko, co sobie 
tylko życzył sędzia śledczy. Na dowód 
że sędzia okładał go kijem, powołuje oska­
rżony na świadka samego prokuratora. W 
dalszym ciągu przesłuchania tego oskarżo­
nego wychodzi na jaw, że przy pierwszem 
przesłuchaniu zeznawał to samo, co obecnie 
w sprawie rzekomego przewożenia zwłok 
jakiegoś nieznanego dziewczęcia a dopiero 
później, pod wpływem gróźb i czynnej znie­
wagi a nawet tortury, potwierdzał pytania 
suggestywne. Śledztwo z tym oskarżonym 
przeprowadzał właściwie dozorca więźniów, 
Karanczay, który obecnie przesłuchuje się 
rozprawie i stoi w szeregach antisemitów 
demonstrujących tak w sali rozpraw, jako 
też poza obrębem tej sali.

Przeciw obronie H e r s k a ,  wystąpił 
jako świadek dowodowy, flisak Ignacy Ma- 
tej, Rusin, który zeznał, że widział, jak 
Smilowicz odbierał zwłoki od Herska, po­
czerń, przy pomocy Herska, ubierał takowe 
w suknie dostarczone przez jakąś żydówkę. 
Po tych zeznaniach świadka Mateja, oświad­
cza obrońca Eótvós, że dostarczy dowodów, 
iż Matej został namówiony do takich zeznań 
„przez towarzystwo nakłaniające świadków do 
fałszywych obciążających zeznań-“ Z przed­
wczorajszego telegramu wiadomo już, ze 
Matej powikłał się w swoich zeznaniach i 
w rzeczy głównej poczynił sprzeczne depo- 
zycye, skutkiem czego uczyniono wniosek 
co do uwięzienia tego świadka i oskarżenia 
go o fałszywe zeznania wobec sądu.

Przesłuchano następnie dwóch dalszych 
oskarżonych: Grossa i Kleina, ale w dzien­
nikach nie ma jeszcze szczegółowych rela- 
cyj co do ich obrony.

GOSPODARSTWO I HANDEL
<3 Ruch na kolejach galicyjskich.

Ruch towarowy w ubiegłym tygodniu (od 
16 do 23 czerwca) w porównaniu z wyni­
kiem poprzedniego tygodnia zwiększył się 
na kolei Karola - Ludw ika, zaś na kolei 
Lwo wsko - Ozerniowieckiej i Arcyksięcia Al­
brechta był normalny. (Jeny zboża i produk­
tów były w ubiegłym tygodniu następujące: 
za 100 kilogramów pszenicy 9-05 zł. do 9'95 
zł., żyta 6-40 zł. do 6'80 zł., jęczmienia 
browarnego 6-50 zł. do 7-— zł., jęczmienia 
pastewnego 5"60 zł. do 6T0 zł., owsa 6'45 
zł. do 6 90 zł., hreezki 8 — zł. do 8-35 zł., 
kukurudzy 6-— zł. do 7-25 zł., prosa 7-50 
zł. do 8‘50 zł., grochu kuchennego 8-— zł. 
do 9-50 zł., grochu pastewnego 6-— zł. do 
7*— zł., fasoli 8 -75 zł. do 16-— zł., bo­
biku 6 75 zł. do 7 50 zł., wyki 7-— zł. 
do 7-50 zł., koniczyny 60’— zł. do 105"— 
zł., tymotki 45 — zł. do 46■— zł., anyżu 
rossyjskiego 30-— zł. do 3 P — zł., anyżu 
płaskiego 26'— zł. do 30-50 zł., kminku 22-50 
zł. do 24-— zł., rzepaku zimowego 13 75 zł. 
do 14'50 zł., rzepaku letniego 12-75 zł. do 
13 25 zł., rzepiku zimowego 1-3-— do 13 50 zł., 
rzepiku letniego 13-— zł. do 13'25 zł., 
lnianki 9 50 zł. do 10 50 zł., nasienia lnia­
nego 9-50 zł do 10-25 zł., nasienia kono­
pnego 10 50 zł. do 10 75 zł., chmielu 150 
zł. do 200 zł., wełny 200 zł. do 205 zł., 
nafty zwykłej 14-50 zł. do 15-50 zł., nafty 
salonowej 18-50 zł. do 19'50 zł., za 10.000 
litrostopni spirytusu gotowego płacono 34 75 
zł. do 35-25 zł. — Ruch towarowy na kolei 
K a r o l a - L u d w i k a  wynosił w ubiegłym 
tygodniu włącz*ie z transportem przewozo­
wym ogółem około 21,928.100 kilogramów i 
9 327 sztuk bydła. Na tę cyfrę transportu 
składały się: zboża różnego rodzaju około 
3,854 100. mąki i wyrobów mącznych około 
392.300, tytoniu około 10 000, drzewa budul­
cowego i opałowego około 983.000, nafty i 
wosku ziemnego około 40.700, fosforu około 
313 900 , spodium około 55.300, jaj około 
637.400, wełny około 88.500, spirytusu około 
110.600, lnu i przędziwa około 41.200, soli 
około 800.000 i węgli kamiennych około 
1,089.300 kilogramów; na resztę złożyły się 
różne inne towary, tudzież 375 wołów, 1 259 
sztuk owiec, 7.620 sztuk nierogacizny i 73 
sztuk koni. — Ruch towarowy na kolei 
L w o w s k o - C z e r n i o w i e c k i e j  wynosił 
w ubiegłym tygodniu ogółem 6,480.000 ki­
logramów i 4.675 sztuk bydła, z czego 
przypada na ruch ku Zachodowi 4,979.000 
kilogramów, 1.170 sztuk bydła rogatego, 
3.389 sztuk nierogacizny i 116 sztuk różnego 
innego bydła; na ruch zaś ku wschodowi
1,501,000 kilogramów. Transporty składały 
się: ze zboża różnego rodzaju 2,410.000,

mąki i wyrobów mącznych 240.000, spirytusu
266.000, produktów zwierzęcych 178.000, 
drzewa budulcowego. opałowego i desek
2.533.000, kamieni 84.000, węgli kamien­
nych 160.000 i wapna 90.000 kilogramów; 
na resztę złożyły się różne inne towary, tu­
dzież powyżej poszczególnione bydło. — 
Ruch towarowy na kolei A r c y k s i ę c i a  
A l b r e c h t a  wynosił w ubiegłym tygodniu 
włącznie z tiansportem przewozowym i z do- 
wiezionemi przez inne koleje towarami 
ogółem 3,315.865 kilogramów i 395 sztuk 
bydła. Transporty składały s ię : ze zboża 
różnego rodzaju 4!. 160, mąki i wyrobów 
mącznych 99.880, kartofli 9.600, drzewa bu­
dulcowego i opałowego 1,372.890. nafty i 
wosku ziemnego 10.130, spirytusu 12,990, 
jaj 13.920, soli 113.490, żelaza 8 950, skór 
6.360, gipsu i kamieni 80.300, wapna 1.550, 
embalaży 1.800 i zapałek 8 720 kilogramów; 
na resztę złożyły się różne inne towary, 
tudzież 20 sztuk wołów , 12 sztuk cieląt.
362 sztuk nierogacizny i 1 koń.

OSTATNIA POCZTA
Tylko w jednej części nakładu wczo 

rajszej Gazety mogliśmy zamieścić telegram 
z Gracu, opisujący dalsze uroczystości z po­
wodu pobytu Najj. Pana.

Telegram ten b rzm i: Na j j .  P a n  zwie­
dził wczoraj przed południem nowy uniwer­
sytet i odpowiedział najłaskawiej na prze­
mówienie rektora. Monarcha zwiedził szcze­
gółowo różne oddziały i wyraził Najwyższe 
zadowolenie. Następnie udał się do szpitala 
dziecięcego i zapisał się do księgi pamiątko­
wej. Po południu zaszczycił Swoją obecno­
ścią liceum żeńskie, później więzienie, gdzie 
zwiedzał szczegółowo cele więzienne i oświad 
czył dyrektorowi zakładu, że bardzo jest za­
dowolony.

Najj. Pan zwiedzał iokalności szpital­
ne, warsztaty, salę rozpraw i zapytał się o 
salę radną przysięgłych, która z powodu 
szczupłych Iokalności znajduje się w sąsie­
dnim budynku. Najj. Pan zauważał, że lo­
kale są wprawdzie szczupłe, ale utrzymane 
czysto i porządnie. W rozmowie z prezyden­
tem sądu wyższego dotknął Monarcha po­
trzeby rozszerzania gmachu sądowego. Na­
stępnie zwiedził Najj. Pan dom przytułku, 
wreszcie klasztor i szpital Braci miłosier­
nych. Tu i tam wypowiedział Najjaśń. Pan 
Swoje Najwyższe zadowolenie

Wszędzie zgromadzone tłumy publiczno­
ści witały Monarchę okrzykami radości.

Zwiedzanie rozmaitych zakładów trwa­
ło do późnej godziny po południu. Wieczo­
rem był Najj. Pan w teatrze, gdzie raczył 
przyjąć hołd młodzieży szkolnej. Urządze­
niem tej uroczystości, która odbyła się wspa 
niale, zajmował się dyrektor szkoły ludowej 
im. Elżbiety. Najj. Pan przybył o godzinie 
8, powitany radośnemi okrzykami i zabawił 
do końca. Przy rozpoczęciu dały się słyszeć 
tony stosownej pieśni, przyczem stały biu­
sty Pary Monarszej w głębi sceny, otoczone 
600 dziewczątkami w białych sukniach i 
chłopczykami w czarnych ubiorach. Nastą­
piły później chóry, deklamacye, żywe obra­
zy, a w końcu złożenie hołdu, przyczem 
dzieci wśród dźwięków hymnu ludowego i 
okrzyków radości, uwieńczyły biust marmu­
rowy Cesarza Rudolfa Habsburga. Najj. Pan 
przypatrywał się wszystkiemu z żywem za­
jęciem i opuścił teatr wśród entuzjastycz­
nych okrzyków. Następnie przypatrywał się 
illuminacyi zamku, sąsiednich wzgórz i m ia­
sta. Całość sprawiała nieporównane wraże­
nie Najj. Pan był wszędzie witany przez 
tłumy rozradowanej publiczności.

K r ó l o w a  h i s z p a ń s k a  w towarzy­
stwie swojej matki Nąjd. arcyksiężnej E l ż ­
b i e t y  przybyła przedwczoraj do Francens- 
badu, gdzie zabawi kilka tygodni.

Hr. T a a f f e ,  który przedwczoraj wy­
jechał do Ellisehau ma dzisiaj powrócić do 
Wiednia.

K w e s t y ą  z a b e z p i e c z e n i a  r o ­
b o t n i k ó w ,  zajmuje się, jak pisze Frem- 
denblatt, bardzo pilnie rząd austryacki. 
„W czasie niezbyt dalekim i nasze także ciała 
prawodawcze będą miały sposobność obrado­
wania nad zabezpieczeniem niezdolnych do 
pracy robotników i zapewnieniem utrzyma­
nia tym robotnikom, którzy ulegli wypadko­
wi. Tymczasowo we właściwych departamen­
tach ministeryalnych badają sprawę zabez­
pieczenia, aby módz w czasie najbliższym 
wnieść do Izby przedłożenie. Podróż p. m i­
nistra handlu do Anglii ma głównie na celu 
zbadanie tamtejszych stosunków robotniczych. 
W Anglii bowiem już oddawna istnieją wzo­
rowe urządzenia w kierunku zabezpieczenia 
roboczej ludności".

Przedwczoraj został otwarty n o wy 
s e j m c z e s k i  z zachowaniem tych samych 
formalności, jakie przestrzegano przy zaga­
janiu poprzednich reprezentaeyj z większo­
ścią liberalną. Cała różnica polegała na tern, 
że marszałek i c. k. namiestnik rozpoczęli 
swoje przemówienia po czesku a kończyli 
po niem iecku, gdy dawniej rozpoczynali po 
niemiecku a kończyli po czesku. Nie został 
też odczytany ani Najwyższy re sk ry p t, ani 
przedłożony jakikolwiek program, nie wnie­
siono też do sejmu żadnego przedłożenia, a 
z przemówień inauguracyjnych nie można 
wywnioskować, by rząd nosił się z myślą 
przedłożenia jakiegoś ważniejszego projektu. 
Słowem, akt otwarcia mógł najzupełniej 
uspokoić deputowanych niemieckich. Marsza­
łek ks. Lobkowitz w przemówieniu swojem 
unikał starannie tego wszystkiego, coby 
mogło drażnić mniejszość, mowa jego by­
ła też wolną od wszelkich przymieszek 
narodowych, prawnopaństwowych i politycz­
nych. Wypowiedział on tylko życzenie, aby 
oba szczepy pracowały wspólnemi siłami nad 
ustaleniem pokoju narodowego i przywróce­
niem takowego tam , gdzie jest zagrożony. 
Odwołał się do poczucia austryackiego obu 
szczepów, do dobrej ich w oli, do umiarko­
wania i panowania nad sobą , bo tym tylko 
sposobem da się osiągnąć cel pożądany. Na 
szczególniejszą uwagę zasługuje ustęp, w któ­
rym podniósł nowy m arszałek, że porozu­
mienie między obudwoma narodowościami 
da się i powinno być osiągnięte w samym 
kraju i nie może być oddane pod decyzyę 
jakiegokolwiek innego trybunału. Mowa na­
miestnika była potwierdzeniem życzeń i ifl- 
tencyj marszałka i wyrażała nadzieję, że 
oba szczepy podadzą sobie dłonie i będą 
pracowały zjednoczonemi siłami w interesie 
dobra i pomyślności kraju.

Z Pragi telegrafują do dzienników w ie­
deńskich, że pierwsze posiedzenie sejmu mi­
nęło na pozór spokojnie, jednakże nie bez 
pewnych oznak wzburzenia. Na nabożeń­
stwo celebrowane przez księcia Sehwarzen- 
berga, nie przybyli prawie wcale niemieccy 
posłowie. Galerye były przepełnione. O go- 
dziuie 12 wszystkie miejsca w sali były za­
jęte. Gdy namiestnik, przedstawiając m ar­
szałka, przemówił po czesku, z ław niemie­
ckich odezwały się g łosy : „prosimy mówić 
po niemiecku!" łnstalacya wicemarszałka i 
przyjęcie od niego ślubowania odbyły się w 
języku niemieckim. W ezasie czeskiego prze­
mówienia marszałka, Niemcy zachowali się 
ostentacyjnie, a nawet nie powstali, dopiero 
gdy rozpoczął mówić po niemiecku, podnie­
śli się ze swych miejsc. Czesi mieli tyle ta­
ktu, iż pomimo wezwania młtdoczeskiego 
posła dr. Gregera, wysłuchali stojąco prze­
mówienia niemieckiego.

Po posiedzeniu zebrał się k l u b  c z e ­
s k i  dla załatwienia spraw osobistych. Po­
słowie z większych posiadłości ukonstytu- 
wują się jako klub osobny i będą się zno­
sić z innemi klubami za pośrednictwem ko- 
misyi.

W kołach czeskich przeważa zdanie, 
że należy unikać tego wszystkiego, coby mo­
gło być poczytane za prowokacyę mniejszo­
ści i mogło dać jej powód do polityki ab- 
stynencyjnej. Korespondent Pressy zapewnia, 
iż stronnictwo liberalne postanowiło opuścić 
sejm w chwili wniesienia doń projektu o 
zmianie ordynacyi wyborczej, to też umiar­
kowane żywioły czeskie są na razie stanow­
czo przeciwne nietylko temu projektowi, lecz 
wszystkiemu, coby mogło zaostrzyć sytuacyę. 
W tym stanie rzeczy sesya bieżąca będzie 
prawdopodobnie bardzo spokojną. Słychać 
zresztą, że sejm po 10—14 dniach pracy zo­
stanie odroczony do jesieni, raz z powodu 
ogromnych upałów, a powtóre dlatego, iż 30 
procent posłów należy do klasy gospodarzy, 
która w tej porze najwięcej miewa zajęcia. 
Zapewniają dalej, że na sesyi bieżącej zo­
stanie tylko przedsięwzięty wybór wydziału 
krajowego i załatwienie budżetu krajowego.

Według zapewnienia dzienników opo­
zycyjnych, wicemarszałek dr. W a l d e r t  
ani przeczuwał do ostatniej chw ili, że spo­
tka go zaszczyt marszałkowania w zastępstwie 
nowemu sejmowi. Dzienniki te dodają, że 
gdyby rząd odniósł się był pierwej do" dra. 
Walderta z zapytaniem w tym względzie, o- 
trzymałby niezawodnie odmowną odpowiedź; 
teraz zaś nic mu nie pozostaje, jak odwołać 
się do swojego stronnictwa z zapytaniem, 
czy złożyć lub zatrzymać ofiarowaną mu go­
dność. Presse jednakże dowiaduje się, że koła 
niemiecko-czeskie stanowczo wystąpiły prze­
ciw tym szowinistom , którzy chcieli znie­
wolić dr. Walderta do złożenia godności wice­
marszałka.

Półurzędowe Serliner Polit. Nachrichten 
piszą: „W skutek niezmiernego podwyższe­
nia opłat celnych przez Rossyę na wytwory 
przemysłu zagranicznego, wielu fabrykantów 
i przemysłowców niemieckich, znajdujących 
drogi zbytu głównie w Rossyi, wpadło na 
myśl przeniesienia swych zakładów przemy­
słowych na ziemię rossyjską, ażeby sobie 
zapewnić możność współzawodnictwa z to­
warami rossyjskiemi i uniknąć strat nie­
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zmiernych. Otóż w przeszłym tygodniu o- 
twarto w okolicy Sosnowca sześć wielkich 
lejami żelaznych i wyrobów stalowTych wy­
łącznie kapitałem niemieckim. Od roku liczba 
fabryk i hut w Polsce wzrosła w ogóle nie­
słychanie. Obecnie znajduje się tam podob­
nych zakładów około siedm tysięcy, które 
zatrudniają przeszło sto tysięcy robotników 
i obracają rocznie kapitałem wynoszącym 
około stu milionów rubli srebrem. Znaczna 
część tych fabryk powstała z niemieckich 
kapitałów i własnością jest niemieckich to­
warzystw akcyjnych. Wyroby przemysłu z 
Królestwa Polskiego znajdują łatwy odbyt w 
Petersburgu, Moskwie, Odesie, Charkowie, 
Kijowie, jakoteż na jarmarkach Niżnego No­
wogrodu, gdzie robią konkurencyę skuteczną 
fabrykantom innych prowincyj rossyjskieh.“

Polit. Cnrr. donosi: „Od korespondenta, 
który zostaje w bliskich stosunkach z koła­
mi watykańskiemi, otrzymujemy zapewnie­
nie, że zapowiedziane przez niektóre dzien­
niki francuskie o g ł o s z e n i e  l i s t u  p a ­
p i e s k i e g o  d o  p r e z y d e n t a  republiki 
francuskiej n i e  p r z y j d z i e  w c a l e  do 
s k u t k u “.

Pomimo pewnego polepszenia w ogól­
nym stanie zdrowia hrabiego Chambord, po­
lepszenia, o którem doniosły wczorajsze te­
legramy, lekarze zgromadzeni w Frohsdorf 
nie wyrażają zaufania w możliwość zupeł­
nego wyzdrowienia. Pomimo, że uiepodobna 
dzis jasno określić, czy hr. Chambord cierpi 
na zwykły wrzód, na raka, czy leż na po- 
dagryczne bole w żołądku — zdania bowiem 
są podzielone — zgodzono się jednakże, iż 
wszelka operacya jest niemożliwą. Życie da 
się prawdopodobnie czas jakiś przedłużać, 
ale nie podobna uratować chorego stano­
wczo. Jeden tylko dr. Billroth w pośród 
swoich kolegów — twierdząc wprawdzie ró­
wnie jak i oni, że choroba nie jest do wy­
leczenia — utrzymuje, że nie grozi nagłym 
zgonem. Dyagnoza lekarzy wiedeńskich przed­
stawiana lekarzom paryskim i komentowana 
prze* tych ostatnich nader sumiennie, wy­
wołała ich opinię, że jakkolwiek stan h ra­
biego Chambord jest bardzo groźny, nie jest 
jednak całkiem rozpaczliwy. Frohsdorf zasy­
pane jest obecnie telegramami z różnych 
stron; najdostojniejsze osoby zapytują co­
dziennie o stan zdrowia chorego. Ten do­
skonale zdaje sobie sprawę z grożącego mu 
niebezpieczeństwa i powtarza często: „Cze­
kam na zgon z rezygnacją.* Zażądał bło­
gosławieństwa papieża, które natychmiast 
przesłane mu zostało.

O stanie sprawy f r a n c u s k o - c h i ń ­
s k i e j  wyraził się jeden z dyplomatów chiń­
skich w Londynie, że niechęci Li-Hung- 
Czanga do prowadzenia dalszych rokowań 
z p. Tricou nie należy poczytywać za bez­
warunkowe zerwanie przez Chiny wszelkich 
dalszych rokowań. Li - Hung - Czang był 
w Szhangai jedynie jako dowódca korpusu 
chińskiego, lecz nie w charakterze dyplo­
maty chińskiego. Tricou zastał go tam w po­
dróży z Japonii tylko przypadkiem i nastą­
piła wymiana zdań z konieczności. Powrót 
Li-Hung Czanga do Pekinu nastąpił nie 
w skutek bezowocnych rokowań, lecz po 
prostu dlatego, że skończyło się jego woj­
skowe zadanie w Szhangai.

W depeszy berlińskiej donosi Wiener 
Allgem. Zty., że francuski poseł w Niem­
czech de Courcel miał z Waddingtonem 
w Hamburgu rozmowę, która się odnosiła 
do sprawy zatargu francusko-chińskiego.

Do Koln. Złg. donoszą z P aryża, że 
parowiec posiłkowy Annam ite, wiozący siły 
zbrojne posiłkowe do Tonkinu, stanął szczę­
śliwie w dniu 2 b. m. w Szhangai. Mnie­
mają, że wódz naczelny zbrojnej wyprawy, 
generał Boue, zaraz po przybyciu dostatecz­
nego korpusu, rozpocznie działanie zaczepne.

Times ogłasza depeszę z Kalkutty da­
towaną w d. 8 czerw ca, która donosi, iż 
dzienniki chińskie obliczają wszystkie siły 
francuskie obecnie nagromadzone w Tonki- 
nie na 3000 ludzi. Też same dzienniki za­
pewniają, że Czarne-sztandary dosięgają cyfry 
8000 ludzi. Dodają nadto, że Żółte-Sztandary 
i Annanuci połączyli się z Czarnemi-Sztan- 
darami. Bandy te zajmują silną pozycyę w 
Sen-Tay i w Bac-Nimh.

Według Nat. Ztg. obrady nad wzniesie­
niem obwarowań w celu ubezpieczenia ko­
lei żelaznej nad górnym Senegalem, wywoła­
ły z powodu szorstkiego wystąpienia Fer- 
ry’ego, bardzo przykre wrażenie w kołach 
poselskich. Wielu deputowanych, nawet przy­
chylnych gabinetowi, głosowało przeciw pro­
jektowi, a lubo uchwalono w końcu kredyt 
w sumie czterech milonów 700 000 Ranków, 
to jednak nic już nie naprawi upadającego 
zaufania do kolonialnej polityki rządu.

Na czwartkowem posiedzeniu rady mi­
nistrów, odbytem pod przewodnictwem Fer- 
ry’ego, uchwalono, jak doniósł wczorajszy te­
legram, wezwać Izbę poselską, ażeby ze 
względu na spieszne zatwierdzenie ugody z 
towarzystwami kolejowemi, odroczyła termin 
odbycia sesyi rad generalnych, która zwy­

kle przypada w dniu 3 września. Żądanie to 
wywołało niezadowolenie w pewnych kołach 
deputowanych, szczególniej niezadowolona 
jest opozyeya, upatrując w tem pogwałcenie 
woli Izby. __________

Z L o n d y n u  donoszą o nagłej śmier­
ci w skutek pęknięcia serca księcia M a r l -  
b o r o u g h .  Spadkobiercą jego jest najstar­
szy syn, margrabia Blandford, młodszym je ­
go synem jest znany poseł lord Randolph 
Churchill, oskarżyciel Tewfika-baszy.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Grac, 6 lipca. Na j j .  P a n  udał 

się dzisiaj rano do Koliach, ztąd po­
wozem do Rechling, gdzie zwiedzał 
szczegółowo alpejskie zakłady górni­
cze. Monarchę oprowadzali prezydent 
rady nadzorczej i dyrektor zakładów. 
Następnie udał się Najj. Pan powo­
zem do lankowickich kopalni węgła, 
gdzie przypatrywał się rozsadzaniu 
ściany dynam item ; eksperyment ten 
powiódł się znakomicie i dał 20(1 fur 
węgla. Ztąd udał się Monarcha po­
wozem w dalszą podróż do Pibern 
dla zwiedzenia tamtejszych remont. 
Pogoda prześliczna. Wszystkie miej­
scowości, przez które przejeżdżał Mo­
narcha, były wspaniale przystrojone: 
wszędzie przyjmowano Najjaśn. Pana 
z nieopisanym zapałem , muzykami, 
dzwonami i okrzykami. Wieczorem 
odwiedził Monarcha ks. Franciszka 
Lichtensteina w Hollenegg, gdzie był 
na obiedzie. Burmistrze i prezesi 
rad powiatowych tych miejscowości, 
w których zatrzymywał sic Najj. Pan, 
witali Go przemowami, na które Mo­
narcha odpowiadał jak  nąjłaskawiej, 
rozpytując się o miejscowe stosunki.

Wiedeń, 6 lipca. IIr . C h a m ­
b o r d  z a p r o s i ł  na jutro do Frohs- 
dorfu hrabiego P a ry ża , ks. Nemours 
i ks. Alengon.

Wiedeń, 6 lipca. Do Pol. Cor. 
donoszą z Drezna, że K r a s z e w s k i  
został p r z e w i e z i o n y  do B e r l i n a .

Nyiregyliaza, 6 lipca. Obrońca 
Neumann żądał zawezwania pandurów, 
którzy pastwili się nad Voglem. Pro­
kurator popiera ten wniosek. Obrońca 
Friedman zwraca uwagę, że między 
ludem w Eszlar rozpowszechniło się 
przekonanie, że wobec żydów nie ma 
potrzeby zeznawać prawdy nawet pod 
przysięgą, powiadają bowiem, że inte­
res kraju wymaga, aby oskarżonych 
skazano. Mówca prosi prezesa sądu, 
ażeby na drodze administracyjnej po­
lecił zwierzchności miejscowej i dusz­
pasterzom oświecać na tym punkcie 
ludność wiejską. Prokurator oświad­
cza, że wystarczy, aby prezes sądu 
zwrócił uwagę świadków na świętość 
przysięgi, oświecanie miejskiej ludno­
ści na drodze administracyjnej mogą 
spowodować sami obrońcy. Prezydent 
otrzymał dziś pismo, według którego 
wczoraj w pewnej wsi nad rzeką Bo- 
drog, znaleziono zakorkowaną flaszkę 
zawierającą kartkę, w której samobój­
ca inżynier Loeki ze skruchą wyznaje, 
że w lipcu 1882 niewierną kochankę 
Julię Timer, utopił w Cisy, powyżej 
Dady. Trybunał później poweźmie u- 
chwałę co do dalszego postępowania 
z powodu tego odkrycia. Kilku świad­
ków stwierdziło alibi oskarżonego Gros­
sa. Obrońcy żądają wezwania świad­
ków, wobec których matka Estery 
miała wyrazić powątpiewanie, czy też 
znalezione zwłoki nie są zwłokami jej 
córki. Dalej skonstatowano, że funk- 
cyonaryusz sądowy Bary w sposób 
nieprawny i gwałtowny wykluczył 
wszystkich żydów od aktu rozpozna­
nia zwłok, a nawet nie dopuścił leka­
rzy i obrońców wyznania żydowskiego.

Wiedeń, 7 lipca. (Tel. pryioat) 
K r a s z e w s k i  od przedwczoraj znaj­
duje się już w a r e s z c i e  ś l e d ­
c z y m  w M o a b i c i e .  P o n o w n i e

w y d a n e  s u r o w e  p o s t a n o w i e ­
n i a  co do z a k a z u  w s t ę p u  ob ­
c y m  o s o b o m  do z a b u d o w a n i a  
g e n e r a j l n e g o  s z t a b u ,  mają stać 
w związku ze sprawą kapitana Hen- 
tscha.

Bruksella, 7 lipca. I z b a  r e ­
p r e z e n t a n t ó w  u c h w a l i ł a  113 
głosami przeciw 11 głosom nie po­
ruszać wniosku sześciu brukselskich 
deputowanych o r e w i z y ę  k o n s t y ­
t u c j i  Sześciu członków Izby wstrzy­
mało się od głosowania.

Paryż, 7 lipca. Z m o w a  r o ­
b o t n i k ó w  w fabrykach olejnych 
w Marsylii przybiera s z e r s z e  r o z ­
m iary; patronowie odmawiają podwyż­
szenia płacy. Admirał Hamelin zadał 
klęskę licznym piratom w zatuce Ton­
kińskiej.

Paryż, 7 lipca. (T el.p r ,) Temps, 
omawiając artykuł N. fr. Presse o cze­
skich wyborach sejmowych, tak pisze: 
Przeznaczeniem Niemców austryackich 
jest walczyć za sprawę, porzuconą 
przez potężnych orędowników ich rasy. 
Ks. Bismarck kilkakrotnie oddziaływał 
paraliżująco na ich zabiegi, nie życzy 
sobie bowiem utrzymania niemieckich 
tradycyj w Austryi. Książę kanclerz 
chce uczynić z Austryi straż przednią 
przeciw wschodowi i południowi. Nie­
mcy austryaccy mogą rościć sobie 
pretensyę, aby historya ich uszano­
wała, nie mogą jednak powstrzymać 
biegu dziejowego. Komplementa, jakie 
wypowiadają sobie nawzajem dzien­
niki praskie i oficyalne organa ber­
lińskie, świadczą, że warunki serde­
cznego porozumienia zostały już ure­
gulowane pomiędzy hr. Taaffe i ks. 
Bismarckiem.

Londyn, 7 lipca. W Izbie niż­
szej zawiadomił G1 a d s t o n ę ,  że obaj 
bracia L e s s e p s zawezwani zostali 
przez rząd do osobistego wypowie­
dzenia opinii w sprawie drugiego 
k a n a ł u  S u e z k i e g o .  Co do pod­
staw układu nastąpiło już porozumie­
nie. F i t z m a u r i c e  oświadcza, iż 
rząd nie ma żadnej wiadomości o za- 
j ę c i u  n o w y c h  H e b r y d ó w  p r z e z  
F r a n c u z ó w .  W armii okupacyjnej 
w Egipcie nie zaszedł ani jeden wy­
padek cholery.

Telegrafowany kurs wieceński.
Wiedeń, 6 lipca 188" godzina i

min. 45. Losy kredytowe , Węg. akcye
kredyt. 292 25, Airoye angic-austr. 107"— , Akcye 
banku Union 112.25, Akcye kolei Karola, Lu­
dwika 294’50 Akcye kolei północnej 269'—. 
Akcye kolei południowej i 55'50 Akcye kolei 
Alfold 169 75, Akcye kolei Elżbiety 324'50, 
Akcye kolei Lwowsko - Czemiowieekiej !69'— , 
Airoye kolei węg. północno-wschodniej 157'75, 
Wiedeńskie losy 122'— , Akcye kolei Rudolfa
— '— , Akcye kolei Albrechta — Węgierskie 
obligacje państwr. w złocie 99 — , Galicyjskie 
obligacje indemnizacyjne 19*— , Losy regulacji 
Cisy 109'90, Losy tureckie 24 '— Węgierski 
renta 88 30. Akcye banku związkowego 104 50, 
Akoye banku obrotowego —•—, Akcye kolei we 
giersko-gaiK-.yjskiąj — 1 — Akcye kolei państwo­
we— *—. Rubel papierowjr 1*3 6. Węgierskie 
lory 114'7o Marka niemiecka - rr >*» 
bitnie silne.

W iedeń  , 6 lipca 1883, godzina 5
min. 30. Akcje kredytowe —■— , Anglo-Austr, 
— ,—, Akcye banku Union —•— Kolei Karola 
Lud. — — , Południowa - —, Renta papierowa
— — , Galicyjskie listy zastawne —'— Gali 
eyjskie abiigacye indemnizacyjne — — , Galicyj­
ski bank rustykalny 10150, Losy z roku 1860 
—•— Napoleondor - Rubel pap. — •— 
Usposobienie —

W ied eń , 7 lipca 188-5 godzina 10 
■i in. 40. Akoye kredytowe 294'90, Anglo-Austr. 
i 07”—, Unionbank 112'25 Koi ej Karola Lud w. 
295'— , Południowa 156'— , Renta papierowa 
— , Galicyjskie listy zastawne —, Gali­
cyjskie obligacye indemnizacyne —■—, Galicyj­
ski bank rustykalny — ■— Losy z roku 1850
— •—, Napoleondor 9'50— Eube) papierowy 
1. 161/*. Usposobienie lepsze.

Telegramy zbożow e z d. 6go lipca.
Wi ede ń :  Pszenica za 100 kilogram. 10'— do 
}0 50 zł., żyto —.— do —■— zł., jęczmień 

- -do —•— zł., kukurudza —•— do —*— 
zł., owies — ■— do zł., okowita per
10.000 liter procent §4'25 do 34"50 zł. B u d a- 
P e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (najesień) 10.38,
do 10 40 zł., rzepak (sierpień—wrzesień •— 
do 14 50 zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (maj—

czerwiec) 187'— m , żyto —*— m ., spiritns 
57.10, olej rzepakowy 66'— m. S z c z e c i n :  
Pszenica —■—, rzepik — —. P a r y ż :  mąki 
159 kiiogr. 56*25 fr., olej rzepakowy 102 75 fr., 
spiritus —•— fr. W io  c ła  w: Pszenica —' 
żyto ' —, owies — —, spiritus —'—, kuku­
rudza K o l o n i a  Pszenica —*—.

Odpowiedzialny redaktor: Adam Krechowiecki

T e a tr  h r. S k a rbk a .
J ł e p e r t o a r  t y  g o d n i  o w y :

Dzisiaj w sobotę ostatnie przedstawie­
nie operetki przed wyjazdem do Krakowa 
-Karnawał w Rzymie" op. kom. w 4 ak. 
J. Straussa.

Jutro w niedzielę po raz Iszy: „Nasi
sprzymierzeńcy* kom w 3 ak. z franc.

Jutro, pociągiem popołudniowym, wy­
jeżdża cały personał operetkowy do Krakowa. 
Pierwsze przedstawienie odbędzie się tam 
we wtorek 10 b. m., daną będzie „Wosoła 
wojna* op. kom. w 3 ak. Straussa.

Od jutra grywać będzie w teatrze 
skarbkowskim orkiestra pułku Packeny pod 
kierownictwem swego kapelmistrza pana 
Falla, ponie -aż orkiestra teatralna wyjeżdża 
z operetką do Krakowa.

W przyszłym tygodniu we czwartek 
wznowioną będzie kom. w 4 ak. Barnem 
p. t.: „Na łasce zięcia*.

^rsiy jw lia ll do
dnia 7 lipca 188 1 
Motel Oeorge’a.

Pp A. hr. Łoś z Bortkowa. M hr. Łoś 
z Bortkowa. K Kosielski z Podola ross. T. 
Kielanowski z Kozłowa. O. Horod.yski z £a 
tiuhinie. C. Kozłowiecki z Majdanu. J. Haller 
z Krakowa.

H otel Langa
Pp. O. Biittner z Krakowa. A Kubicki 

z Kamionki. A. Kleinberger z Krakowa. C. 
Brock z Hamburga.

Hotel Europejski
Pp. D. Podlogowski z Jadwięgi. Ks. H. 

Kotowicz z Protwiny. Dr J. Trybulec z Bochni 
Hotel Angielski

Pp. Księżna J, Jabłonowska z Burszty - 
na. P. Komarnioki z Dąbrowicy M. Mazur z 
Jawor. Z. Madejski z Jaworowa. W. Zbyszew- 
ski z Rzeszowa W. Kasparek z Sambora. J. 
Roem z Wiednia.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na „Gazetę Lwowską* 
wynosi półrocznie (od 1 lipea ao koń­
ca grudnia w m i e j s c u  6 zł., pocztą 
8 z ł . ; ćwiererocznie (od 1 lipea do 
końca września) w m i e j s c u  3 zł., 
pocztą 4 zł.: miesięcznie (od 1 ao
końca każdego miesiąca) w m i e j s c u  
1 zł., pocztą 1 zł. 35 et.

Pociągi kolejowe.
Od 1 czerwca 1883 

podług zegaru lwowskiego
P rz y c h o d z ą  do  L w o w a .

Ze Stanisławowa: na Stryj, rano o godz. v 
min. 20 pociąg omnibusowy, wieczorem
0 godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i o 
godz. 3 min. 14 po poł. pociąg lokalny 
Szczerzee-Lwów.

Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny ; .« godz. 3 min. 3 o
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg •  ięszany;

Z Podw ołoczyst: na dworzec główny lwów ■■ 
ski, o godz. 10 min 30 wieczór pociąg 
pospieszny; o godz. 3 min. 5 rano i o 
godz. 4 min. 16 po południu pociąg mię­
szany.

Z Krakowa: godz. 5 min. 40 rano po
ciąg pospieszny ; o godz. 9 min. 27 wie­
czór pociąg o. obowy; o godz. 11 min. 
40 przed południem pociąg mięszany, o go­
dzinie 7 min. 54 wieczór pociąg lokalny. 

Z Podwołoczysk : na dworzec Podzam­
cze o godz. 10 min 17 wieczór pociąg 
pospieszny; o godz. 2 min. 31 rano i o 
godz. 3 min 48 [ o południu pociąg
mięszany.

O d ch o d zą  ze L w o w a ,
Do Podwoloczysk: z głównego dworca)

o" godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 
12 min. 88 po południu i o godz. 10 
min. 31 wieczór pociąg mięszany.

Do Stanisławowa: na Stryj, rano o godz. 
7 min. 5 pociąg mięszany; wieczór o 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy i o 
godz. 11 min. 20 przed połudn. pociąg 
lokalny Lwów-Szezerzec.

Do Krakowa: o godzin. 10 min. 50 wie­
czorem pociąg pospieszny, o godz. 4 
min. 5 rano pociąg osobowy, o godz. 
5 min. 9 po południu pociąg mięszany
1 o godz. 6 min. 35 rano pociąg lokalny. 

Do C zern io w iec : o godz. 6 min. 30 ram
pociąg pospieszny, o godz. 12 min 15 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany.
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Do Podwołoczysk: z dworca Pod­

zamcze, o godz. 6 min. 10 rano po­
ciąg pospieszny, o godz. 1 min. 4 po 
południu i o godz. 11 wieczór pociąg 
mięszany.

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(Z  obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie), 

z dnia 7 lipea 1883 o godzinie 7 rano.
Barometr 734 18mm. przy temp. 0°€. Psyehro 

metr suchy +  18.9"C. Psyehrometi wilgotny -)-15.40C 
Prężność pary 10.9mm. Wilgoć 67“/0. Zaenmurzenie 
0. W iatr SI. Ozon 3.

Temperatura powietrza -f- 1!j .1“R.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 758.48mm.
Najwyższa temp. dnia wczorajszego 25.5,JC.

Najniższa temp. w nocy 14.8°C.
 Ilość opadu mierzonego o 7h. 1.2mm.

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(Z obserwatoryum e. k. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie.)
<P -  49°50' X -  41°41' w. -  340” ,5

Dla, 8 lipca 
E. ■= +  4m 44,sou. 0o =  7Ł 4® 7,a68 

Zachód słońca 7 lipea 8h. 7m.,8., wschód o 16h* 
lm., 8

Słońce będzie najwięcej w lipeu oddalone od 
ziemi dnia 3 lipea o 6b.

W  lipcu nastąpi nów księżyca 4d 4h 39,m„ 
pierwsza kwadra Ild21h25 ,m  4; pełnia 19d 17h 7,m0 
ostatnia kwadra 26d 13h 49,m 5.
Księżyc będzie w punkcie przyziemnym iPerigeum) 
25d 2,b 6, w punkcie odziemnym (Apogeum) 12d 4,h 6

Równanie czasu E. będzie przez cały lipiec 
dodatnie, w skutek czego zegary zwykłe ̂  wyprzedzać 
będą kompasy (zegary słoneczne) o ilość E. w pra- 
wdziwe p o ł u d n i e . _________

6 lipea 1883. & 9h 19)>
Stan barometru w milimetr. 729, l5 729,10 730,l0
Stan termometru suekego 
w st. Cels. -)-20l9 +  19,* +18,7

Stan termometru wilgotnego 
w st. Cels. + n , » + 1 6 , a +14,„

Prężność pary w powietrz,u 
w milimetr. 13,(, 11,8 9,o

Wilgotność powietrza wzglę­
dna w do­ 74 70 57

stań  nieba. 7 2 0

Kierunek wiatru. w. n ese.

Moe wiatru. 1 6 3

Ilość opadu w 24g. mierz, do 2h 12mm.adeszcz.
Naiwyższa tem peratura w ciągu dnia, odczytana 
o > .  +  26, '____________ _

Najniższa tem peratura w ciągu dnia, odczytana 
o 9k. +  15,j. ________

J J A D E S Ł l J f E .

Cennik lwowskie) Izby handlow e) i p rzem ysłow ej.
Lwów dnia 6 lipea 1883.

1 . A b e y e  za
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.k. g 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po200zł. w. a. g- 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a
Banku kred. gal. po 200 zł. w a. g

3 .  L i s t .  z a s t .  za 100 zł.
Tow. kredyt, galic. 5 pr* w. a. o 

„ „ „ i  pr. w. a. ®
„ „ „ 5 pr. okresowe i*

Tow.kred. gal. 4. pr. w. a. los 411/* 1. .2 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

„ 5 pr. w. a. g
» „ * 5 pr. w. a. wy- °
losowane z 10 pr. premią . .

Listy dłużne g. Z. kr.w ł. 6 p r. w. a. N
* „ .  5 pr. w. a. *

3 .  l i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal* 

i Buków. 6. pr, los. w 15 lat-

4 .  O b l i g i  za 100 zł.
Indemniz. galic. 5 prc. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w. a. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

8 .  Ł e s y  miasta Krakowa
,  Stanisławowa

6 .  M o n e t y ,
D uiat holenderski . .
Dukat cesarski . .
Napoleondor , .
Pófimperyał . . . .
Rubel rossyjski srebrny 

,  » papierowy .
100 marek niemieckich .
Srebro.....................
Iłiwon-n w *rebrw>

płacą żądają
walutą aastr.

złr. ct. złr. et.

393 — 
168 — 
290 — 
250 —

296 — 
171 —
295 — 
255 —

99 40 
89 50 
99 40 
86 40 

101 70 
97 80

100 40
90 50 

100 40 
88 — 

102 70 
38 80

100 75
101 -
93

101 75
102 50
95 -

98 85 100 -

95 — 98 -
101 — 103 -  ■

17 50 19 50
22 - 24 —

5 55 5 65
5 56 5 67
9 45 9 55
9 77 9 87
1 55 1 65

1 15— 1 17—
58 20 59 -

Kars .giełdy wiedeńskiej
z dnia 3 lipca 1883

1. ł ł ł u g  p a ń s t w u ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad . 78.60 78 75
luty-sierp ień ................................  78.60 78.75

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiec . . 79.40 79.55
kw iecień-październik .....................  79.40 79.55

Losy z roku 1854 po 250 zł. m .k.4pr. 119.— 119.75 
„ „ 1860 po 500 zł.w.a. 5 pr. 135.50 135.90

* 1860 po 100 zł. 5 pr. 140.— 140.50
„ 1864 po 100 zł. . 167.75 168.25
„ 1864 po 50 zł. . . 167 75 168.2 )

Renty Com. po 42 lir austr. . . 37.— 39 .—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 prc. . . . . . . . .  148.50 149. -
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr 37 39 —
Renta papierowa 5°/0 z r. 1881 . . 93.45 93.60
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 p r 99 20 99.40

3 .  O b l t g a c y e  indernn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

Czech . i
Bukowiny .
Galicy! . . .
Niższej Austryi .
Siedmiogrodu 
Węgier

1 0 6 ,-  107.— 
98.50 . -
99.10 99 40 

105.— 106.— 
99*50 100. -  

100,50 101 —

3. A fe c y e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 105.— 105 50 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 2 )5.75 296 — 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł 865.— 875 —
Gal. banku hip. po 200 zł....................— — .—
Gal. bank. d. han, i prz.a200 zł. wpł. 40 pr.—.--- — .—
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. —. — — .—
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 p r........................... — .—
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. 840.— 842.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — .— — .—
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 591.— 593 — 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł m. 223 25 223 75
Kol. Freszow-Tarn (w. c.) a 200 zł —. -■ — .—
T* ii-TBi. Vnle‘ n. 1 (sól) .,}r •  V 9693 — 2698

Kol Kar. Ludw. po 200 zł. ta. k. 
Lwow-Czcrn. kolejpo200 zł. wa. w sr, 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 
Fołud. kol. państw po 200 złr. w. a.
I  ko!, węg. gal. a 200 zł. w srebrze

płacą żądają 
295.75 296 -  
169 25 169 75 
325 25 325.50 
154 70 155 — 
162— 162.50

4 .  L i s t y  z a s t a w n e  losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 l. 6 pr. — 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/, pr. w
złocie w 50 1.......................................

„ „ „ premiowe po 3°/0
Gal. zak. kr ziem. Krak. los w 18 1.6 pr. — ,—

• ■ " 10L75„ „ „ w 3 6 1 . 5 V . p r . --------
Gal. Tow. kred. w. a, po 4 proct. .

* po 5 proct. .
„ 0 Po 5 proct. w

.37 latach zwrotne . ,
Gal. banku hip. po 6 proc.
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 proc.
Banku austro-węgiersk. po 5 pr.
Weg. Tow. ziem. akc. po 51/. proc.

Zakł. kr. ziems, po 51/, proc

95.25
97,50

89.50
93.40

99.40 
102 -  

100.50 
100 90

95.50 
98 ~  

101 . —  

102 25

90 50 
100  —

100. -  
102 40 
101.50 
101 05

101— 102.40 

5 . W b llg acy e  Z prawem pierwszeństwa (za 1U0 zł.)

95 60Kol. Albreehta a 300 zł. 5 pr. w. a. 95.20 
Tow. kol żel. Preszów-Tarnów (w. ez.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . 93.40
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 104 90

„ po 100 zł. w. a. . 100.50
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 

po A1/* pr. . .
Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 

złr. 5 proc. ,v srebrze z r. 1865 
i  r. 1867 
z r, 1868 
z r. 1878 

Węg. gul. kol. a 200 zł. 5 pr w. a.

6. L  «  « y.
Inst kr. dlah»». ! pr. pn 100 zł. w a 
Olafogo po 4b ar. m k,

93.70 
105.30 
jol —

98 80 
300

94.75
98.75 
95.80 
95 25 
.4.40

38.50
m k. —

płacą
Keglevicha po 10 zł. m k. . . . 17.50
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.—
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 23.—
Pożyczka mia.,ta Budy po 40 zł. w. a. 38.—
Palfiego po 40 zr. m. k .......... 37.25
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a. . . 19.25
Salina po 40 zł m. k. . . . .  52.75
St. Genois po 40 zł. m. k. . . 44.25
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 21.50
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . 126.—
- „ p o  50. zł. w. a. . . 63.60

Waldsteina po 20 zł. m. k. . . .  28.50
Windisehgratza po 20 zł. m. k. 87.25

7 ,  W e l i n i e  (na 3 miesiące)
Augsburg na 100 zł. w. p, fi. —.— — -
S-rlin  za 1.00 mark w. p. r ,  . . — .— —
Frankfurt za 100 mark w. p a — — —.—
Hamburg za 100 mark w. p. u. . —
Londyn za 10 ft. szt. 119.95 120.10
Paryż za 100 fr. . . . 47.45.— 47 50 —

18 50 
18 50 
2 4 . -  
4 0 . -
37.75

19.75
53.50
44.75
23.50

127.50 
64 50 
2 9 .-  
38.25

K u r a  z ł o t a .
Dukat cesarski men.

„ pełnej wagi . 
Koruna . . .  
20-frankówka 
Rossyjski imperyał 
Talar związkowy 
Srebro

5 .6 7 ,-
5.68.—

9^ 0!-
9 .7 8 ,-

5.69 
5 70

9.51 - 
9.80.

Z lwowskiej Izby handlowej i przomyolowej.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 6 lipea 1883. z/. ct.
95.25 Jednolity dług państwa w banknotach 78 65
_.__ n „ B w srebrze . . 7.9 40
96.30 Renta w złoeie . , , . 99 45
95 75 5°/„ austr. renta marcowa . 93 30
94 7u Akeye bankn wiedeńskiego 837 —

„ „ kredytowego 294 20
Londyn . . . .  , 119 95
Srebro

170.80 Napoleondor 9 50—
3 9 . - Dukat eesarski esen. 5 65—
— 58 50

Konkursa.
L. 3254. (4561 1—3)

Na mocy rozporządzenia c. k. Mini 
sterstwa sprawiedliwości z 23 kwietnia 1883 
1. 6368, przy sądzie obwodowym w Stani­
sławowie, nowa posada radcy sądu krajo­
wego z poborami VII klasy rangi, utwo­
rzoną zostaje.

Ubiegający się o ową posadę, lub w ra­
zie przeniesienia o posadę radej przy innym 
sądzie kolegialnym Galieyi wschodniej, mają ! 
podania swe do 30 lipca b. r. du Prezydyum ’ 
sądu obwodowego w Stanisławowie wnieść. 

Lwów, 5 lipca 1883.

borami V III klasy rangi utworzoną zostaje.
Ubiegający się o ową posadę, lub w 

razie przeniesienia o posadę sekretarza rady 
przy innym sądzie kolegialnym Galieyi 
wschodniej mają podania swe do 30 lipca 
b. r. do Prezydyum sądu obwodowego w Sta­
nisławowie wnieść.

Lwów, 5 lipca 1883.

(4540 2— 3)

Ł , 3806. (4547 1— 3)
Przy sądzie krajowym w Krakowie o- 

próżnioną została posada woźnego z roczną 
płacą 300 zł. dodatkiem aktywalnym 25pr. 
umundurowaniem i prawem postąpienia na 
wyższą płacę etatową.

Podania o tę lub inną przy sądach kole­
gialnych lub powiatowych opróżnić się mo­
gąca posadę woźnego w myśl rozporządzenia 
Ministerstwa obrony krajowej 12 lipca 1872 
1. 98 d. p. ułożone wnosić należy w czterech 
tygodniach od 14 lipca 1883 do Prezydyum 
sądu krajowego w Krakowie.

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 3 lipca 1883.

L. 3254. (4562 1— 8)
Na mocy rozporządzenia e. k Mini­

sterstwa sprawiedliwości z 23go kwietnia 
1883 1. 6868 przy c. k. sądzie obwodowym 
w Stanisławowie nowa posada kancelisty 
z poborami XI klasy raDgi utworzoną zo­
staje.

Ubiegający się, o ową posadę, lub w ra­
zie przeniesienia o posadę kancelisty ptzy 
innym sądzie kolegialnym lub też powiato­
wym Galieyi wschodniej mają podania swe 
do 30 lipca b. r. do Prezydyum sądu obwo­
dowego w Stanisławowie wnieść 

Lwów, 5 lipca 1883.

L. 3254. (4563 1—3)
Na mocy rozporządzenia c. k. Mini­

sterstwa sprawiedliwości z 23 kwietnia 1883 
1. 6368, przy sądzie obwodowym w Stani­
sławowie nowa posada sekretarza rady z po­

L. 12859.
KONKURS

na posadę c. k. ekspedyenta pocztowego w 
Zawoji w powiecie Myślenickim za kontrak­
tem służbowym i kaucyą 200 złr., z rocz- 
nemi dochodami: płacy 200 złr , ryczałtu
kancelaryjnego 60 złr. i ryczałtu 200 złr. 
za posłańca pieszego do Makowa i na po­
wrót.

Podania należy wnieść do cztere*h 
tygodni w c. k. Dyrekcyi poczt we Lwowie.

Lwów, dnia 4 lipca 1883.

L. 219/pr. (4533 2— 3)
Niniejszem ogłasza się konkurs:

1) na posadę nauczyciela religii w c. k. 
wyższej szkole realnej w Krakowie;

2) na posadę nauczyciela historyi i geo­
grafii w c. k. gimnazyum św. Jacka w Kra­
kowie. —

Do każdej z tych posad jest przywią­
zaną płaca i dodatki do płacy w myśl ustaw 
z 9 kwietnia 1870 i z 15 kwietnia 1873.

Kandydaci mają wnosić podania, zao­
patrzone w potrzebne dokumenta, za pośred­
nictwem przełożonej władzy do Prezydyum 
Rady szkolnej krajowej najpóźniej do koń­
ca lipca b. r.

Z Prezydyum Rady szkolnej krajowej.
We Lwowie, dnia 29 czerwca 1883.

L. 1947/pr. (4498 3—3)
W celu obsadzenia jednej przy sądzie 

krajowym w Krakowie opróżnionej, ewen­
tualnie przy innych sądach kolegialnych o- 
próżnić się mającej posady radcy sądu kra­
jowego w VII. randze, rozpisuje się konkurs 
z terminem dni 14.

Ubiegający się o tę posadę mają wnieść 
swe podania w drodze przepisanej do Pre­
zydyum c. k. sądu krajowego w Krakowie. 

Kraków, dnia 30 czerwca 1883.

L. 217. (4497 3— 3)
Niniejszem ogłasza się konkurs na 

posadę nauczyciela religii dla uczn iów  obrz. 
gr. kat. w c. k. gimnazyum wyższem w Sam­
borze,

Do tej posady przywiązaną jest płaca 
i dodatki do płacy w myśl ustaw z 9 kwie­
tnia 1870 i 15 kwietnia 1873.

Kandydaci ubiegający się o tę posadę 
winni podania zaopatrzone w potrzebne do­
kumenta wnosić do c. k. Rady szkolnej kra­
jowej za pośrednictwem przełożonej władzy 
najpóźniej do końca lipca b. r.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, 26 czerwca 1883.

Licytacye.
L. 1069. 4566 1—3)

Dnia 16 lipca 1883, 16 sierpnia 1883 
i 17 września 1883 każdym razem o 10 godzi­
nie rano odbędzie się w tutejszym c. k. sądzie 
powiatowym przymusowa publiczna sprzedaż 
realności pod 1. k. 182 rep. 158 w byno- 
wódzku wyżnem, ciała tabularnego niestano- 
wiącej, dłużnika Wasyla Sztogrynieei Maryi 
Sztogryniec własnej, na rzecz Biny Roth- 
feld o zapłacenie sumy 30 złr. w. a. z pn. 

Cena wywołania 285 złr. w. a. 
Wadyum 10 prc.

Resztę warunków można przejrzeć w 
registra turze.

C. k. sąd powiatowy.
Skole, dnia 10 czerwca 1883.

L. 2403. (4551 1— 3
Gorlicki sąd powiatowy ogłasza niniej­

szem, że w dniach 27 lipca 1883, 27 sier­
pnia 1883 i 28 września, 1883 każdym ra­
zem o godzinie 9 raDO w gmachu sądowym 
odbędzie się sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę realności pod 1. k. 116 i 228 w Rzepienniku 
biskupim położonej, wyk. hip. 1. 116 Jakóba 
Zaprzałki własnej, na zaspokojenie wierzytel­
ności Magdaleny Zaprzałkowej w kwocie 
126 złr. 28 et. w. a z pn.

Cenę wywołania będzie wartość sza­
cunkowa w kwocie 768 złr.

Wadyum 76 złr. 8 ct.
Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa­

runków wyznaczony zostaje termin na dzień

29 października 1883 o godzinie 9 rano.
Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 

szacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanawia się adw. dr. Siecz­
kowskiego w Gorlicach.

C. k. sąd powiatowy.
Gorlice, dnia 18 kwietnia 1883.

5729. (4457 1— 3)
33on ©eite be£ f. I. SBejirtźgeridjtfS tu 

Brody mirb funbgemadjt, bah tn ber (Sjelu 
tion3angrfegent)eit beS Leon Rappaport gegnt 
bie SerlaffenfdjaftSmaffe nad) Isak Dziewię- 
tmk pto 216 fl. ńjt. 28. ©91(55. bie ejefuttbe 
SRerćiufierung ber Dłealitdt 9tr. £ . 220/t. 92 in 
Folwarki wielkie bemilligt unb ju r Śorname 
berjelben bie jTetmitte auf bert 31 Suit, auf 
bert 31 Auguft unb auf ben 28 ©epteutber 
1883 jebeSmal 10 UI)r 93ormittagS im BNr. 
5 bejtunmt rourben.

©iefe jftealitat rutrb urn ben ©djafcungi* 
roertJ) 1447 ft. 75 fr. óft. 28. auggeeufen. 

3Sabium 10 °/o Slugrufgpretfeg.
®ie ii&rtgen Aften fonnen tn ber 9tegi» 

ftratur eirtgefeljen toerben.
Brody, ben 30 Slpril 1883.

L. 2741. (4365 1— 8)
Krakowski sąd delegowany miejski o- 

głasza, iż celem zaspokojenia resztującej su­
my w kwocie 80 złr. 13 ct. z przyn. odbę­
dzie się w gmachu sądowym w dniach 21go 
sierpnia, 25 września i 25 października 1883
0 godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya 4/16 
części realności 1. k. 73 w Bronowicach wiel­
kich położonej, Antoniego i Franciszki Dzie*
rzów własnej.

Cena wywołania 344 złr.
Wadyum 34 złr. 40 et.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa­

runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli
1 strony na termin 25 października 1883 o 
godzinie 4 po południu.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie­
wiadomych jest adw. dr. Abłamowica z sub- 
stytucyą adw. dr. Schona w Krakowie. 

Kraków, 16 lutego 1883.



L 1282. 
W

sierpnia
odbędzie

I  cz^a P0^ onJ e^ ' Jędrzeja i Heleny Heerów
L l u y l d t j f  U i  własnych Oena wy wołania wynosi 30.000 zł.

*  .  ̂ a wadJum 3.000 zł. Wykaz hipoteczny i
(4264 1—3) resztę warunków licytacyjnych można przej- 

dniach 20go lipca 1883 i 29go rzec w tut. sąd. registraturze.
1883 o godzinie lOtej rano Kraków," 11 maja 1883. 
się w tutejszym c. k. sądzie po­

wiatowym przymusowa licytacyjna sprzedaż L. 3979. ~  (4395 1—3)
realności Jakóba Finka pod 1 kons. 184 i C k. sąd powiatowy w Dąbrowie ogłasza
wydzielonych z takowej tabularnie parcel że w dniu 27 lipca, 17 sierpnia i 31 sierpnia 
gruntowych 250, 251 i ( budowlanych 546, - 1883, każdym razem o godzinie 10 z rana, 
547, 548, 549 Hersza Sternbacha w Mede- odbędzie się wt tutejszym sądzie przymuso- 
nicach, powiecie Starostwa drohobyckiego j wa sprzedaż realności pod 1. 83 sub. 84 w 
położonych, na zaspokojenie wierzytelności Smęgorzowie położonej celem spłacenia wie- 
spadkobierców Bartłomieja Mayera pto 200 zł. rzetelności Zakładu kredyt, włość, we Lwo- 

Oena wywołania realności pod 1. kons. wie od spadkobierców Macieja Włodarczyka. 
184 kwota 715 złr powyższych parcel zaś Cena wywołania wynosi 400 zł.
kwota 825 złr. ! Wadyum 40 zł.-  —- — • . i ..au ju iu  zt.  ̂ Protokół zastawniczego opisania i osza-

Wadyum 10 prc. ceny wywołania. j Bliższe warunki przejrzeć można w Re- czowania, jak rówmeż bliższe warunki licy- 
Bliższe warunki do przejrzenia w są- ‘ gistraturze. tawinu mi,™ u^/. ™ i ~

25 października 1883 każdym razem o go­
dzinie 10 przed południom odbędzie się w 
tutejszym sądzie publiczna egzekucyjna sprze­
daż realności dłużników Iwana i Handzi Ka- 
tryczów własnej, w Rungurach pod 1. k. 60 
położonej, eicła tabularnego niestanowiąeej, 
na zaspokojenie wywalczonej pretensyi Her­
sza Aberbaucha w kwocie 20 złr. 50 ct. w. 
a. z pn.

Cena szacunkowa wynosi 230 złr.
Zakład 28 złr.
Przy trzecim terminie zostanie wspo- 

miana realność i niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

Kuratorem niewiadomych z życia i 
miejsca pobytu wierzycieli, ustanowiono Te­
ofila Jaromeckiego z Peczeniżyna.

Protokół zastawniczego opisania i osza-
17110 lolr KAwtninń

dzie. ,
Do ułożenia warunków ułatwiających 

wyznaczony termin na 28go września 1883 j 
godzinę 10 rano. j

Kuratorem niewiadomych wierzycieli

Z c. k. sądu powiatowego 
W Dąbrowie, 22 maja 1883.

L 2335. (4412 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Łańcucie ni-

Jan  Krużlewski a niewiadomego z miejsca j niejszem ogłasza, ii celem zaspokojenia pre- 
pobytu Jakoba Finka Kaiol Schmid w M e-; tensyi Salomona Wurma w kwocie 20 zł. zpobytu 
denicach.

Medeniee 3 kwietnia 1883

L. 3698. (4283 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Żywcu ogłasza 

dodatkowo do tutejszo-sądowego edyktu li­
cytacyjnego z dnia 10 kwietnia 1883 1. 1656 
z terminem na 1 sierpnia i 5 września 1883, 
że cena szacunkowa połowy realności w Żyw­
cu n. k. 54 star 65 now. a obecnie n. k. 
401, wynosi 1153 złr. a wadyum 115 złr.

Żywiec, 15 czerwca 1883.

M. 2639 ' (4255 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Żywcu ogłasza 

niniejszem, iż celem zaspokojenia wierzytel­
ności Daniela Midelburga w kwocie 725 zł 
w. a. z pn. przedsięweźmie przymusową 
sprzedaż realności małżonków Jakóba i Ma- 
ryanny Rusinów, w objętości 1 morga 865 
□o oszacowanej na 40 złr. Tom. I. pag. 181 
i realności małżonków Pawła i Katarzyny 
Dmajow w objętości 532[D° os zacowanej na 
60 złr. Tom. I. pag. 162 w Łodygowicach 
położonych, w dniu 8 sierpnia i  883 i 12go 
września 1883 każdym razem o godzinie 10 
przed południem w tutejszym sądzie pod 
warunkami dozwolonemi prawomocną rezo- 
lucyą c. k. sądu powiatov?ego w Białej, z 
dnia 20 czerwca 1877 1. 2650 które przej­
rzeć można w7 tutejszo sądowej registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli! 
ustanowiono adw. dr. Bogdaniego.

C. k. sąd powiatowy.
Żywiec, dnia 28 kwietnia 1883.

-- łłUJ
tacyjne mogą być w t. s. registraturze przej­
rzane.

C. k sąd powiatowy.
Peczeniżyn, dnia 22 grudnia 1882.

L. 5049. (4298 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Mościskach po-

  --------------— - daje do ogólnej wiadomi ści, że dnia 23 lip-
pn. odbędzie się dniach 30 lipca, 27 sierpnia ca, dnia 20 sierpnia i dnia i9go września
i 27 września 1883, Sprzedaż realności pod 1883 każdym razem o 1 itej godzinie przed
lk. 34 w Żołyni położonej. Antoniego Mate- południem odbędzie się w sądzie publicza

sprzedaż realności 1. k. 37 rep. 48 w Tarna- 
nowicach położonej, Eufrozyny, D mitra, Na- 
cki i Julii Zasadnych własnej, na zaspoko­
jenie pretensyi dyrekcyi Zakładu kredyt, wło­
ściańskiego z dołożeniem, że na pierwszych
dwócli terminach realność ta tylko powyżej
lub za cenę szacunkową, przy trzecim zaś 
za jakąbądź cenę sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
300 złr. v/. a.

Zakład 30 złr. w. a.
Protokół zastaw niczego opisania i osza­

cowania wraz z warunkami licytacyi przej­
rzeć można kancelaryi sądu.

Mościska, dnia 3 czerwca, 1883.

lk. 34 w Żołyni położonej, Antoniego Mate 
ry własnej.

Cena wywołania 400 zł.
Wadyum 40 zł.
Reszta warunków, tudzież akt zastawo- 

wego opisania i oszacowania mogą być 
przejrzane w tut. registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Łańcut, 30 września 1881.

L. 7674. (4254 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

t sprawie egzekucyjnej masy spadkowej śp. 
Maryi Diehl tudzież Rodolfa Diehl i Leopol­
da Diehl przeciw Janowi Kapko pto 2400zł. 
ogłasza, że lieytacya realności dłużnika pod 
1. k. 165 v/ Drohobyczu odbędzie się dnia 
20 sierpnia 1883 o godzinie 9 przed połu­
dniem BNr. 6 tutejszego c. k. sądu powia­
towego.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi

4109. (4305 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Dąbrowy ogła- 

IŻ W rtnin 9.7 IS»w.» — J - : -  m  -

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania można przejrzeć w regi­
straturze.

Wierzycieli niewiadomych zawiadamia 
się do rąk kuratora Walentego Sorysiewieza 
w Ciężkowicach.

Ciężkowice, 16 maja 1883.

L. 3090. (4179 2 - 3 )
Celem ściągnięcia sumy 500 złr. w. a. 

z pn. na rzecz Nuehima Neumana odbędzie 
się dnia 30 lipca, 3 września i 8 paździer­
nika 1883 zawsze o godzinie JO przed po­
łudniem w tut sądzie publiczna lieytacya 
tabularnej połowy realności w Monasterzy- 
skach pod lk. 68 położonej, masy dłużniezej 
po Franciszku Majewskim własnej.

Cena wywołania 700 zł. wadyum 70 
złr. w. a.

Bliższe warunki w registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Monasterzyska, 27 maja 1883.

L. 1471. ~  (4486 2—3)
O. k. sąd powiatowy w Rożniatowie 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 81 zł. 61 ct. w. a. z pn. 
przymusowa sprzedaż realności pod Nr. 
konsk. 183 subrep. 236 n. 97 star. w Ce- 
niawie położonej, dłużnika Stasia Turczyna 
własnej, w tutejszym c. k. sądzie w drodze 
publicznej licytacyi na rzecz c. k. uprz za­
kładu kredytowego włościańskiego "dnia 20 
lipca, 20 sierpnia i 24 września 1883 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem z tern 
przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 
dwóch terminach-realność ta tylko za cenę 
wywołania 300 zł. w. a. Jub wyżej tejże, 
zaś na trzecim terminie także i niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10°/0 eeny szacun­
kowej.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

Roźniatów, 12 ezerwca 1883.

L. 659. (4238 2—3)

W powyższym terminie zostanie ta re- k? 5 8 'w '"G oraycaef'poM onS0'1 wykazami ^ i -  ( \ f ™ JU°Tbi <l Z!e: ^ „L .sąd z ie  powia-alność i niżej ceny wywołania
cenę sprzedaną.

ciuuu i n (jUDllAlZillcl 8(11 ńtiUdZ P6&1110SC1 JpOCl J v> jJUVYIil—
W powyższym terminie zostanie ta re- k. 58 w Gorzycach położonej wykazami hi- J towym w Łańcucie dnia 23 lipca, 20 sier-

3 i niżej ceny wywołania za jakąbądź poteeznemi 1. 69 i 70 gminy Gorzyce obję- . pnia i 24 września 1883 każdym razem o
sprzedaną. tej dłużników Maryanny i Kazimierza Roki- | 10 godzinie zrana egzekucyjna sprzedaż po-
Kuratorem nieznanych wierzycieli jest tów własnej, celem zapłacenia Apolonii Bą- i łowy realności w Żołyni mieście pod Nk.
Br Wolski w Drohobyczu. dalskiei wierzytelności ^  O r 9.« » —adw. Dr Wolski w Drohobyczu.
Resztę warunków licytacyjnych, akt o-

  -Li.pvnuu.il
dalskiej wierzytelności 43 złr. 28 ct. z pn. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun-

L. 12100. (4304 1— 3)
C. k. sąd krajowy podaje do publicznej 

wiadomości, że celem zaspokojenia pretensyi 
kasy oszczędności, miasta Krakowa w kwo­
cie 8000 zł. wai. a. z przyn. w sprawie 
tejżz kasy przeciw Józefowi Drozdowskiemu 
dozwoloną została egzekucyjna Jieytacya re­
alności pod 1. 171 Dz. V w Kranówie, Jó ­
zefa Drozdowskiego własnej pod warunkami 
ułatwiająeemi, która dnia 28 sierpnia 1883 
o godzinie 10 rano na tym jednym terminie 
się odbędzie.

Kraków, 1 czerwca 1883.

. , . ■> 7 , , w yui i t ui a stanowi .
zimowania i wyciąg hipoteczny sprzedać się kowa 323 z ł r , wadyum 32 złr 

tuaiacfi rftii nnsm in n i na. nr7.Pir7.AA Inh nr] n i.. i . , !
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mającej realności można przejrzeć łub odpi­
sać w tutądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Drohobycz, 2 maja 1883.

przejrzenia w reBliższe warunki do 
gistraturze.

Z c. k. sądu powiatowego. 
W Dąbrowie, 28 maja 1883.

L. 673. (4242 1— ?)
W dniach 1 sierpnia, 29 sierpnia i 26 

września 1883, odbędzie się w sądzie niżej

L. 2328. (4212 2 -  3)
0 . k. sąd powiatowy pilznieński przed-

, - - - Ł  ------------ , .  sięweźmie przymusową sprzedaż w drodze
wyrażonym przymusowa sprzedaż w drodze publicznej licj Łcyi gospodarstwa pod 1. 94 
licytacyi realności nietabularnei Dod Nk. 31 I w Hoi-,;,, ■* , ^ --------- r  ;—  "  “ _ . . .  o  - - r      *« ^
licytacyi realiiośei nietabularnej pod Nk. 31 w Dąbiu położonego, nieobjętej masy spad 
sub. rep. 84 w Hnizdyezowie położonej a kowej Wojciecha Ko szli; dnia 2go sierpnia 
dłużnika Iwana Sałdana własnej na rzecz 1883, dnia 6 września '883 i dnia 11 paź- 
Zakłidu kredytowego włościańskiego na za dziernika 1883 każdym razem o godzinie 10 
spokejenie dłużnych sześciu rat po 15 zł. 63 rano w budynku sądowym celem zaspokoje- 
et. i resztującego kapitału 202 zł. 61 ct. nia pretensyi c. k uprzyw. Zakładu kredyt.Wa. Z Y»n. lłfli,flvrri ra//.am n nrnrl7.ir»ia 1 A v.mntl — T

----------J --------------------------------------------- J ^ ł U U  I X  R .

151 położonej, Antoniego Dzierżyńskiego 
własnej.

Cenę wywołania postanawia się tej 
realności cena szacunkowa w sumie 925 zł. 
a wadyum wynosi 92 zł.

Na pierwszych dwóch terminach zosta­
nie sprzedaną pomieniona realność tylko po­
wyżej ceny szacunkowej, na trzecim term i­
nie także i niżej ceny szacunkowej.

C k. sąd powiatowy.
Łańcut, dnia 24 lutego 1883.

L. 2675. (4314 1 — 3) , 1U„ vv.yz.Bj BBuy u;
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie o- { sprzedaną będzie, 

głasza, że na zaspokojenie wywalczonej od ' ~
Piotra i Joanny Brubacher pretensyi <;. k. 
uprz. galic akc. Banku hipotecznego w kwo

i ~ t i „ i n  .z l uli „ i

a y- O r ------    ^
wa. z po. każdym razem o godzinie 10 przed 
południem z tern, że na pieiszyeh dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej ceny na trzecim także niżej tejże ___ 1 .7 -•

r ~
włość, we Lwocie w kwocie 200 złr. w. a. 
z pn. Cena wywołania 500 złr. w. a. 

Wadyum 50 złr. w. a.
Warunki licytacyjne i protokół zastaw­

niczego opisania przejrzeć można w tutej­
szo-sądowej registraturze.

Pilzno, 30 października 1882
Cena szacunkowa 450 zł.
Wadyum lOpr.

~r "”ii°  "7~ ’Z.~" ! Resztę warunków i akt oszacowania
i o? ? ’ a1°a ' przejrzeć można w registraturze sadu.

i o84 zł. 87 ct w. a. odbędzie się przy mu- Dla tych, którzyby prawo zastawu lub
sowa sprzedaz folwarku Piotrowka, dom. o l4  ' -—  . . .
pag. 21 et. 24 Nr. 1 i 3 haer. zapisanego
na imię Pietra i Joanny Brubacher, w po- i ricytaTy^a^^dozwalaiae^liih^^nÓTni^io^ 11” *-*11! Preteilsy1 Sary 8 chraerling w kwo-
wieei. t o w t ą t l .  położonego, w tntej- k i,g o k awi ,kb,i dź piwodo doreeżOM b ,ć  n i l  n." d fS , " l i  i S S t u ? ?

1471. • (4517 2— 3)
d r -      ...... -— . C. k. sąd powiatowy w Rohatynie po-

inne prawa rzeczowe na sprzedać się mają- daje do publicznej wiadomości, że w celu 
cej realności nabyli, iub którymby uchwala J ściągnięcia pretensyi Sary Schmeriing w kwo 
licytacyjna dozwalaiaca lub nóznieisze z ia- 1 f»io ian  ~

oiouu i.t.K.o.niL.y.a.u.o. s^uwrcui umu. i Dicipuia j mogiy ustanowiono Kuratorem p. Władysła- dziernika 1883 każdym razem o godz. lOtej 
1883, o godzinie 10 przed południem, także wa Manasterskiego, c. k. notaryusza w Źy- rano publi zna sprzedaż realności pod 1. k. 
niżej ceny szacunkowej, jednak nie poniżej daczowie. 172 sub 42 w K dhyniczach położonej, cia-
2000 zł. Cenę wywołania stanowi kwota i # C. k. są i powiatowy ła tabularnego nieRt».nnwia/>a> .  a,,C. k. są i powiatowy 

Źy daczo w dnia 19 maja 1883.
2000 zł. Cenę wywołania stanowi kwota (
3410 zł. zaś wadyum wynosi 341 zł. D.dsze j
warunki przejrzeć można w tusądowej re- j _________ _
gistraturze. L 2520. (4518 2—3)

Dla wierzycieli którzyby po dniu 22 0. k. sąd powiatowy w Rohatynie za-;,
lipca 1882, jako dniu wydania ekstraktu ta- | wiadamia, iż na żądanie uprzyw. Zakładu '
hulnrnetro do  tahuli weszli Inh k t ó r v m h T  u ! 4-^/1 irf a „ :------------- ir a

  J  j  KjlĆX~

ła tabularnego niestanowiąeej, a do dłużnika 
Stefana Derkacza należącej, pod następują 
cemi warunkam i:

Cenę wywołania stanowi watość 
cuukowa 3330 złr.

Wadyum wynosi 333 złr.

sza-

w. a^  — j 1̂  UO, aęiutULŁB UprajTW. 6 ‘d M M U  \ WadVU]
bularnego do tabuli weszli, lub ktorymbj u kredyt, włość, celem ściap-nmAia K  raf nr ij i*y ”  *-----------------V
chwała lieytacya dozwalająca albo dalsze li- j (5 z| r. i resztującego długu 52 złr 7 H 1 n; ino?e rzeczona sprzedaną będzie na
evianve lub ekstrvkacvi dotyczące uchwały i i,vr„m„of,wo . A . ! P.*?r w s z Ar mi nach tyiko powyżej
 ----  j ---- j -  ---------- y-B— ----- — ”
cytacyę lub ekstrykacyi dotyczące uchwały 
wcale lub wcześnie nie zostały doręczone u- 
ustanowiono adwokata Dra. Mij akowskiego 
z zastępstwem adwokata dr. Billeta na ku­
ratora.

Złoczów, dnia 28 kwietnia 1883.

L. 9246. ~ (4321 1— 3)
C. k sąd krajowy w Krakowie podaje 

do publicznej wiadomości, że celem zaspoko­
jenia należytości Galie. Zakładu kredytowego
ziemskiego w Krakowie w kwocie 4538 zł. , i/u«ouo wyciąg ludu-
wraz z przynal. odbędzie się w gmachu są- j larny przejrzeć można w tutejszo - sądowej 
do w v m  w trzech terminach w d n ia c h  4 i roonislralnrzo

i,, a -o- - -  —  ■” v . . , uwuuu leriiimaBii tylno powyżejl Kuratorem nh
przymusowa sprzedaż realności wedle wyk. > k b  za cenę szacunkową, na trzecim zaś na- jest Jan  Krużlewski 
hip. 1. 28 w jednej połowie wedle wyk. hip. j wet poniżej takowej. I
1 - — J1- --- 1- i - -  "• "  ■ ~

L. 2956 (4394 2—3)
Brodzki c. k. sąd powiatowy ogłasza 

na podstawie rekwizycyi złoczowskiego sądu 
obwodowego jako władzy konkursowej z 30 
grudnia 1882 1.10066 że 23 lipca 18^3 o 10 
rano odbędzie się w sądzie lieytacya sumy 
2400 rubli (a 1 zł. 24 ct.) w stanie biernym 
realności Nr. 883, 885, 884 i 1254 w Brodach 
na rzecz upadłej firmy handlowej Chaji 
Kutzenellenbogen i Feigi Schleifer intabu­
lowanej, która na tymże za jakąkolwiekbądź 
cenę sprzedaną zostanie.

O czem się wszystkich interesentów z 
tern zawiadamia, że dalsze waruuki można 
w sądzie przejrzeć.

Brody, i9  marca 1883.

L. 339. 7 (4409 2—3)
W dniach 20 lipca, 29 sierpnia i 28 

września 1883 o godz. 10 rano odbędzie 
się w tutejszym c. k. sądzie powiatowym 
przymusowa licytacyjna sprzedaż połowy 
realności Dmytra Roja pod 12 w Lipicach 
w powiecie starostwa drohobyckiego poło­
żonej, na zaspokojenie wierzytelności Moj­
żesza Scheinmgera w kwocie 24 zł. i 39 
zł. 80 ct.

Cena wywołania 245 zł., wadyum 24 
zł. 50 ct.

Bliższe warunki do przejrzenia w sądzie. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli

Tan TTrnnlnTiT.ilrł
--- — - J --------r . j ------ *,v.ixxz^j taikuwej.

i. 29 w całości a wedle wyk. hip. 3 i w 1/i  | Resztę warunków przejrzeć można w 
części Jurka Bojka własnej, pod 1 k. 8 a i j tututejszej registaturze
n „Vv_ -1   -• _  j  i  I — - - - -

v v J7 t" " ,
subr. 3 w Załanowie położonej, w drodze 
publicznej licytacyi w dniach 17 sierpnia, 18 
września i 18 października 1883 każdym ra­
zem o godzinie 10 przed południem przed­
sięwziętą będzie.

Cenę wywołania stanowi 800 złr., zaś 
wadyum 80 złr.

Bliższe warunki, tudzież wyciąg tabu-

dowym w trzech terminach w dniach 4 
września, 9 października i 13 listopada 1883 
każdym razem o godzinie 10 rano egzeku­
cyjna sprzedaż dóbr Zborówek w gminie ka- 
kastralnej Zborówki (powiat sądowy Wieli

j registraturze.
Rohatyn, dnia 30 maja 1883.

L. 6916. (4211 2—3)
W dniach 17 sierpnia, 17 września i

Gazeta Lwowska Nr. 153 z dnia 7 lipca 1883.

Rohatyn, dnia 25 maja 1883.

L. 1235. ~  (4178 2— 3)
W dniach 2 sierpnia, 3 września i 11 

października 1883 o godzinie 10 rano od 
będzie się w sądzie lieytacya realności Nr 
118 w Ciężkowicach, Antoniego Muszko 
własnej, a mianowicie domu wraz z placem 
i ogródkiem, stodoły i dwóch morgów grun­
tu na zaspokojenie sumy Karola Ignacego i 
Henryki Luczków 172 złr. w. a. z tern, że 
na 3 term inie realność ta i niżej ceny sza­
cunkowej 900 zł. w. a. sprzedaną będzie. 

Wadyum wynosi 90 zł. w. a.

Medeniee, dnia 20 marca 1883.

L. 3044. "  (4228 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Monasterzy- 

skach przeprowadzi celem wydobycia pre­
tensyi Uszera Lunenfelda w kwocie 45 złr. 
w. a. z pn. w dniach 23 lipca, 23 sierpnia 
i 1 września 1883 każdym razem o godzi­
nie 10 rano w zabudowaniu sadowem przy­
musową sprzedaż realności nietabularnej 
pod lk. 29 w Międzygórzu położonej, dłużni­
ka Antoniego Srełeńko własnej

Cena wywołania 295 zł. wadyum 29 
złr. 50 ct.

Akt zajęcia i oszacowania, tudzież wa­
runki są do przejrzenia w registraturze. 

Monasterzyska, l  czerwca 1883.
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L. 4919. (4525 1— 3)

W brodzkim sądzie powiatowym od­
będzie się celem zaspokojenia funduszu in- 
demnizacyjnego pto 179 zł. 5 ct. z pn. 
przymusowa sprzedaż w drodze publicznej 
iicytacyi realności pod 1. kons. 572 i 573 
tab. 423 i 1307 w Brodach położonej, do 
Hudy Lei Heller zam. Brauner, funduszu 
izraelickiego szpitalu i Józefa Weinstocka 
należącej, przez publiczną licytacyę, która 
się odbędzie w dwu terminach 31 lipca i 3 
września 1883 zawsze o 10 godz. rano z tem, 
że realność ta tylko za lub wyżej ceny sza­
cunkowej 293 zł 10 ct. sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 30 zł 
O czem się interesentów, oraz wszyst­

kich tych, którzyby po dniu 3 grudnia 1882 
jako dniu wydania wyciągu hipotecznego na 
realności sprzedać się mającej prawo hipo­
teki uzyskali, nareszcie i wszystkich tych, 
którymby uchwała licytacyjna lub dalsza z 
jakiegokolwiekbądź powodu na czas lub 
wcale doręczoną być nie mogła, do rąk usta­
nowionego kuratora tut. adwokata dra. Hen­
ryka Starzewskiego i niniejszym edyktem 
zawiadamia.

Brody, dnia 31 marca 1883.4

L. 3588j6799 1883. (4482 1—3)
W dniach 27 lipca, 31 sierpnia i 5 

października 1883 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularnej, pod nr. 
konsk. 117 subrep. 147 w Horocholinie po­
łożonej, dtuźnika Dmytra Kurtyniaka vel 
Kurtianyka własnej, w tutejszym c. k. są­
dzie na rzecz Zakładu kredyt, włościańskie­
go na zaspokojenie sumy 66 zł. 98 ct. w. 
a. z pn. każdym razem o godzinie 10 przed 
południem z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 500 zł.
Wadyum wynosi 10°|0.
Besztę warunków w tutejszej registra- 

turze przejrzeć można.
C. k. sąd powiatowy.

Bohorodczany, dnia 7 czerwca 1883.

L. 18542. (4535 1—3)
C. k. powiatowa dyrekcya skarbu w 

Kołomyi imieniem Wysokiego skarbu jako 
właściciela realności pod 1. kons. 46 w Gwoźd- 
cu położonej ogłasza, że celem sprzedaży 
realnośai tej odbędzie się w dniu 31 lipca 
1883 z ceną wywołania 2456 zł. 79 ct. przy 
poręcznem 246 zł. publiczna licytacya. Oferty 
wnieść należy do naczelnika powiatowej 
Dyrekcyi skarbu najpóźniej do dnia 30 
lipca br. do godziny 2giej po południu

Bliższe warunki licytacyjne przejrzane 
być mogą w c. k. powiatowej dyrekcyi 
skarbu.

C. k. powiatowa dyrekcya skarbu. 
Kołomyja, 2 lipca 1883.

L. 1266. (4436 J— 3)
C. k. sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia pretensyi Marcina Jarcy 77 
zł. z pn. w drodze egzekueyi przez publi­
czną licytacyę sprzedana będzie realność 
gruntowa wraz z budynkami pod Nr. 131 
do dłużniki w Jana i Barbary Jarców nale­
żąca, w trzech terminach: 1 sierpnia, 31 
sierpnia i 2 października 1883 każdego 
razu o godzinie 10 rano, a na wypadek nie 
sprzedania na pierwszych trzech terminach, 
do ułożenia lżejszych warunków wyznacza 
się termin na 2 października 1883 o godzi­
nie 3 po południu w biurze c. k. sędziego 
powiatowego w Milówce.

Cena wywołania 905 zł.
Wadyum 90 zł 50 ct.
Milówka, 30 kwietnia 1883.

L. 985. (4506 1—3)
C. k. sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia pretensyi zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie 98 złr. w drodze 
egzekueyi przez publiczną licytacyę sprzeda­
na będzie realność pod lk. 180 w Mdówce 
położona, do dłużników Wojciecha i Anny 
Szczotków należąca, w trzech terminach 2 
sierpnia, 3 września i 3 października 1883 
każdego razu o godzinie 10 rano w biurze 
e. k. sędziego powiatowego w Milówce.

Cena wywołania 330 zł.
Wadyum 33 zł.
Milówka, 30 kwietnia 1883.

31. 7385. (4161 3 - 3 )
aSeim t- f- 33ejirflgeric£)te in Kałusz 

ttńtb ant 18 Suit, 21 Auguft unb 18 <Se= 
ptember 1883 jebeSmal um 10 U£)r 31 3Jł. 
bie ejefuttoe geiI6ietung ber bem @d)nlbner 
Johann Jakób Matheis jun. laut borflidjen 
UrfunbenbudjeS Tom. 3 pag. 255 nnb 256 
getjórigen in Ugarftfjal geltgenen ©runbmirt* 
fdjaft 9ł£. 40 ju Śunften beS C trl Zoffal 
ju r ^erattbrutgung brr gorberung bon 200 fi.
5. SB. fili®, oorgennommen werben.

2 )en 2lu§ruf§prei§ bitbet ber ©djajjungS* 
wert pt. 1530 fi. 

S a3  SBabium betrdgt 153 ft. o. 28.
SDie 33crdufjerung toirb 6ei ben erften 

jtoei Sermiuen nidjt unter bem ©d)a^ung§= 
toerte, beim britten Sermine ober aitdj unter

bemfelben, jebodj nicfjt unter bem, ber ®efammt= 
fumnie aller bbłmtejirteu gorbermtgen gteid)= 
fummenben 33etrage ftattfinben, unb faUS bie 
3Serau|erung and) um biejen 33etrag ju  <Stan= 
be nidjt fommen folltc, fo werben fdmmtltd)e 
©Idubiger ju r geftjejjung erleicfjiernber 58ebin= 
grtifje auf ben 19 Oftober 1883 um 10 Ulir 
33. 9Ji. oorgelaben.

S e r ®runbbucpau§jug, baS 3<fjd|uttg§s 
prototoll unb bie jonftigen 33ebingni|e, fott= 
nen in ber t)g. iRegiftratur eingefef)eK Werben.

giir ben bem Seben unb bem 2Bof)norte 
nadj unbefannten Ferdinaod Zoifal, jo Wte 
fur btejenigen ©Idubiger, bie erft nad) ber 
Auljtehung be§ ®nmbbucpau§juge§ jRed)te 
am feiljubietenbem ®nmb6uif)§fórper erwerben 
ober benen ber geilbietljungSbefifpb au§ weL 
djem tmmer ©runbe gefjórtg iticljt jugejtedt 
werben johte wirb jnm kurator Dr. Madej­
ski bon Kałusz beftellt.

St. f. SSejtrhSgeridjt
Kałusz, 31 Sejember 1883.

L. 1971. (4490 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Turce zawia­

damia niniejszem, iż na zaspokojenie grzyw­
ny w kwocie 10 złr. w. a. z pn. na rzecz 
funduszu propinacyjnego przeciw Izakowi 
Wolf przyznanej, odbędzie się w sądzie tu­
tejszym egzekucyjna sprzedaż realności pod 
1. 22 w Łopuszance lechnowej, a t o : ną 
piewszych dwóch terminach 26 czerwca 1883 
i 26 lipca 1883 o godzinie 9 przed południem za 
lub wyżej ceny szacunkowej, a gdyby tej 
nie uzyskano a na trzecim terminie dnia 28 
sierpnia 1883 ceny równającej się zabezpie­
czonym wierzytelnościom nie ofiarowano, zo­
stanie rzeczona rzealność po ułożeniu uła­
twiających warunków w dniu 19go września 
1883 na czwartym terminie licytacyjnym za 
jakąkolwiek cenę sprzedaną.

Cena wywołania 130 złr.
W adjum 10 prc. tejże.
Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 

akt opisania i oszacowania można w regi- 
straturze tutejszego sądu przejrzeć.

Turka, dnia 20 kwietnia 1883.

L. 10252. (4138 3—3)
Krakowski sąd delegowany miejski ce­

lem zaspokojenia naleźytości Hillela Beer 
Possa przypadającej od Bogumiła Heff* w 
sumie 400 złr. z przynaletościami, rozpisuje 
egzekucyjną licytacyę realności 1. 2 w Ka­
wiorach dłużnika własnej, w jeduym term i­
nie dnia 7 sierpnia 1883 o 10 przed połu­
dniem za jakąbądź cenę.

Wadyum 67 złr.
Wartość szacunkowa 1322 złr.
Resztę warunków w registratarze lub 

w komisyi licytacyjnej przejrzeć można.
Kuratorem nieznanych wierzycieli jest 

adw. dr. Pieniążek w Krakowie.
Kraków, 14 kwietnia 1883.

L. 5750. (4499 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi ogła­

sza, iż w dniach 20 lipca, 17 sierpnia i 14 
września 1883 zawsze o godzinie lOtej rano 
przedsięwziętą będzie w celu zaspokojenia 
wierzytelności galic. Banku hipotecznego 852 
złr. 23 ct. z pn egzekucyjna sprzedaż real­
ności pod 1. 151|545 w Kołomyi, wedle księ­
gi gruntowej dom. V. p. 718 n. 1.2 i pag. 
720 n. 3 haer. dłużników Abrahama Jurisa 
i Arona Józefa Jurisa własnej.

Cena wywołania i oraz szacunkowa tej 
realności, poniżej której pozbytą nie będzie, 
wynosi 2450 złr , wadyum 245 złr.

Dla wierzycieli, którzyby po 9go maja 
1883 wpis ksiągowy uzyskali ustanowiono 
kuratoiem adw. dr. Zakrzewskiego, a gdyby 
sprzedaż na powyższych terminach do skutku 
nie przyszła, wyznaczono oraz do ułożenia 
warunków sprzedaż ułatwiających termin na 
14go września 1883 godz. 4tą po południu.

Bliższe warunki można powziąć z aktów 
sądowych. Kołomyja, 14 czerwca 1883. j

L. 2610. (4227 3 —3)
C. k. sąd powiatowy w Monasterzyskach 

przeprowadzi celem wydobycia pretensyi 
Ignacego Dudzika w kwocie 110 złr. w. a. 
zn w dniach 23 lipca, 23 sierpnia i 24go 
września 1883 każdym razem o godzinie JO 
rano w zabudowaniu sądowem przymusową 
sprzedaż J/3 części realności nietabularnej 
1. k. 294 w Monasterzyskach, dłużnika Igna­
cego Dąbrowskiego własnych.

Cena wywołania 120 złr.
Wadyum 12 złr. w. a 
Akt zajęcia i oszacowania, tudzież wa­

runki są do przejrzenia w registraturze. 
Monasterzyska, 29 maja 1883.

L. 3834. (4195 3—3)
0. k. sąd nowiatowy w Dobromilu o- 

głasza, że na zaspokojenie wierzytelności 
Leiby Brucka przeciw spadkobiercom Pawła 
Oblata w kwotach 23 złr., 12 złr. 10 ct. w 
dniu 20 lipca 1883 r. o godzinie lOoej rano 
publiczna sprzedaż realności pod 1. 51 w 
Kwaszeniaie położonej, w kancelaryi tut. są­
du z ceną wywołania 685 złr. a zakładem 
69 złr. przeprowadzoną będzie.

Na tym terminie nastąpi sprzedaż i 
i poniżej ceny szacunkowej.

Nabywca obowiązanym będzie trzecią 
część ceny kupna w 30 w dniach po prawo 
mocności akta licytacyjnego złożyć.

Resztę warunKÓw wolno w tut. sądów, 
registraturze przeglądnąć.

Kuratorom wierzycieli ustanowiono An­
toniego Richtera z Dobromila.

C. k. sąd powiatowy.
Dobromil, 17 maja 1883.

L 3067. “  (4226 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Monasterzyskach 

przeprowadzi celem wydobycia pretensyi An­
drzeja Tabisza w kwocie 40 złr. w. a. z pn. 
w dmach 23 lipca, 23 sierpnia i 1 paździer­
nika 1883 każdym razem o godzinie 10 ra­
no w zabudowaniu sądowem przymusową 
sprzedaż jednej parceli ornej „Lipniki" zwa­
nej, w Kowalówce położonej, nietabularnej, 
a dłużnika Teodora Czerkawskiego własnej.

Cena wywołania 40 złr.
Wadyum 4 złr. w. a.
Akt zajęcia i oszacowania, tudzież wa­

runki są do przejrzenia w registraturze.
Monasterzyska, 1 czerwca 1883.

L. 5587. (4213 3—3)
Celem zaspojenia wierzytelności c. k. 

uprzyw. galic. Banku hipotecznego we Lwo­
wie pięciu rat po 85 złr. 5 ct. i 1101 złr. 
z pn. odbędzie się przymusowa sprzedaż w 
drodze relicytacyi realności 1. k. 28 w Pilś­
nie położonej, dłużnika Leiba Schranka wła­
snej, na jednym terminie w dniu 31 lipca 
1883 o godzinie 10 rano w tutejszym sądzie.

Cena wywołania 3074 złr. w. a.
Wadyum 153 złr. 50 ct. ct.
Resztę warunków, akt i wyciąg tabu­

larny sprzedać się mającej realności w tu­
tejszej registraturze do przejrzenia.

Pilzno, dnia 4 kwietnia 1883.

L. 1246. (4210 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Mikołajowie o- 

głasza, źe celem zaspokojenia pretensyi c. 
k. uprzyw. Zakładu kredytowego włościań­
skiego, mianowicie : 17 ra t po 12 zł. i resz 
ty kapitału 80 złr. 90 ct. odbędzie się w 
sądzie tutejszym dnia 20 sierpnia, 19 wrześ­
nia i 19 października 1883 godz. 10tej rano 

I przymusowa licytacya do Iwana Makaryka 
j należącej posiadłości pod n. k. 172 w Stul- 
I sku, mianowicie: posiadłości wykazem hipot. 

128 księgi gruntowej Stuleckiej i 2/s posia­
dłości wykazem hipot. 129 objętej, że na 
pierwszych dwóch terminach posiadłość ta 
tylko za cenę wywołania 350 złr. lub wyżej, 
na trzecim za jakąbądź cenę sprzedaną zo­
stanie ; że wadyum w kwocie 35 zł. złożone 
być ma, wyciąg hipoteczny i warunki licy- 
tacyi w sądzie przejrzeć wolno i że dla 
wszystkich, którzyby po dniu 15 lutego 1882 
prawa rzeczowe na wspomnionej posiadłości 
nabyli, lub uchwał niniejszej sprawy dotyczą­
cych otrzymać nie mogli c. k. notaryusza Mana- 
sterskiego w Zydaczowie kuratorem ustano­
wiono. Mikołajów, 24 marca 1883.

L. 142. (4814 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Źurawnie wia­

domo czyni, źe na prośbę Izraela Princa ze- 
zwoloną została wymusowa sprzedaż realno­
ści rustyktalnej, ciała tabularnego niestanowią- 
cej, pod 1. 20 w Żyra wie położonej, Wintona 

1 Jaśkowa własnej, wedle protokołu z 25 kwie­
tnia 1881 do 1. 7055 zastawniczo opisanej, 
do której wyznacza się trzy termina dnia 19 
lipca 1883, dnia 16 sierpnia 1883 i duia 13 
września 1883 każdym razem o i0  godzinie 
przed południem w tutejszym sądzie odbjć 
się mającej, przy których dwóch pierwszych 
terminach ta realność t-lko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, przy trzecim terminie zaś 
za jakąkolwiekbądź cenę, najwięcej ofiarują­
cemu sprzedaną zostanie, pod dalszeini wa­
runkami:

Jako cenę wywołania stanowi się war­
tość szacunkowa w kwocie 842 złr. w. a.

Żurawno, 12 kwietnia 1883.

L. 1317. (4188 .3 -3 )
Na zaspokojenie przyznanych Agn eszce 

Gemra kosztów sądowych 16 złr. 6 ct. z 
przynależytościami odbędzie się w tutejszym 
sądzie w terminach 20 lipca, 24 sierpnia i 
28 września 1883 o godzinie 10 rano przymuso­
wa sprzedaż realności egzekuta Kaspra Gem- 
ry, wykazem hipotecznym liczba 19 księgi 
gruntowej gminy Czastkowice objętej.

Wadyum wynosi 5 'prc. ceny wywoła­
nia w kwocie 150 złr. ustanowionej.

Bliższe warunki, akt detaksacyi i wy­
ciąg tabularny można w registraturze przej­
rzane.

C. k. sąd powiatowy.
Jarosław, 16 kwietnia 1883.

L 8780. (4204 3—3)
Celem zaspokonia wierzytelnośei Pin- 

kasa Walkera w kwocie 500 złr. z pn. roz­
pisuje sąd egzekucyjną sprzedaż realności 
pod 1. k. 17 w Bykowie, wykazem hipotecz­
nym 129 księgi gruntowej gminy Bykowa 
objętej, dłużnika Mikołaja Hiiwko własnej i 
połwy części realności pod 1. k. 15 w By­
kowie, wykazem hipotecznym 108 tejże 

; księgi objętej Jana Kołodzieja własnej,

nakoniec części pochodzącej realności pod 
1. k. 15 w Bykowie, wykazem hipot. 141 tej 
samej kdęgi gruntowej objętej, tegoż dłużni­
ka Jana Kołodzieja własnej, w dniu 20 lipca 
1883, w dniu 22 sierpnia 1883 i w dniu25 
września zawsze o godzinie 9 rano w tutej­
szym sądzie w drodze publicznego przetargu 
odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa, mianowicie realności pod 1. k. 17 
w kwocie 2835 złr. a części realności pod
I. k. 15 na kwotę 1835 złr. w. a. wyprowa­
dzona.

Zakład wynosi 10. prc ceny wywołania.
Warunki licytacyjne, akt opisania i o- 

szacowania rzeezouej realności i wyciągi ta­
bularne mogą być przejrzane w tusądowej 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Rosenbaoh.

C. k. sąd powiatowy miejs. del.
Przemyśl, 26 maja 1883.

Księgi gruntowe.
L. 3932. (4552)

C. k. sąd powiatowy zawiadamia, że 
dochodzenia miejscowe celem założenia księ­
gi hipotecznej dla gminy katastralnej Przed­
bórz, dnia 16 lipca 1883 rozpoczyna.

Każdy, kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie­
nia lub ochrony swyefi praw za stosewne 
uzna.

Kolbuszowa, 19 czerwca 1883.

L. 664. (4549)
Dochodzenia miejscowe celem założe­

nia ksiąg gruntowych dła gminy Turze, przy­
należnej do c. k. sądu powiatowego w Ło- 
patynie rozpoczyna komisya hipoteczna 17 
lipca 1883.

Każdy interesowany ma zatem zgłosić 
się i wszystko przytoczyć, co dla obrony 
praw swych uzna za stosowne.

Od c. k. komisyi hipotecznej 
dla Złoczowskiego obwodu sądowego. 

Złoczów, dnia 2 lipca 1883.

L. 251. (4546)
Komisya hipoteczna ogłasza, iż docho­

dzenia miejscowe celem założenia księgi 
gruntowej dla gminy Szkodna 18 lipca b. r. 
rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Ropczyce, dnia 4 lipca 1883.

L. 57. (4545)
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, że

dochodzenia miejscowe celem założenia księ­
gi hipotecznej dla gminy katastralnej Załęża 
i miejscowości Markuszka dnia 28 lipca 
1883 o godz. 9 rauo rozpoczyna.

Każdy kto ina interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie­
nia lub oehr.ny swych praw za stosowne 
uzna.

W Jaśle, dnia 2 lipca 1883.

L. 7547. (4182 3 - 3 )
Sąd krajowy wyższy w Krakowie po­

daje do wiadomości, że dia posiadłości ta­
bularnych (dworskich) następujących:

I. Majdan w obrębie gminy katastral­
nej Majdan, w okręgu sądu powiatowego w 
Kolbuszowej;

II. Rzegocina w obrębie gminy kata­
stralnej Rzegocina, w okręgu sądu powiato­
wego w Wiśniczu;

Wzary, Winiary, Rudniki i Hucisko w 
obrębie gminy katastralnej Winiary, w okrę­
gu sądu powiatowego w Dobczycach:

III- Klecie w obrębie gminy katastral­
nej Klecie, w okręgu sądu powiatowego w 
Brzostku położonych, otwarto nowe wykazy 
tabularne, i ze termin wyznaczony pierwszym 
edyktem z dnia 28 grudnia 1881 1. 21132 
do zgłoszenia praw rzeczowych, odnoszących 
się do nieruchomości wymienionemi wyka­
zami tabularnemi objętych upłynął.

Wzywa się zatem wszystkieh, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw­
szeństwa jakiego wpisu w wyrażonych wy­
kazach tabularnych uskutecznionego, w pra­
wach swych uważają się za pokrzywdzonych, 
ażeby swe zarzuty do dnia 31 grudnia 1883 
włącznie, a mianowicie; co do wykazu tabu­
larnego ad I do sądu obwodowego w Rze­
szowie ; co do wykazów tabularnych ad II, 
do sądu krajowego w Krakowie, a co do 
wykazu tabularnego ad III, do sądu obwo­
dowego w Tarnowie zg ło s ili, gdyż inaczej 
wpisy te nabędą skutków wpisów hipotecz­
nych.

Ostrzega się przytem, iż termin po­
wyższy nie może być ani przedłużonym, ani 
też z powodu zaniedbania do pierwotnego 
stanu przywróconym.

Kraków, 16 maja 1883.



Upadłości.
L. 16273. (4543 1—3)

C. k. sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie na zasadzie §. 62.1 ordynacyi konk. 
zezwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Breindli Cypres, Berty Cypres i firmy B. & 
B. Cypres a mianowicie na majątek ru­
chomy, gdziekolwiekby się takowy znajdo­
wał a na majątek nieruchomy o tyle, o ile 
takowy położonym jest w tych krajach, w któ­
rych ord. konk. z d. 25 grudnia 1868 obo 
wiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana c. k. adjunkta Wójcickiego, a tym­
czasowym zarządcą masy pana adw. dra 
Kleina, z substytucyą pana adw. dra Leszko.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 17 lipca 1883 przed ko­
misarzem konkursowym oznaczonym za prze­
dłożeniem dokumentów, któreby ich pretensye 
wykazywały, oświadczyli się co do potwier­
dzenia tymczasowego zarządcy masy lub co 
do ustanowienia innego, tudzież aby wy­
brali wydział wierzycieli.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdował, do d. 30 sierpnia 
1883 w c. k. sądzie krajowym w Krakowie 
podług przepisu ordynacyi konk. unikając 
szkodliwych skutków prawa zgłosili, a na 
terminie na dzień 25 września 1883 o godz. 
10 z rana w biurze komisarza konkurso­
wego oznaczonym wywierzytelnili i swoje 
wnioski co do oznaczenia pierwszeństwa 
swych pretensyi poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra­
wiali, powołać ostatecznie osofty, w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są 
przy zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w 
Krakowie zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustanowionym zo­
stałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego umieszczone będą w urzę­
dowej „Gazecie Lwowskiej".

Termin do likwidacyi oznaczony jest 
zarazem terminem co do układów z wie­
rzycielami

fomiffdr! auf ifjre ©efafjr unb JJoften ein ©u* 
rator fiir jte beftellt Werben Wiirbe. ®ie meite* 
ren 23eroffentlidjungen im Saufe biefel Son* 
curlberfafyrenl werben burd) bal Slmtlblatt 
ber „Gazeta Lwowska" befannt gegeben Werben 

SSom f. f. $reilgerid)te 
Sambor, ben 30 Sśuni 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 1201. (4407 1—3)

Niewiadomego z miejsca pobytu Adama 
Pełkę, właściciela gospodarstwa pod 1. k. 515 
z Woli Raniźowskiej zawiadamia się niniej­
szem, że Dyrekcya zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie przeciw niemu 
pozew o nakaz zapłaty sum 9 rat po 6 zł. 
i jednej raty 6 zł. 32 ct. z pn. wniesła, 
który to nakaz pod dniem 20 maja 1883 
1. 1201 wydany został.

Ma zatem Adam Pełka, albo osobiście 
się zgłosić, albo środki obrończe ustanowio­
nemu dla niego w osobie Jędrzeja Krzaka, 
wójta gminy Woli Raniźowskiej, kuratorowi 
podać, inaczej wynikające z zaniedbania złe 
skutki sam sobie przypisze.

0 . k. sąd powiatowy 
Sokołów, dnia" 20go maja 1883.

L. 20123 (4557 1— 3)
0 . k. sąd krajów? Lwowski wzywa ni­

niejszem wszystkich posiadaczy zaginionego 
kwitu, który c k. główna kasa krajowa we 
Lwowie Berlowi Sekler i Leonowi Licht 
pod dniem 9go grudnia 1874 do art. 74 na 
złożony list zastawny galic. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego S. V. 1. 19b97 z 
dnia Igo stycznia 1865 na 100 zł. opiewa­
jący wydała, by w przeciągu jednego roku, 
sześciu tygodni i trzech dni od dnia osta­
tniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie lwow­
skiej" do tutejszego sądu się zgłosili i z po­
siadania tegoż kwitu się wykazali, ileże w 
przeciwnym razie wyż wymieniony kwit za 
umorzony i nieważny uznany zostanie.

Lwów, dnia 7go maja 1881.

Kraków, 2 lipca 1888.

£1. 7 2 07 . (4 5 0 1  3 - 3 )
S3om S a m b o re r  f. f. 3 ?m lg erid )te  tuirb 

b e lu n n t gem adjt, e l  fe i iib e r  b a l  gefam m te iuo 
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SK affauernm lter § e r r  M en  isch e  F ru e h te rm a n  ! 
in  K a łu sz  bejtim m t. j
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fein lo llte , in n e rlja lb  eO © age tum ber tffuttb* j 
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$ re ilg e r iif ) te  ober bei bem !. f. 33ejirflgeri<f)te l 
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djeinenben angemelbeten ©laubigern fteljt bal : 
3ted)t ju, burdj freie SBafjl^an bie ©telle bel . 
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L. 5046. (4368 1— 3)
Sokalski c. k sąd powiatowy zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Be- 
rischa Mohlera, że przeciw niemu Salomon 
Szuman dnia 30 sierpnia 1882 pozew o za­
płacenie 68 zł. 82 ct. wniósł, który z wy­
znaczeniem terminu do rozprawy na 25 
czerwca 1883 o 10 godzinie rano kuratorowi 
p. Jguacemu Kraussowi w Sokalu doręczono. ( 
Wzywa się zatem pozwanego, żeby na tym i 
terminie sam osobiście się stawił, lub kuratora ‘ 
poinformował lub też innego pełnomocnika 
ustanowił, inaczej bowiem złe skutki zanie­
chania tego sam sobie będzie musiał przy 
pisać.

Sokal, 11 maja 1883.

pod firmą stowarzyszenia i podpisywane będą 
przynajmniej przez dwóch członków Dyrekcyi.

Zaproszenia zaś na ogólne zgromadze­
nia jeżeli nie pochodzą od dyrekcyi, podpi­
suje prezes i sekretarz rady zawiadowczej 
pod napisem „Rada zawiadowcza Towarzy­
stwa kredytowego w Zborowie, Stowarzysze­
nia zarejestrowanego z nieograniczoną po- 
ręką" N. N. Prezes, N. N. Sekretarz.

Publiczne ogłoszenia umieszczane będą 
w jednym z dzienników Lwowskich.

Poręka członków jest nieograniczoną.
Złoczów, dnia 11 czerwca 1883.

L. 25066. (4168 3— 3)
0. k. sąd handlowy we Lwowie oznaj­

mia nieobecnemu Sewerynowi Augustyno­
wiczowi, że przeciw niemu został dni.i 16go 
czerwca 1883 do 1. 25066 na rzecz Eliasza 
Salamona Metha wydanym nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 200 zł. z pn.

Gdy miejsce pobytu Seweryna Augu- 
gustynowicza nie jest wiadome, ustanowiono 
dla niego kuratorem adwokata dra Jano- 
wicza, a tegoż zastępeą adwokata dra Żu- 
kotyńskiego i wspomniany nakaz zapłaty 
mianowanemu kuratorowi doręczonym zostaje.

Wzywa się zatem niewiadomego z miej­
sca i pobytu Seweryna Augustynowicza, aby 
ustanowionemu kuratorowi służących do swojej 
obrony środków dostarczył lub innego zastę­
pcę sobie obrał, gdyż inaczej ze zaniedba­
nia wyniknąć mogące następstwa szkodliwe 
sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 16 czerwca 1883.

I L. 7311. (4135"3— 3)
G. k. sąd obwodowy tarnowski podaje 

do wiadomości, że Jakób Sałat i Gitla Sałat 
przeciw niewiadomej z życia i miejsca po­
bytu Annie Goldamer o wykreślenie ze 
stanu biernego realności 1. 59 miasto prawa 
najmu w poz. dom. 3 pag. 85 n. 10 on. na 
rzecz Anuy Goldamer zaintabulowanego 
pozew wnieśli w skutek czego do wniesie­
nia obrony termin 90 dniowy nakreślony 
został, i że pozew ten doręczono ustanowio­
nemu równocześnie kuratorowi adwokatowi 
dr. Kaczkowskiemu z substytucyą adwokata 
dr. Gałeckiego, któremu pozwana potrzebnej 
informacyi udzieli, lub innego rzecznika 
mianować i sąd o tern zawiadomić ma, gdyż 
inaczej skutki sama sobie przypisze.

W Tarnowie, dnia 26 maja 1883.

640. (4037 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Jonę Goligera, iż celem doręczenia mu u- 
chwały z dnia 24 października 1882 do 1. 
13059, wedle której E ttla Goliger uzyskała 
wpis prawa własności co do realności pod 
1. 101 w Tarnopolu położonej, Jony Golige­
ra własnej, kurator dla niego w osobie adw. 
dra Axelrada a zastępca w osobie dra Weis- 
steina ustanowiony został.

C. k. sąd obwodowy.
Tarnopol, dnia 27 lutego 1883.

L. 12-36. (4489 3—3)
0 . k. powiatowy pilznieński zawiada­

mia Antoniego Maduzię z miejsca pobytu 
niewiadomego, iż pod dniem 21 marca 1883 
1. 1236 przeciw niemu wniósł Józef Maduzia 
pozew o zapłacenie sumy 100 zł. w. a. i u- 
znanie dozwolonego zapowiedzenia za uspra­
wiedliwione, skutkiem czego do rozprawy su­
marycznej termin na dzień 1 sierpnia 1883 
o godzinie 9 przed południem w tutejszym 
sądzie wyznaczono

Dia pozwanego ustanawia się kuratora 
w osobie Antoniego Podpory z Jaworza dol­
nego i poleca pozwanemu, aby co do swej 
obrony z ustanowionym kuratorem się poro­
zumiał, lub innego pełnomocnika wcześnie 
sądowi przedstawił, inaczej skutki zaniedba­
nia sam sobie przypisać będzie musiał. 

Pilzno, dnia 20 maja 1883.

L. 4933. (4364)
Złoczowski c. k. sąd obwodowy jako 

handlowy ogłasza, że w skutku uchwały z 
dnia 5 maja 1883 1. 3904 wpisano w tusą- 
dowym rejestrze dla spółek gospodarczych 
i zarobkowych T. I str. 79, 80 pod 1. porz. 
36 na dniu 22 maja 1883 w rubryce 3 fir­
mę „Towarzystwo kredytowe w Zborowie, 
stowarzyszenie zarejestrowane z nieograni­
czoną poręką" po polsku, a „Credit-Verein 
in Zborów, registrite Genossensehaft mit 
unbeschrankter Haftung" po niemiecku, w ru­
bryce 4 że siedziba stowarzyszenia jest w 
Zborowie w rubryce 6 stowarzyszenie opiera 
się na statucie z dat? Zborów 16 kwietnia 
1883.

Przedmiotem przedsiębiorstwa jest do­
starczanie członkom za pomocą wspólnego 
kredytu wszystkich członków na umiarko­
wany procent gotowych pieniędzy potrzeb­
nych im do obrotu w gospodarstwie, handlu, 
przemyśle lub rzemiośle.

Dyrekcya Stowarzyszenia składa się 
z członków tegoż pp. Judy Schreiber, han­
dlarza z Prus pod Lwowem jako dyrektora, 
Berła Morgen, handlarza ze Zborowa jako 
kasyera, Chaima Biller, handlarza z Buska 
jako kontrolora i Jakóba Leiby Katza han­
dlarza ze Zborowa jako sekretarza, nare­
szcie pp. Markusa Edel, właściciela real­
ności i handlarza w Zborowie jako zastępcy 
dyrektora, Majera Auerbaeha, handlarza w 
Zborowie jako zastępcy kasyera i Salamona 
Dimanda, właściciela realności w Zborowie 
jako zastępcy kon rolora, i Efroima Isserles 
handlarza w Zborowie jako zastępcy sekre­
tarza.

Podpis za stowarzyszenie uskutecznia 
się w ten sposób, że podpisujący do firmy 
Stowarzyszenia stampilią wyciśniętej swoje 
podpisy dołączają.

I)o ważności zobowiązania wobec o- 
sób trzecich potrzeba podpisu dwóch człon­
ków Dyrekcyi, zaś wypłaty z kasy stowa­
rzyszenia uskutecznia kasyer, jedynie za pi- 
semnemi asygnacyami przez dyiektora pod- 
sanemi a na pokwitowania wpłat do kasy 
czynionych potrzebnem jest oprócz podpisu 
kasyera także podpis jeszcze jednegoczłonka 
Dyrekcyi.

Wszelkie ogłoszenia i zawiadomienia 
w sprawach stowarzyszenia wychodzić będą

, 6589. (4201 3—3)
C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia przez edykt niewiadomego z 
miejsca pobytu Izaka Tanenbauma z Serafi- 
niec, że kasa oszczędności w Stanisławowie 
uzyskała przeciw niemu, Mendlowi Koberowi, 
Anerzejowi Ududowiczowi o zapłacenie 560 
złr. w. a. z pn. nakaz zapłaty z dnia 25 
kwietnia 1883 1. 4933, który ustanowione­
mu dlań kuratorowi adwokatowi dr Fischle- 
rowi w Stanisławowie się doręcza i poleca 
pozwanemu, aby zarzuty swoje przeciw temu 
nakazowi zapłaty w trzech dniach wniósł, 
lub kuratorowi w tym celu informacyi u- 
dzielił, w przeciwnym bowiem razie wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisać 
będzie musiał.

Stanisławów, 30 maja 1883.

L. 22233. (4165 3—3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnej Bronisławie A- 
damowicz zam Płockiej, że przeciw niej zo­
stał dnia 21 kwietnia 1883 do 1. 15436 na 
rzecz Towarzystwa wzajemnego kredytu we 
Lwowie wydanym nakaz zapłaty sumy weks­
lowej 300 zł. w. a. z pn.

Gdy miejsce pobytu Bronisławy Ada­
mowicz zam. Płockiej nie jest wiadome, u- 
stanowiono dla niej kuratorem adw. dra Gó­
reckiego a tegoż zastępeą adw. dra Krzy­
żanowskiego.

Wzywamy więc p. Bronisławę Adamo­
wicz zam. Płocką, by ustanowionemu kura­
torowi służące do swojej obrony środki do­
starczyła, lub innego zastępcę sobie obrała, 
gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć szko­
dliwe następstwa sobie samej przypisze.

Lwów, dnia 9 czerwca 1883.

L. 2853. (4200 3—3)
Sąd obwodowy ustanawia w sprawie 

egzekucyjnej Wydziału rady powiatowej w 
Gorlicach, działający przez swego prezesa 
Feliksa Skrochowskiego pto. Franciszkowi 
Szczepanowskiemu Edwardowi Miłkowskiemu 
i Kazimierzowi Łuniewskiemu o 2000 złr. 
w a. z pn. z życia i miejsca pobytu nie­
wiadomemu Franciszkowi Szczepanowskiemu 
p. adw. dr. Janczurę w Nowym Sączu ku­
ratorem ze substytucyą p. adw. dra. Żele­
chowskiego w Nowym Sączu.

Nowy Sącz, duia 19 maja 1883.

L. 23411. (4492 3 —3)
0. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia niniejszem z życia i miejsca pobytu 
niewiadomego Józefa Zdanowicza celem prze­
strzegania przezeń swych praw, że z powodu 
wniesionego przez c. k. uprz. gal. kolej że­
lazną Karola Ludwika podania sub. praes. 
13 marca 1883 1 10842 o wydzielenie nie­
których parcel z ciała tabularnego majęt­
ności Prusie czyli Brusie i Dziewięcierz n- 
stanowionym został dla niego kurator w o- 
sobie p. adw. Góreckiego z substytucyą p. 
adw. Wullerstorffa i zapadła na powyższe 
podanie uchwała do rąk kuratora doręczoną 
została

Z c. k. sądu krajowego 
Lwów, dnia 16 czerwca 1883.

L. 6588. (4202 3— 3)
0 . k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia przez edykt niewiadomego z 
miejsca pobytu Izaka Tanenbauma z Serafi- 
niec, że kasa oszczędności w Stanisławowie 
uzyskała przeciw niemu, Mendlowi Kugle- 
rowi, Markusowi Tanenbaumowi pto. 250 
złr. w. a. nakaz zapłaty z dnia 28 marca 
1888 1. 3630, który ustanowionemu dlań ku­
ratorowi adwokatowi dr. Fisehlerowi w Sta­
nisławowie się doręcza i poleca pozwanemu, 
aby zarzuty swoje przeciw temu nakazowi 
zapłaty w trzech dniach wniósł, lub kurato­
rowi w tym celu informacyę udzielił, w 
przeciwnym bowiem razie wynikłe z zanie­
dbania skutki sam sobie przypisać będzie- 
musiał.

Stanisławów, 30 maja 1883.

L. 2564. (4136 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

ogłasza, że na walnem zgromadzeniu stówa- 1 
rzyszenia zaliczkowego urzędników z ogra­
niczoną poręką w Stanisławowie z 18 lutego 
1883 odbył się wybór dyrekcyi na czas 
trzechletni i tak w miejsce ustępujących 
wybrani zostali: Axentowiez Franciszek,
Bączalski Edmund, ksiądz Dąbrowski Tomasz, 
ks". Eiselt Jan, Głogowski Jan, Heek Wale- 
ryan, Manasterski Alfred, Schindler Jan, 
zaś z dawniejszej dyrekcyi pozostali: Cy­
bulski Ignacy, Dąbrowski Ignacy, Jabkowski 
Jan, D. Joehno Jan, Łazarski Mieczysław, 
Rożałowski Jan, Nemetz Karol.

Stanisławów, 4 kwietnia 1883.

L. 23412. (4493 3—3)
C. k, sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia z życia i miejsca pobytu niewiado­
mego p. Józefa Singera e. k. feldmarszałka- 
porucznika ewentualnie tegoż spadkobierców 
lub prawonabyweów, że masa rozbiorowa Jó­
zefa Kobylińskiego wniosła przeciw niemu 
pod dniem 5 czerwca 1883 do 1. 23412 
prośbę o wydanie polecenia do wykazania 
usprawiedliwienia prenotacyi sumy 1111 zł. 
76 ct w a. w stanie biernym funduszów 
tabularnych Jozefa Kobylińskiego jak Instr. 
996 p. 12 n l  on. uzyskanej pod zastrzeżeniem 
uznania takowej za nieusprawiedliwioną i jej 
wykreślenia, wskutek czego termin na dzień 
6 sierpnia 1883 o godzinie 11 przed połu­
dniem wyznaczono i dla p. Józefa Singera 
kuratora w osobie p. adw. kraj. dra Górec­
kiego z substytucyą p. adw. dra Pająka u- 
stanowiono.

Wzywamy przeto p. Józefa Singera, 
by w należytym czasie potrzebnych tytułów 
prawnych ustanowionemu zastępcy udzielił, lub 
innego zastępcę sobie obrał i tegoż sądowi 
oznajmił, gdyż wynikające z zaniedbania 
skutki samemu sobie przypisać będzie musiał. 

Lwów, dnia 23 czerwca 1883.

L. 2155. (4239 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Łańcucie za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Nussema Muszlera z Żołyni, iż celem zaspo­
kojenia Joela Perlm uttera w kwocie 100 zł. 
dozwolono na egzekucyjne zastawowe opisa­
nie realności 1. k. 68 w Żołyni i ustano­
wiono dla niego kuratora w osobie Mosesa 
Glantzera w Łańcucie.

C. k. sąd powiatowy 
Łańcut, dnia 18 kwietnia 1883.
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L. 2299. (4309 2—3) conego wekslu z daty Niemirów 24 kwietnia Kopestyńskiego, ażeby kuratorowi temu po-

C. k. sąd powiatowy w Zbarażu zawia- 1883 na 750 zł. w. a. jeden miesiąc o d ! i “
damia z miejsca pobytu niewiadomą p. Joannę daty we Lwowie płatnego na zlecenie wła-
Duks, iż w porze Emilii Buczkowskiej przeciw sne opiewającego przez Leizora S t o r c h a   „ ,, ,■
niej i Magdalenie Stępkowskiej o zwrot o- przyjętego (bez wystawiciela) ażeby takowy j ileże skutki przez zaniedbanie wynikłe sobie
bligacyi na 1000 zł. z pn. ustanowiona dla w przeciągu 45eiu dai od daty ostatniego
niej kuratorem pana Juliusza Opolskiego ze ogłoszenia tego edyktu tutejszemu c. k są
Zbaraża i doręczono temuż wyrok z dnia dowi przedłożył, a względnie swoje prawo

QQ4)*1 ,vrt̂.r.nv,TT.v> --1---1> — ---- -----  1

trzebnej informacyi przed terminem udzielił, 
lub też innego zastępcę prawnego sobie wy­
brał i o wyborze sąd tutejszy u v ■dnrrrł,

20 marca 1882 1. 3 ii 6 pozwanym na jej rę 
ce do tych czas nie doręczony.

Zbaraż, dnia 12 maja 1888.

L. 5497. (4319 2—3)
Podaje się do wiadomości, że dla nie­

wiadomej z miejsca pobytu Etie Krauser vel 
Kraushar w sprawie Sosie Klaper przeciw 
niej pto 293 zł. 72 ct. aw. ustanawia się 
kuratorem Herscha Holder z Ottynii i temuż

1, ,  ,  » v  ■ w  V ,  W i-

własncsei don wykazał, w przeciwnym bo­
wiem razie weksel ów amortyzowanym bę­
dzie.

Z c. k. sądu krajowego jako handlowdgo 
Lwów, dnia 16 czerwca 1883.

przypisze.
Rymanów, dnia czerwca 1883.

L. 6093. (4487 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w sprawie wek­

slowej Chaima Dorna przeciw Mojżeszowi 
Bitterman o 30 zł. w. a. ustanowił kura-

tusądowa uchwała z dnia 30 maja 1883 1. . torem dla z miejsca pobytu niewiadomego ad- 
3263 dla E tti Krauser rei Kraushar przy- wokata dra Freudenberga i doręczył temuż 
znaczoua się doręczy. nakaz płatniczy z 31 maja 1883 1. 5337.

Wzywa się zatem Etie Krauser vel Kołomyja, 23 czerwca 1883.
Kraushar, by miejsce pobytu sądowi wska­
zała lub się sama zastępowała, lub innego 
zastępcy wybrała, inaczej z zaniedbania tych 
wymogów wynikłe złe skutki sama sobie 
przypisać będzie musiała.

Z c. k. sądu powiatowego 
Tyśmienica, 23 czerwca 1883.

L 3580. (4348 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Gródku wzy­

wa wszystkich, którzy roszczą sobie prawa 
do spadku po Pańku Komarzyńskim, aby w 
przeciągu roku w sądzie tutejszym się zgło­
sili, inaczej bowiem spadek jako bezdzie- 
dziczny uznany zostanie.

Gródek, 5 czerwca 1883.

L. 2231. (4462 2— 3)
C. k. sąd powiatowy zawiadamia Krila 

Beera z pobytu niewiadomego, że dnia !5 
czerwca 1883 1. 2231 Apolinary Dymnicki 
i Markus Silber wytoczyli przeciwko niemu 
skargę o uznanie własności i oddanie losu 
z roku 1864 ser. 1042 nr. 70.

Sąd ustanawia tymczasowym kuratorem 
Mendla Getzlera na jego koszt i niebezpie­
czeństwo oraz wzywa go, aby kuratorowi 
dowody swoje komunikował, lub wskazał 
sądowi innego pełnomocnika.

Frysztak, 15 czerwca 1883.

L. 22854. (4331 2—3)
0 . k sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie wiadomo czyni, iż na prośbę Samu­
ela Hey prawonabywcy Józefa Stroh uchwałą 
z dnia !3go stycznia 1883 1. 55952 tabuli 
krajowej poleeonu, aby tegoż za właściciela 
sumy wekslowej 41 zł. w. a. z pu. w stanie 
biernym dóbr zawada na rzecz Józefa Stroh 
intabulowam j zaintabulowała, tudzież że se- 
kwestracya dóbr Zawada dozwoloną została 
i że Jadwidze z Leszczyńskich Dąbskiej po­
lecono, by się co do osób na sekwestrów 
proponowanych w przeciągu 3 dni oświad­
czyła.

Gdy miejsce pobytu Jadwigi z Lesz­
czyńskich Dąbskiej nie jest wiadome, przeto 
ustanawia się dla niej p. adwokata dra Wil- 
lerstorta kuratorem, zaś adw. dra Standa za­
stępcą tegoż, doręczając zarazem powyższą 
uchwałę tabularną kuratorowi.

Wzywa się więc Jadwigę Dąbską, by 
w należytym czasie kuratorowi potrzebnej in 
formacyi udzieliła, gdyż wynikające skutki 
sama sobie przypisać będzie musiała.

Lwów, dnia 9 czerwca 1883.

31. 91. (4247 2—3)
23om f. f. Sattbeisgeridjte in Semberg 

werben afie btejenigen, tuelebe aud) bie im 8 a= 
ftenftanbe ber ou§ ber Sfłealitdt sub. Nr. 462/* 
auggejeffiebertm ifłeatitdt sub. Nr. 462/4 lit a 

l erfid)tlid)en ©intragungen unb jWac auf bie 
■Dom. 233 p. 411 n. 2 en. ftit Onnftcn be§ 

Ferdinand Krammer tjaftenbe Summę pr 200 
f[. ó 2B. unb baS Dom. 233 p. 41 < n. 3 on 
ju  ©nnften ber ©f)etente Basil unb Anna 
Romanów fjnjtenbe 9Jtieil)red)t, Slnfpriidje er* 
Ijeben, anfgeforbert biefe Slnfprudje nor Ab? 
louf be£ 28 gebruar 1884 befto ftd)erer beim 
tjiefigen f. f. Sanbeggeridjte anjumelben, wi?

brigenS nad) frucfjtlofer 53erftreid)ung biefer 
grift, biefe 8 aftenpoftcn at§ amortifirt ertldrt 
unb beren Sófdjung au§ ber śReafitat sub. Nr. 
46 lit. a. 2[4 brroitligt Werben wirb.

Semberg, am 3 gebruar 1883.

L. 23776. (4167 2—3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie niniejszym edyktem wiadomo czyni, 
że firma „Clayton i Schuttleworth przeciw 
Franciszkowi Szezepanowskiemu pod dniem 
7 czerwca 1883 l. 23776 pozew wniosła o 
wydanie nakazu zapłaty sumy wekslowej 
189 zł. 87 ct. ponieważ życie i miejsce po­
bytu pozwanego nie jest wiadome, a zatem 
c. k. sąd krajowy do zastępowania go na 
koszt i szkodę tut. adwokata dra Pająka ku­
ratorem, zas tego substytutem p. adw. dra 
Blizińskiego miauował, z którym niniejsza 
sprawa wedle ustawy sądowej dla Galicyi 
przepisanej przeprowadzoną będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywa s i ę , 
zapozwanego, aby w należytym czasie oso- I 
biście stanął, lub potrzebne tytuły prawne \ 
ustanowionemu zastępcy udzielił, iub innego \ 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem ć 
stosownych do obrony środków użył, gdyż ! 
wynikające z zaniedbania skutki, sam sobie f 
przypisać będzie musiał.

Lwów, dnia 9 czerwca 1883.

L. 3075. (4036 2—3)
Sąd obwodawy w Nowym Sączu zawia­

damia, z życia i miejsca pobytu niewiado­
mego Majera i.enera, że przeciw niemu 
wniósł Franciszek Niemetz dnia 24 maja 
1883 1 3075 pozew wekslowy o zapłacenie 
kwoty 400 z ł r , na który równocześnie na­
kaz ja płaty sumy 400 złr. z pn. wydany, że 
dla niego kuratorem adwokat dr. Olszewski 
z substytucyą adw. dr. Janczury ustanowio­
nym został.

Wzywa się zatem Majera Lenera, aby 
kuratorowi potrzebnej do obrony informacyi 
udzielił, lub innego zastępcę sobie wybrał i 
o tern tutejszy sąd zawiadomił.

Nowy Sącz, 26 maja 1883.

Doniesienia prywatne.

O O O O O O O I O O  ■ Q - € 3 " <

T r u s k a w i e e .
Otwarcie sezonu dn ia  Igo czerwca 1883 r.

Zakład ten położony 8 kilometrów od najbliższej stacyi kolei Dnie- 
strzańskiej „ Drohobycz-Tr uskawiec. “

Posiada 15pr. solankę i silne siarczane wody do kąpiel; słonogor- 
skie rozwalniające i moczopędne zdroje do picia, borowinę żelazistą i 
szlam słono-siarkowy do kąp iel; aptekę, urząd pocztowy i telegraficzny. 

Nowo zbudowane łazienki o 60 gabinetach urządzone są z wszel­
cy twornością, jak również nowo u r  

wyciągu igliwia; leczenie elektryczne.X7  • - -

L. 964. (4157 2—3) \
C. k. sąd powiatowy w Brzostku zawia 

damia Hieronima Bobkiewicza, źe na prośbę  ̂
Jochenego Nechemiego prawonabywcy Na- i 
ftalego Silbermanna celem wydobycia kwo- ■ 
ty 129 zł. 47j/2 ct. zezwolił uchwałą z dnia 
11 sierpnia 1881 1. 3017 na egzekucyjne 
zastawnicze opisanie realności pod lk 28 
w Brzostku położonej dłużników Magdaleny 
i H: rronima Bobkiewiczów własnej i że z 
powodu niewiadomego miejsca-jego pobyty 
ustanowił dlań kuratora w osobie Jana Ko­
nopki z Brzostku. Zarazem wzywa się go, 
by sąd zawiadomił o miejscu swego obecne- ■ 
go pobytu lub kuratorowi dostarczył wszel- i 
kich środków do obrony służyć mogących i 
lub ustanowił innego pełnomocnika, gdyż w 
przeciwnym razie skutki z tego sam sobie ' 
przypisywać będzie.

B rzostek , dnia 28 kwietnia 1883.

. —  . . v ' 'w gauiuciticii urządzone są z tvszel— 
ką wytwornością, jak również nowo urządzona wziewalnia pary słonej 
i wyciągu igliwia; leczenie elektryczne.

Nowe i wygodnie urządzone pomieszkania z usługą, kilka restau- 
racyj i cukiernia, nowy bilard fortepian, dobra kapela i wiele nowo 
urządzonych ulepszeń.

Lekarz zdrojowy Dr. Z y g m u n t  R ie g e r ,  radca zdrowia. 
Zamówienia na pomieszkania i powozy do stacyi kolejowej „Dro­

hobycz" lub „Drobobycz-Truskawiec" przyjmuje przy dołączeniu zadatku.
Z a rz ą d  zdro jow y.

Chorzy, posiadający świadectwo ubóstwa, potwierdzone przez c. k. starostwo, ko­
rzystać będą mogli z uwolnienia od opłaty taksy i tańszych kąpieli, tylko w porze od 
1 do końca czerwca i od 15 sierpnia do 15 września. (3431)

WODA GORZKA
na.tu.ra.ln.aL

: trzymająca prym  pomiędzy loszystkiemi wodami yorzkiemi, zaiuicra o 170 gr. stałych i sku­
tecznych części więcej ja k  Hunyady Jdnos, a o 260 gr. więcej ja k P u ln a  i Friedrichshall.

W0D.Ę GORZKĄ YICTORIA aprobowałem i uznaję jej znakomitą i szczególnie pewną 
działalność. — Ce”, rzecz tajny radca, profesor uniwersytetu w Warszawie.L. 20609. (4372 2 ) jyr< T.ambl.

C. k. sąd krajowy dla spraw cywil- , W oC ę ( jo rz k ą  Y ic to r ia  malizowałem shemieznio i skonstatowałem w 1000 częściach 606
nych we Lwowie zawiadamia Tomasza Wro- cze(jei „tałych i skutecznych i uchodzi ta woda teraz słusznie jako n a j b a r d z i e j  e s e n c y n n a ln a  ze 
blewskiego Z życia i miejsca pobytu Iiiezna- ws‘zTstkieh zn»nvch wód e-orzkinh N . W i l c e r ,  magister chemii w Warszawie._ _      — 9 mwgaorei IMiBIUll W YV HTSZaWie.nego, możliwych jego spadkobierców i wszyst- Następnie zbadana przez profesora Roscoe w Manchester, profesora U lei z Hamburga, profesora Balio
kich do ieffO Hlcisy DUDil&mei i akie D raw a w Budapeszcie. Oceniona i polecona przez profesora Duchcka, Auspitza, radcę sanitarnego Osera, Lorinsera 
m ieć  r ć w n iL  „ W W i e d n ł n .  nrofesors, Oetin^™  Dra W argeh»n«^ -  -----

L. 23943 i 24494 (4333 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że dnia 22go maja 1883 zmarła we Lwowie 
Anna Zondel Igo śl. Petrykowicz, 2go śl. 
Sieradzka, 3go śi. Gulay b z pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy sądowi niewiadomo, czy i komu 
przysłużą prawo dziedziczenia po niej, wzywa 
przeto wszystkich, którzy z jakiegokolwiek 
tytułu prawa da tego spadku sobie roszczą, 
aby w przeciągu roku od ogłoszenia tego edyktu 
prawa swe zgłosili, i wykazując tytuł dzie­
dziczenia, oświadczenia do spadku wnieśli, 
inaczej bowiem pertraktacya spadkowa z tymi 
którzy się zgłosili i o ś .'. iadczenia wnieśli 
przeprowadzoną i spadek dla którego kura­
torem adw. dr. Jahl z substytucyą adw. dra 
Blizińskiego ustanowionym został, zgłasza­
jącym się przyznanym zostanie.

Lwów, dnia 10 czerwca 1883.

L. 7886. (4338 2—3)
Wzywamy wszystkich, którzyby wia­

domość posiadali o życia lub sposobie zejścia 
niewiadomego z życia Wojciecha Krzysiaka 
ze Suchego Gruntu powiat, sąd Dąbrowa 
urodzonego 12 lutego 1824 w Szczucinie, 
oddanego do wojska austryackiego około r. 
1848 i od więcej jak 30 lat zaginionego, by 
albo sądowi wprost, lub też kuratorowi adw. 
drowi Malawskiemu, w terminie jednorocz­
nym od trzeciego ogłoszenia obwieszczenia 
niniejszego rachując, o tem wiadomość po­
dał W Tarnowie, dnia 7 czerwca 1883.

dnie masie pupilarnej Tomasza Wróblew 
skiego o wykreślenie kondyktu ze stanu 
biernego realności 1. 4143/4 we Lwowie u- 
stanowiono dla tejże masy pupilarnej wzglę­
dnie dla nich kuratorem adw. dra Biiziń- 
skiego, a tegoż zastępcą adw. dra Małachow­
skiego.

Wzywa się ich przeto, żeby kuratorowi 
potrzebnych do obrony praw ich wyjaśnień 
udzielili, olbo obrali sobie innego pełnomoc­
nika i o tem tutejszemu sądowi donieśli

Lwów, dnia 16 czerwca 1883.

j  a. u<AJj YT lO U O J  iX£JlLOIHJ OJ. U U C t t  M „  ------------

krwi w skutek siedzącego sposobu iycia  itd., przeciw chorobom cery, piegom, wyrzutom i gruczołom. 
P T I a  s k ła d z ie  w e w s z y s tk ic h  a p t e k a c h  i k a u d l a c h  w ód m in e r a ln y c h .

W interesie publiczności uprasza się zażądać w y r a ź n i e  „Yictoria woda gorzka". (2296 19—6)

do L.

K onkurs
L. 5046. (4246 2— 3)

C. k. sąd krajowy dla spraw cywilnych 
we Lwowie zawiadamia p. Ottona v. Raven, 
z miejsce pobytu nieznnego, iż celem do­
ręczenia t. s. uchwały tabularnej z 8go lipea 
1882 1. 29920 ustanowiono dla niego kura­
torem p. adw. dra Henryka Gottlieba we 
Lwowie, zaś jego zastępcą p. adw. dra Ra- 
resa we Lwowie, i że pierwszemu wspom­
nianą uchwałę doręczono.

Lwów, dnia 10 lutego 1883.

L. 24398. (4334 2— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie wzywa niniejszem posiadacza zatra-

L. 3280. (4508 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Rymanowie u- 

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Stanisława Kopestyńskiego, że Michał Kotys 
wniósł na dniu 21 czerwca 1883 1. 3280 
przeciw niemu pozew o zapłacenie 8 zł. 
w. a. z pn. i że term in do rozprawy na 
dzień 24 lipea 1883 na 8 godzinę przed 
przed południem wyznaczony został.

Gdy ale miejsce pobytu Stanisława 
Kopestyńskiego wiadome nie jest, więc usta­
no w i sąd dla niego kuratora w osobie F ran ­
ciszka Lewickiego z Jaślisk, któremu pozew 
też równocześnie wręcza i wzywa Stanisława

na obsadzenie c z t e r e c h  p o s a d  s t r a ż n i k ó w
kolejowych na przestrzeni austryaekiej e. k. uprzyw. 
Towarzyst. kolei żelaznej Lwowsko-Czerniowiecko-Jasskiej.

Posady te połączone są z roczną płacą w wysokości 204 złr. 
w. a., ubraniem służbowem i pomieszkaniem.

Petenci winni są wykazać się świadectwem zdrowia i znajo­
mością języka polskiego w piśmie i słowie.

Wysłużeni podoficerowie, posiadający certyfikaty służbowe, 
mają w myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 1872, pierwszeństwo.

Ł Petenci, ubiegający się o te posady, nie powinni przekraczać 
S5 lat wieku, wyżej zaś wzmiankowani aspiranci wojskowi lat 37.

Podania zaopatrzone w żądane dowody, aspirantów wojsko­
wych zaś w certyfikaty wojskowe, wnieść należy najdalej do 28 
lipea b. r. do dyrekcyi ruchu c. k. uprzyw. kolei żelaznej Lwowsko- 
Czerniowiecko-Jasskiej we Lwowie.

^ W ie d e ń , dnia 30 czerwca 1883.

Zarząd centralny
Towarzystwa c. k. uprz. kolei żelaznej Lwowsko-Czerniowiecko-

Jasskiej.
(4515 3 - 3 )



1 1

piękna
HSrJ sprzedaż 

realność we Lwowie,
u l i c a  A k a d e m i c k a  i .  1 0 ,  przestrzeni sąż­
ni 0  620. Może być- nabyta oddzieloną parcelą 
są ż .0 2 0 0  — z domem i frontowym placem, lub 
też cała przestrzeń z ogrodami, placami, domem 

, piątrowym, ofieyną z przynależy teściami czysty

I dochód wynosi 7 procent. — Wiadomości udzieli 
właściciel Ł az

I
właściciel Ł azienek  św . A nny.

(4538 2—3)

Fortepian
stanie, jest tanio do sprzedani

na 7 oktaw, prawie 
nowy w najlepszym 

jest tan iodo  sprzedania- lub pożyczenia. — 
ły c za k ó w  1. 37, na I. piętrze w lewo.

(4496 3—3)21
&

Za przesłaniem franco lub za pobraniem 
należytości przesyłam pocztą do wszystkich 
miejcowośei Austro-W ęgier świeże i słodkie 
z Pugliesu

Pomarańcze
lub cytryny po 2 zł. 20 ct. od 5 kilowego 
koszyka, zawierającego stosownie do wielkości 
owocu 30 do 40 sztuk

Dalej rozsyłam w woreczkach zawierają­
cych 4s/4 kilo netto bardzo silną i  aromatycz­
ną K A W Ę  ,,Jam aika“ po cenie 5 złr. 
42 ct. w. a. — Cło opłacam własnym kosztem 
i przesyłam franco tak, że kupujący żadnych 
innych nie ponosi wydatków.

B . H aiti w  Tryeście.
 (4171 6 -12)

g t ac as as ac ac as soc ac ag ar. ar i z  sk 2p

“  Koiicesyoiiowaua przez kr. Rząd węgierski u

5 Loterya Kincsem *
u . . , . u
? węgierskiego klubu jeździeckiego (Joetcey Club) ”  

Jf w Buda - Peszcie. J§

“ Ciągnienie pod kontrolą rządową JJ
j j  rozpocznie się JJ
|j dnia 2 2  października 18 8S. u
M Ilość, losów wygranych 1 0 . 0 0 0  u

mianowicie 1 na . . .  50.000 złr.
W 1...............................  20.000 „ n
y  i  „ io .ooo .  u
a  i sono .. Qi  „ 

1 ,
1 a
2 po
3 „

8.000
6.000
5.000
4.000
3.000
2.000

“
n  

n
K  [ t  A -
JJ Ł o s  kosztu je  ty lk o
“ 1 zt. w* a*
n  i jest do nabycia w A d in in is tracy i „G azety JJ 

' la  prowincję za przesłaniem - ■ 
z których 15 et. przypada na

j j  Lwowskiej". Na prowincję za przesłaniem yj 
'  1 z ł .  1 5  c t . ,  z których 15 et. przypada na w 

n  porto i rekomendacyę przesyłki. JJ

oc ac ac ac ac ac ac ac aos as as as as ac ao

Dr. . i H u J
specj a lista  - wotlolekarz  

ze L w o w a ,
ordynuje w tym roku jak lat poprzednich
w swoim zakładzie przyrodo-leczniczym

na Klemensówce w Zakopanem.
Poczta i telegraf w miejscu. Kuchnia dla cho­
rych w własnym zarządzie, stosownie do po­
trzeby z mięsem i bez mięsa, wedle przepisu 
lekarza. Prospekta i cenniki rozsyła zarząd 

na żadanie.
(4176 i —?)

W Stowarzyszeniu 
,5l*racy Kobiet”
rozpoezął się znowu nowy kurs sukien  
dam skich połączony z ćwiczeniam i 

p r a k t y ć z n e m i .
Próez tego utrzymuje Stowarzyszenie w r b. 

Szkołę szycia białego, cerowania, haftów, szy­
cia na maszynie, wyrobu frędzli, koronek kloc­
kowych i robót maszynowe - pończoszkowych

O warunkach przyjmowania uczennic dowie­
dzieć się można codziennie z wyjątkiem dni 
niedzielnych i świątecznych od g  " 8 rano do 
5tej wieczorem. — Biuro wywiadowcze poleca 
nauczycielki, bony i panny służące.

Stowarzyszenie przyjmuje zamówienia na 
bieliznę i roboty pończoszkowe wszelkiego ro­
dzaju. (Ulica Teatralna 1. id).

Suknia pojedyncza 
Suknia strojna

Pracownia 
sukien damskich

poleca się Szanownej P. T. Publiczności z wyrobem 
wszelkich w zakres krawiecczyzny damskiej wcho­

dzących artykułów ;

■ od 3 złr.
■ od 4  złr.

Wszelkie zamówienia n a  p r o w i n c y ę  przy 
nadesłaniu stanika ua miarę, wykonuje w oznaczo­
nym czasie podiug najświeższych ż i i n t a l l

Ludmiła Pizuńska
przy u l .  K r a k o w s k i e j  1. 1 na 1 piętrze (róg 

od Rynku)

KOOOOOOOOO t
Dr. TADEUSZA BIELIŃSKIEGO

B ystra  obok Bielska
koleją północną, trzy godziny od Krakowa odda­
lony, otwiera z dniem i go maja swój sezon letni.

Zakład ten w celu leczniczym umyślnie 
zbudowany, składa się z 40 pokoi mieszkal­
nych, wznosi się u stóp gór lasem szpilkowym 
pokrytych w dolinie jedynie na południe otwarty 
z prześlicznym widokiem na Tatry i Babią górę. 
Rzeka, staw i wielka ilość źródeł dostarcza wo­
dy za pomocą wodociągów w całym zakładzie 
rozprowadzonej, co umożliwia leczenie woda nie- 
tylko w łazienkach lecz i w pomieszkaniu cho­
rego.

Restauracya w własnym zarządzie. Ceny 
nader umiarkowane. Zapytania dotyczące zakła­
du przyjmuje (4100 6-10)

Zarząd zakładu wodoleczniczego 
B y s t r a  obok B ie lska

KOOOOOOOOOK

♦■ V ,

owa realność
piętrowa frontowych

z zabudowaniem ofieynowem, której 
przyznano 251etnie uwolnienie od po­

datków, zawierająca razem z kuchniami 26 części 
mieszkalnych, położona w zdrowej i pięknej okolicy 
miasta części lszej, jest z wolnej ręki pod bardzo 

korzystnemi warunkami do sprzedania.
Do re-lnośei tej należy także frontowy grunt 

budowlany, pod drugą takąż realność, służący obecnie 
jako ogród w objętości 120 sążni kwadr., z frontem 
10 sążni.

Dochód ezysty wynosi 8"/„ a nabywca potrze­
buje tylko i 000 do 8000 kapitału w gotówce

Bliższa wiadomość w A dm inistracji „Gazety 
Lwowskiej

l O O O S O O O ł O O O C O O O

iic można i
folw a rk i §

Przerośl i Neuhof g
8 należące do

skarbu Bohorodczańskiego 
©  Bliższych szczegółów udzieli 
O  dyrekeya skarbu
8  w  B o h o r o d c z a n a e h . 1

(4F34 2 - 3 ) I

e O O O O O S O ł O C O O O O

J. Kolijewicz
r u s z n i k a r z

i  rzeczoznawca sądowy  
we L W O W IE , P lac  c łowy

TUT jew  a ® * * * * * ?

kuracyjną 188S
poleca rzeczywiście dobrą

Izydor Wohl
Właściciel jedynego wyłącznego handlu herbaty 

w e  L w o w i e ,  Sykstuska 6.
(3717 6 -1 2 )

M O R S Z Y N
zdrojowisko broinowo-solankowe, 

borowinowe) - źelaziste,
oraz z a k ł a d  h y  d r o t l i e r a p e u t y c i s B y .

Zakład położony na podnóżu Karpat, 1200 stóp 
czyli 400 metrów nad poziom morza w okolicy, która 
aż do granicy węgierskiej pokryta jest lasami szpil- 
kowemi.

M o r s z y i i  jest stacyą kolei Arcyksięcia Al­
brechta, która go łączy z miastem powiatowym, ze 
Stryjem, o 9 kilometrów odległem i również tyle od­
ległym Bolechowem, siedzibą o. k. władzy zarządu 
dóbr kameralnych Galieyi, oraz sławnytb salin.

W samcu) zatem zakładzie jest staeya kolei 
żelaznej, poczta i urząd telegraficzny, a przyjazd nie 
może być bardziej ułatwiony, gdyż kolej Arcyksięcia 
Albrechta łączy - bie główne linie kolejowe przerzy­
nające Galieyę : kAe, Karola Ludwika i Czeruiowiecku- 
Jasską.

Zakład urządzony jest według wszelkich wska­
zówek naukowych, podanych przez znakomitości i po­
wagi naukowe lekarskie, posiada wodę gorzką obfi­
tującą w sól glauberską w zdroju „Bonifacego*1, 
szczawę sodową, alkaliczną w zdroju „Matki Boskiej**, 
oraz szczawy żelaziste w zdrojach „Alfreda i Fran- 
ciszka**, zawierające w jednym litrze wody 0,03 wę­
glanu żelazowego, nadto posiada zakład cztery zdroje 
solaukowo-bromowe, z których najsilniejszy „Magda­
leny", zasila zakład łaziebny oraz posiada własną 
żętyczarnię, mleczarnię i wyroby tychże, tj. pastylki 
żętyezne i" kumys.

W łazienkach oprócz kąpieli zwyczajnych, so­
lankowych, urządzono kąpiele borowinowe, zawiera­
jące znaczny procent żelaza i kwasu mrówkowego, 
prócz innych składników pierwszorzędnym zagranicz­
nym borowinom właściwych, przyrządy natryskowe 
(tusze), oraz wszelkie inne do celów hydrotherapeu- 
tycznych służące, łaźnię parową, solanką nazywaną, 
oraz wziewalnię solankowo-bromową i igliwiewą; le ­
czenie elektrotherapeutyezne i gimnastyczne. W resz­
cie posiada zakład kąpiele rzeczne w miejscu lub 
w Stryju (rzece), do którego osobno kursujący zakła­
dowy omnibus odwozi, lub do o 2 kilometry oddalo­
nej mniejszej, także górskiej rzeki , Sukiela“: gdzie 
zaopatrzono w wszelkie wygody przy kąpielach 
potrzebne.

Ponieważ zakład urządzony jest świeżo i wedle 
wskazówek ludzi fachowych, posiada przeto budynki 
wzorowe, murowane lub drewniane na podmurowa- 
uiacli z wysokiemi pokojami, urządzonemi na. sposób 
zagraniczny, z nieznaną u nas dotychczas wygodą.

R estaurację utrzymuje zakład w własnej adrni- 
nistracyi, obiady wspólne (table de hote) lub według 
karty, których dobór i doskonałość przyrządzania, 
zyskały już w tak krótkim czasie wszelkie uznanie. 
Restauracya posiada skład win, piwa krajowego i za­
granicznego.

Dla rozrywki gości i uprzyjemnienia czasu le- 
| czenia, służy muzyka zdrojowa, śliczny park z drzew 
! świerkowych, ro/maite przyrządy gimnastyczne i do 
j zabawy, trzy duże sale, czytelnia, fortepian, oraz sa­

ma przyroda i urocze okolice, cały obszar stryjski 
zdobiące, w które nasze Karpaty tak bardzo obfitują; 
łatwość przedsiębrania wycieczek nie może być więk­
szą, w miejscu bowie jest kolej żelazna, bite go­
ścińce, poezta, telegraf i dowolna ilość wszelkiego 
rodzaju zaprzęgów do dyspozycyi.

 ̂ btale ordynującym lekarzem w zakładzie jest 
Dr. Karol Kramarzyński z Krakowa.

Do leczenia w Morszynie kwalifikują się w 
pierwszym rzędżie wszelkie cierpienia na podstawie 
zołzowej (Seraphulosis) oraz następstwa kiły (Syphi- 
lis), cierpienia na, tle reumatycznem wraz z swemi 
następstwami, wszelkie stwardnienia świeże zapalne 
i przewłoozne, czy to części miękkich, trzewiów, czy 
też kości, stawów i śeięgień; porażenia, cierpienia 
przewodu pokarmowego z zastainami żylnemi (haemo- 
roidalne) połączone, cierpienia w sferze części płcio­
wych kobiecych, połączone z obrzmieniami i upor- 
czywem zatkaniem i niedokrewnośeią, oraz cierpienia 
dróg moczowych i oddechowych, wymagające balsa­
micznego powietrza i mleka, niemniej usunięcia za­
stoin nerkowych.

Bliższych objaśnień udziela zarząd zdrojowy 
w Morszynie, upraszając o wczesne zamówienia mie­
szkań. Saison rozpoczyna się 15 maja. (4053 7-?)

przyjmuje zamówienia na broń najnowszych 
systemów, przerabia ze strzelb kabzlowych 
na J.ancaster, uskutecznia wszelką reperację 
broni myśliwskiej, dorabia dokładne osady 
do strzelb — po najniższych cenach, jako 

też i naboje eksplodujące i t. p.
Wszelka broń z pracowni mej pocho­

dząca, jest jak najdokładniej wypróbowaną 
do strzelania pewnego, za którą ręczę.

Zlecenia zamiejscowe uskuteczniam jak 
najdokładniej i spiesznie pocztą. (3807 18—?;

A. Halski
H A Y D E Ł  Ż E L A Z N Y  

we L W O W IE , Halicka I. 20
poleca

M aszynki amerykańs. do strzyżenia bydła. 
Ściski (k ó łk a ) dla buhajów, nowe ame­

rykańskie.
Ogrodnicze noże, nożyczki i inne potrzeby. 
Wszelkie w yroby nożownicze, jako to: 

noże stołowe, kuchenne, rzemieśluicze, 
brzytwy, scyzoryki i t. p.

D łu ta  angie lsk ie  rzeźbiarskie
i inne narzędzia rzemieślnicze. 

Sam owary mosiężne, prawdziwe rossyjskie, 
fason równy na szklanek :

6, 8, 10, 14, 18,
złr. 8.80, 9.50, 11. - ,  12.—,1 4 .— c j

fason wazowy na szklanek :
9, 11, ' 14, 16, 20, tace

osobno.
złr. 10, 11, 12, 14, 16.
Łyżki, łyżeczki, noże i widelce i inne w y­

ręby z chińskiego srebra  i a l- 
pakowe, słynnej fabryki Berndorfersk 

K uchnie naftowe doskonałej konstruk- 
cyi po złr. 3, 4, 5.50.

M iednice z masy papierowej, do podróży 
jedyne z powodu lekkości i trwałości 

Jfaczynia kuchenne i wszelkie inne 
potrzeby domowe.

Wielki wybór wieńców grobowych  
blaszanych, bardzo ładnych i trwałych, 

bez kwiatów od 90 ct. do zł. 2.20, 
z kwiatami od złr. 1.30, do 5 złr.

„ poreelanowemi od zł. 4.50 do zł. 10 
H E R B A T A  chińska z tych samych 

składów co Orłowa w W arszawie, po 
złr. 3. 3. 4 i 5 za ljt  kio.

(2692 24-30)

Farby olejne
zupełnie do użycia gotowe, do malowania drzwi, okien, podłóg, dachów, domów, 
sprzętów ogrodowych i gospodarskich, narzędzi rolniczych i tym podobnych, farby olejno-

lakierowe, farby bursztynowe.

Masę do zapuszczania podłós własnego wyrobu, 
w najlepszym gi- 

tunku
. angielskie z fabryki

ntójsze"" lakiery powozowe prawdziwe Wilkinson, Heywood

w s z e l k i e g o  r o d z a j u  l a k i e r y  d o  r o b ó t  w e w n ę t r z ­
n y c h ,  z e w n ę t r z n y c h ,  do d r z e wa ,  ż e l a z a  i s k ó r ,  w s z y s t k i e ,  
g a t u n k i  f a r b  suchych, farby anilinowe, bronzy, f-arby drukarskie i farbiarskie, 
farby do li kworów i cukrów, farby do farbowania materyi bez trucizn, farby olejne w 
tubach, farby tuszowe akwarelowe, środki do retuszowania, olejki i werniksy do robót 
artystycznych, pendzle, płótna malarskie, palety i wszelkie przyrządy do malowania, 
rysowania i pisania, Masa do hektografli gotowa.

smoła browarnicza 
szpunt.y i czopy do

bec/.ek, korki do butelek, maszyny do korkowania, kapsle do butelek, pipy do beczek,
Artykuły browarnicze i gorzelnieze

Artykuły gumowe płyty kiszki (szlau- 
chi) gumowe do ścią­
gania wody, wina,

piwa, kwasu i do gazu, rury cynowe i ołowiane, także oliwa i smarowidła do smaro­
wania maszyn i wozów, cement, gips, asfalt; kit do okien, teer gazowy kwas karbolowy 
i proszek do desinfekcyi, kwas siarkowy, saletrzany i solny, magnezyt, w s  > -
n t k i c  g a t u n k i  s i c z o r c k  "HUS gąbki rozmaitego rodzaju i każdej wielkości 
mydła toaletowe i do prania, soda, krochmal i farbka do bieliżny, lak do pieczętowa 
nia i masa do lakowania butelek, atrament, .janoteż wszelkie w zakres tychże wcho­
dzące artykuły w gatunkach doborowych i po uajumiarkowańszych cenach — poleca

Skład fabryczny farb, lakierów, produktów chemicznych oraz
Handel materyałów

■ ■

HUBNER & HANKE w e  L w  o w i e  
I Ł y n e l i .

Cenniki specyalne na żądanie gratis i franco.
Przy zamówieniach za zaliczką uprasza się o przysłanie pewnej kwoty, któraby 

przynajmniej wystarczała na spłacenie tam i napowrót kosztów pocztowych w razie
nieodebrania przesyłki. *HPfi 

Pozwalamy sobie zwrócić uwagę Szanownych naszych P. T. odbiorców, źe z roz­
m aitych  stron i  pod rozmaitemi nazwami sprowadzane i polecane bywają farby olejne, 
które wprawdzie bardzo przystępną ceną, ale lite trwałością i dobrocią wyrobu 
odznaczają się, gdyż właściwe ich części składowe zastąpione bywają surogatami, i z 
tego też powodu pozbawione są zupełnie własności dobrych farb olejnych tak. że 
całkiem nie odpowiadają swemu celowi, jeżeli służyć mają jako ochrona drzewa od 
wpływów atmosfery i dla powiększenia jego trwałości; — jedynie tvlko dobra z 
dwukrotnie przegotowanym olejem lnianym utarta farba, jest prawdzi­
wie użyteczną dla swej trwałości jakoteż dobroci najtańszą^

P rz y  w ię k s z y m  o db io rze z n iż a m y  cen ę stosow nie.
[3(ii3 8—?l
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K A Z IM IE R Z  L E W IC K I
W łów m y s k ła d  d la  © a l i* y i

PORCELANY, SZKLĄ 1 TOWAROW ilĘSZANYCH
w e  1^1 w  o  "w i e  u l i c a  T r  j  b u n a l s k a  1. O

tf- źc iżo n y  v  rts 1:^41

p o l e c a :

C hińskie srebro
lo ż e  widelce, łyżki i lyżeezki.

lożyki i widelczyki itd. także mam i w  futerałach
( e t a  i ) .

- o - # -

Dr. A. Majewskiego

Tylko 3  z Ł !
300 tnzinńw dyw anów  w najpowabniejszych 
tureckich, szkockich i różnobarwnych wzorach, 2 
metry długie, l 1/, metra szerokie, muszą ezemprę- 
dzej być uprzątnięte i kosztują od sztuki tylko 3 złr., 
wolne od opłaty cła za przesłaniem lub pobraniem 
należytości. Stosowne do nich k ap y  na łóżka, 

para 2 złr.
A d o lf  S « in m o r f« ld , D rezn o .

Poleca sie szczególnie odsprzedającym.
Dr- 5889. ‘ “ (4559)

♦ 
♦ 
♦ 
♦ 
♦ 
♦ 
♦

t 
♦ 
♦ 
♦

I S S 2I S S S S #
(4413 2 - 3 )  '

Ważne dla Dam.
Chcąc zadość uczynić wzmagającym się 

wymogom szanownych gości, postaraliśmy się 
przeto w należytym czasie o sprowadzenie na 
sezon letni 188-3 wielkiego zapasu

prawdziwych francuskich
KAPELUSZY DAMSKICH

najnowszego i liajgustowniejszego fasonu, po 
cenach zadziw iająco tanieli.

Żadna dama nie powinna przeto zaniechać 
tak rzadko zdarzającej się sposobności, mieć 
elegancki prawdziwy paryski kapelusz za bez­
cen. Każdy kapelusz jest opatrzony firmą fa­
bryczną. Ża zaliczką lub przesyłką kwoty prze­
syłamy' ładny kapelusz słomkowy lub koron­
kowy, najnowszej formy i gustownie ubrany 
prawdziwemi strusiem! piórami i francuskiemi 
kwiatami itd. C e n y  k u p e l m g z y  o d  3  z ł .
50 ct. do 13 złr. 50 ct.

W razie gdyby się kapelusz nie podo­
bał, przyjmujemy go napowrót,

we Lwowie (w Kisielce)
otwarty przez cały rok

przy jm uje chorych z zupełnem  zaopatrze­
niem  i dochodzących do kuracy i, 
k tó ra  się odbyw a od 6 — 8 godziny  rano  i 
od 4 — 6 godziny popołudniu  pod nad ­
zorem lekarza . (3113 24 —?)

K j a r a k o  w  S  « -
I .  G rodzka 115/4 .

i!
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u n n n n n n o ^ n n n n n u n
Dra. ANJELA

Zakład wodoleczniczy
w  SZuckmantel

( n a  S s l ą s J e u  a u s t r y a c k i m )
w prześlicznej okolicy górzystej, bezpośrednio 
pod lasem położonej; najstaranniejsze pielęg­
nowanie i wyżywienie. Zastosowanie E le f e -  
t r o t k e r a p i i ,  M a s s .  iż y  ł  k ą p i e l i  
z  i g i e ł e k  s o s n o w y c h .  S tacja kolejowa 
Z i e g e n h a l s  o milę oddalona,

(1659 42-?)
ie ae ag smk aog ag ag ag ag ag ag
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P o  znacznie zniżonych

Powiadomienie 
potrzebującym.

P. T.

cenach. -w s

J b k S h ' % % ' 3 *
s p r o w a d z o n a  w p r o s t  z  H a m b u r g a ,  jak 

wiadomo w  n a j l e p s z y m  gatunku.

Er. tw

Kucharki, pokojowe, szwaczki do kra- 
wiecezyzny i białego szycia, sługi potrzebne do 
domowych wszelkich robót — każdego czasu 
dostać można w Biurze wywiadowczym Józefa 

Birkle we Lwowie, Rynek 1. 26, I. p.
607 11—12

w workach o  4 3/4 k i l o  netto wolna od .portoryum 
i kosztów opakowania za opłatą cła przez odbiorcę 

i pobraniem należytośoi.
Mocca prawdziwa arabska,wyśmien. 43/4 kil. 6 zł. 30
Menado wyborna w smaku . . . „ 5 zł. 40
Ceylon Perłow a wyborna i łagodna „ 5 zł. 40
Melange (mieszana) poleca się szcze­

gólnie .......................... ". . . „ 5 zł. 30
Ceylon Plantation, bardzo dobra w

s m a k u ............................................... „ „ 5 zł. —
Jaw a złotożółta, najwyborniejsza . „ „ 4 zł. 70
Kuba niebieskawo-zieiona, wyśmienita „ 4 zł. 40
Mocca a fryk . wyborna i wydatna „ „ 3 zł. 90
S an to s doskonała i silna . „ 3 zł. 55
Rio dobra w smaku 3 zł. 25
H erbata w najlepszych gatunkach po 1L  kilo od zł. i 

do 6 zł. (7042 33—?)

X X X X X X X O X X X X X X X X

T U T K I ^
cygaretow e

z najlepszego papieru cygaretowego francus­
kiego (Panama, Persan, Mais, Abadie, Arme- 
nien, Ananas, Le Houblon i t. p.) wyrabia od 

kilku lat istniejąca fabryka

Józefy Ptaszyńskiej
p ra s y  n i .  H a l i c k i e j  1. 5 ,  I .  p i ę t r o

[w podwórzu].
Cena TUTJtlK z kartonam i: Nr. 1, 2, 3 

i 4 za 1000 sztuk od złr. 1.10 do 1.40. — Te 
same złocone lub czarno litografowane o 10 ct. 
wyżej na 1000 sztuk. — Pudełka na 100 sztuk 
cygar 5 et. — M A S Z Y N K I  do robienia 
cygaretek są na składzie. — Zamówienia wy­
syłają się jak najspieszniej.

_ A dres: J ó z e f a  P t a s z y ń s k a ,  1. 5 ,  
n l i c a  M a l i c k a ,  I. piętro, w podwórzu.

(4582)

(T o w a r y  k o lo n ia ln e ,  ś w ie ż e  ś le« l¥ le  e te .
sprowadzone wprost drogą morską, a przeto po b a r d z o  n i s k i c h  c e n a c h .

P  cztą franco po 5 kilo 
M okka prawdziwv, ognista 
Ceylon perłowa, wyborna, silna 
P lau tag e-C ey lo n , brylantowa, piękna 
P lan tage-O ey lon , silna 
Cuba szczeg. dobra, bardzo silna 
Cuba, bardzo łubiana 
M enado szczeg. dobra, wiel. ziarn. bnunit 
Z ło ta  Jaw.-, grubo ziarn. łagodna 
Ż ó łta  J  awa, silna a przyt >m łagodna 
Mocea perłowa, bardzo ..iina 
Z ielona Jawa, bardzo silna i wydatna 
Santos zielona, silgf i piękni 
Campinos, silna a przyl itn łagodna 
R io doskonała i silno-łagodna 
Ryż stołowy, wyborny i czysty w ziarnie 
R yż stołowy, wielko-ziarnisty 
R yż stołowy, grubo-ziarnisty 
Sago perłow  za gwar. prawdz. indyjski 

Dpiasz.. się nie zamieniać firmy

w. a. przy jak wiadomo najrzetelniejszej usłudze w a. 
złr. 6.— M a tje s -P ra e se n t nowe, największe 15 Dzt. zł. 1.45 

„ 5.-50 M atjes, nowe wielkie * 25 „ „ 1.90
„ 5.— P etth iirin g e , nowe wielkie 30 „ .. 1.75
„ 4 60 P e tth iir in g e , nowe średnie 45 „ 1.45
„ 4.60 F e ttlia rin g e , nowe małe 90 „ 1.30
„ 4.20 D e liea te ss lia r in g e ,'v  smaku ostre ,200 „ „ 1.30

5.15 Y o llharinge , holenderskie, nowe 25 „ „ 1.7.;
4.*5 N owe k a rto fle , bardzo ładne 5 kio 1.45

„ 4.3<T Ś ledzie łososiowe, wędzone trw. 30 zt. „ 2 —
„ 4.30 K aw io r nralski, nowy, gruboziaru. kio „ 3.
„ 3.75 K aw io r elb., nowy, grnbo-ziarn. kio. „ 2.—

3.45 Mięso rakowe, prima, 8 puszek 3.15
3.20 Łosoś, prima Markę, 8 puszek 3.45
3.— S ard y n k i w oliwie, nowy towar, I.H pusz. „ -5.—

„ 1.45 A nanas i b rzoskw in ie , 6 wielkich puszek -, 4 .-
„ 1.30 H e rb a ta  familijna, silna, wyborna, kio. „ 4.—
„ 1.15 H e rb a ta  familijna, silna, kio. 3.45
„ 1.60 R um  z Jam aiki, praw. wyboru, 4 litry „ 5—
mojej s n&oGdoweami mego interesu handlowego.

E .  M . S c l i u l z  w  A l t o n i e ,  k o l o  H a m b u r g a ,  band- istniejący od roku 1864.
(3 8 ; ' 4-0

poszukujo się do zakupna w większych partyaeh 
wozami, za bezzwłoczną wypłatą należytości. Oferty 
przyjmuje pod Gr. 1333. H a a s & n s t e i u  1 V o -  
g l e r  w  K o l o n i i ,  (H. 41.333)

(4.558 1—2)

K n H M H M n m u n H u n u n

Z A K Ł A D
Urowiankowy

koneesyonowany przez Wys. c. k. Namiestni­
ctwo pod dozorem władz sanitarnych

L. J. Kubickiego
weterynarza m. Lwowa i docenta weterynaryi 

poleca zawsze ś w i e ż ą  k r o w i a n k ę .  
S z c z e p i e n i e  w zakładzie, przez dokto­

ra medycyny wykonywane, odbywa sie codzien­
nie od godziny 4 popołud.

Na żądanie wysyłam za pobraniem. 
L w ó w ,  n l i c a  Ł y c z a k o w s k a  7 .

(2673 24-24)
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Czigelka zdrój Lntfwika *).
zezawa ta, słono-alkaliezna i jod zawierają przewłoeznyeh nieżytach piersiowych,

M B  oskrzeli, żołądka, jelit i peeherza, wobr'.ęk.,eb przewłoc/nych »ruczołów chłonie..- 
nych i t. p zalecana, a której skuteczni >e licznie dowiedzie,■«. je s t  do na­

bycia w głównym sk ładzie  rozsełkowym  u Alojzę, i Muszyńskiego w Grybowie po cenie (i złr.
7. skrzyni, 30 iii. k z ierają ą wieżego < '.ernania

ozbińr z roku 1883 w chernicznnm laboratoryum Uniwersytetu Jagiellońskie ;o 
przez ", Karola Troehauowskiego, issystenta chemii dokonany, niemniej o p r  ^ 5  
szczegółów.,, rozsyła bezpłatnie i franco na żądanie skład główny w (tryliow'e.
D l a  L w o w a  s k ł a d  w  a p t e c e  W g o  P ,  M i k o l a s c h a .  Q

*) C zigelka leży w pograniczu węgierskim, md od Grybowa odległa. 
i  ' “  (2467 s-l? .,
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do szycia.
Za tylko złr. 30 i 35 otrzymać można 

dobrą i nową MASZYNĘ do szycia z fabryki 
S i n g e r - H o w e g o  lub W l i e l e r - M i l s o *  
n a  wraz z wszystkiemi aparatami i Reioletnią 
gwar...icyą pisemną w istniejąc—' od lat liótu 

fabryce maszyn do szyciu,:
8  A . f t E S D L R K .  W i c u  V , 11 D illdN flll'-

I m e r s t r a s s e  1 1 7 . Przy zamówieniach wy­
starczy zadatek 5 złr.

,4172 3-10)
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k o s  t i a l n
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S h  K  S t t  A *

M a r k ie w ic z a
P ie rw szy skład w yrobów  

krajowych
we Lwowie, plac Marynę ki 1. 10 ,

p o l e c  
i  . b 'iłe  prze eiera-j r i ó t n a  dj°s iui°-W„, domo o

wyrobu z Korczyny i z D “bov..-a, sztu'- -eh po „4 
metrów = 5 8  łokci polsk. po złr. 14, 1 ■, 16, 17,18, 
19.50, 21 złr., 22 złr., a najcieńsze ■ > 21 złr., 26 zł 

i 28 złr. sztuka. (7 22—?) ,

Płótna koszulowe
na sposób irlandzki apreturowane,

po 19 zł., 22 zł., _'3 zł. 50 ct., 28 zł. i 32 zł. jztuka

Płótna gospodarcze
pól bielone i  szare surowe

po 7 zł., 7 zł. 50 et., 9 zł., 10 zł. do 13 zł. sztuka

S e g e lt u c h y ,  d r e l ic h y ,  « x fo r -  
d y  a n d r y c h o w s k ie .

Ruskie materye wełniane
i  Żabiego, Kosowa i Husiatyna, odpowiednie na ele­

ganckie porty ery, lub do pkoryeia mebli itp.

Cierpiącym na oczy
p e w n a  p o m o c .

W o d a  n a  o c ^ y  Pawle wskiego z Po­
znania jest to najdzielniejszy środek na wszel­
kie cierpienia ócz. Wzmacnia wzrok i leczy 
nadzwyczaj szybko wszelkie zapalenia, spuch­
nięcia i rozmaite inne słSbośei ócz. Znaną jest 
ona od dawna w całych Niemczech i Rossyi, 
gdzie z wiel kiom powodzeniem po szpitalach 
używaną bywa.

G łów ny  s k ła d  d la  G a licy i

w Aptece Oswalda Paulo
w  Bukaczowcaćh.

dokładną instrukcją
]

Cena Igo flakonu 
złr. 20 et.

-v >

L W O W I E

- T ' S£r:'o

Nabyć także takową można:
YVe Lwowie w apt. p. Blumenfelda, w Brze- 
żauaeh w apt. p. Łobosa, w Brodach w apt. 
p, Iulendera, w Kołomyi w apt. p. Stencia, 
w Stanisławowie w apt. p. Macury.

___________    (4451 2 -1 2 )

y & r ó v i r .

damiamy niniejszem, żc na tegoroczny sezon zaopatrzyliśmy nasz magazyn obficie 
w Po-ząwszy od Landauskieh powozów o czterech
sit (ze- *-3h, kolasek, na pół krytych faetonów, faetonów do powożenia dla panów i dam, aż do 
dorożki, wozu gospodarskiego i tarantasów, z nachodzi ię  wielki wybór najlepszych wyrobów tego 

rodzaju, do których zwidzenia każdego najuprzejmiej zapraszamy.
S K Ł A D Y  z n a j d u j a  s i ę  w e  L w o w i e  p r z y  a l i e y  K a r o l a  L u d w i k a  I .  5  i  2 1 .

SCmJSTAJLA i st>ki-
c. k. Uprzyw. nadworna fabryka powozów, odszcze«ólniona kilkoma dyplomami honorowemi 

i wieloma medalami, a między temi pierwszem uznaniem na wystawie przemyskiej. 
Zawiadamiamy „arazem, że wjsełamy na prowincje rozmaite angielskie lakiery powozowe 

w najlepszym gatunku do użytku dla naszych gości lub dla lakierników powozów i innych 
przedmiotów. (W ’ 35—?)

Kółko Techników
w Tarnowie

Oświadcza:
po zbadaniu patentowych pieców 
kaflowych p. Szebesty, budowni­

czego w Tarnowie.
Że piece kaflowe tak zwane cyr- 

kulacyjne, wymagają rzeczywiście nie 
wiele paliwa dla osiągnięcia żądanej cie­
płoty w pomieszkaniu ; pieców znowu ka­
flowych wentylacyjnych jako dla zdrowia 
korzystnych używać należy szczególniej 
w lokalach publicznych, jako to w 
szkołach, urzędach, szpitalach etc. i 
w ogóle we wszvstkich mieszkaniach 
wilgotnych. 4542

Tarnów, 25 czerwca 1883:
Sekretarz  kó łka  przew odniczący

Idzikowski Adam. Głowacki.

% drukarni Wł. Łow^skiepe ul. Gza' “‘riepo z c. k. uprzyw, fabryki

‘-'ąsTiOjfot.gflp 
tOfri-jo!iqj£r -yj -o ł?ujfiA\g
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